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WSTĘP 


W zbiorach ichtiologicznych J. Czarnockiego, pochodzących z de- 
onu Gór Świętokrzyskich, znajdujemy szczątki ryb dwudysznych, nale- 
ących do rodzajów: Holodus Pander, Dipterus Sedgw. $z Murch., Con- 
hodus M'Coy. Są to przeważnie płytki zębowe zachowane, niestety, 
 ułamkach. Jedynie z rodzaju Holodus mamy okaz w postaci dobrze za- 
howanej szczęki dolnej, wykazującej cechy bardzo pierwotnej budowy 

atomicznej. 

Kolejność występowania poszczególnych zespołów ryb w czasie two- 
zenia się osadów jest uwarunkowana oddziaływaniem czynników ekolo- 
zicznych (27, 43, 44). Świat wodny nie ogranicza się do przypadkowego 
-ozmieszczenia gatunków ryb w morzu i wodach słodkich, ale wyznacza 
różnym gatunkom różne i ściśle wyznaczone miejsca zamieszkania. Róż- 
norodności środowiska odpowiada różnorodność populacji. Przeto wystę- 
powanie na obszarze Gór Świętokrzyskich, objętych transgresją morską 
podczas górnego dewonu, takich ryb dwudysznych jak Dipterus, miesz- 
kaniec prawie wyłącznie wód niegłębokich i stosunkowo słodkich (laguny 
lub jeziora), oraz towarzyszących mu postaci pokrewnych, jeśli nie iden- 
tycznych charakteryzujących Old Red, wskazuje na wpływy kontynentalne. 
Te wpływy powodują wielką zmienność głębokości, a w związku z tym 
i zmienność facji morza polskiego w dewonie górnym (franie). 


A € * Praca ta była wykonana prywatnymi środkami Autorki przed wybuchem 
wojny w T. 1939. Ocalona z pożogi wojennej była uzupełniana przez Autorkę, będącą 
od roku 1946 organizatorką i kierowniczką Pracowni Paleoichtiologicznej Muzeum Zie- 
mi. Tekst tej pracy był przez Autorkę uzupełniany do ostatnich dni przed Jej nieocze- 
kiwanym zgonem, który nastąpił w dniu 5 czerwca 1949 roku. — Tekst francuski 
(p. str. 82) nie pokrywa się w pełni z tekstem polskim (Przyp. Red.). 


P>: 
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CZĘŚĆ OPISOWA 


A. Rodzaj Holodus Pander (47) 


1. Charakterystyka ogólna rodzaju 


Rodzaj Holodus należy do najbardziej pierwotnych Dipnoi ze słabo) 
wyrażoną redukcją kości szkieletu głowy. Szczęki tych ryb nie wykazują,, 
w związku z tym, wyraźnego skrócenia. Uzębienie składa się z zębów sto 
kowatych i z płytek zębowych, nie posiadających grzebieni promienistych . 
(zębów wachlarzowatych). W kościach pochodzenia skórnego występują . 
układy kosmoidalne (tzw. Hautzahnparkett, 3), pokryte z zewnątrz! 
szkliwem. | | 
2. Rys historyczny badań || 

Przedstawicieli rodzaju Holodus opisywano pod rozmaitymi nazwa | 
mi, gdyż poszczególne części szkieletowe uważano za należące do różnych . 
rodzajów. 1 

Pierwsze badania nad nimi zawdzięczamy Ch. H. Panderowi (47), 
który wyodrębnił nowy rodzaj Holodus na podstawie fragmentów os) 
nych „przedniej części czaszki”, pochodzących z górnego dewonu Rosji. | 
Cechuje go, jak już wyżej była mowa, obecność zębów bocznych kształtu 
stożkowatego, płytek zębowych, pozbawionych typowych dla dwudysznych 
grzebieni promienistych, oraz budowa kosmoidalna kości szkieletu ze- | 
wnętrznego. Autor zaliczył ten rodzaj do rodziny Ctenodipterini. 1 

W kilka lat później E. von Eichwald (9) ogłosił spis ryb rosyjskich, 
w którym przyjął podaną nazwę rodzajową opierając się na klasyfikacji 
Pandera. Giinther (25) i Fritsch (11) umieścili wymieniony rodzaj wśród 
Dipteridae obok rodzaju Palaedaphus P. J. Van Beneden % L. G. de Ko- 
ninck. R. Traquair (65) po uważniejszym zbadaniu anatomicznym stwier- 
dził, że odłamki kostne, opisane przez Pandera jako należące do przedniej 
części czaszki, są w istocie kośćmi szczęki dolnej i pod względem budowy 
są bardzo zbliżone do tej samej szczęki u Palaedaphus insignis. 

W roku 1864 H. Meyer opisał pod nazwą Archaeotylus ignotus szczękę 
dolną, której dokładne pochodzenie nie zostało wyjaśnione (40). Miała ona 
również zęby stożkowate i płytki zębowe. Podkreślając swoiste cechy 
budowy Archaeotylus Meyer powstrzymuje się od wyznaczenia temu ro- 
dzajowi miejsca w systematyce. 

A. $. Woodward (70) przypuszcza, że Archaeotylus, jak również 
i Holodus zbliżone są raczej do rodzaju Palaedaphus. Natomiast J. $. New- 
berry (41) w pracy o rybie dewońskiej Ganorhynchus beecheri przypusz- 
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„a, że nazwy rodzajowe Holodus i Archaeotylus są synonimami, i podkre- 
a ich bliższy związek genetyczny z rodzajem Ganorhynchus. 

Rodzaj Gamorhynchus z gatunkiem woodwardi ustanowiony był 

roku 18/3 przez Traquaira (64) na podstawie budowy rostrum ryby 

dysznej znacznej wielkości, które znajdowało się w kolekcjach British 
useum bez podania miejsca znalezienia. Rostrum to było okryte ze strony 
swnętrznej błyszczącą warstwą ganoiny, z wewnętrznej zaś — zaopatrzo- 
e w zęby. 

W roku 1889 J. S. Newberry opisał drugi z kolei gatunek rodzaju 
anorhynchus pod nazwą beecheri (41) na podstawie szczątków okazu 
rostrum) pochodzącego z warstw Chemung Group of Warren (Pensyl- 
ania). 

Wobec fragmentarycznego stanu znanych dotychczas szczątków, 
o nie pozwoliło na przeprowadzenie badań szczegółowych, Woodward 
70) przyjmuje oznaczenie rodzajowe Traquaira Ganorhynchus jako pro- 
rizoryczne. według niego do tego rodzaju należą paleozoiczne ryby dwu- 
lyszne, których zewnętrzne kości głowy są okryte grubą warstwą „ga- 
oiny punktowanej'. W późniejszych latach autorzy dodali do tego rodzaju 
eszcze kilka nowych gatunków, pochodzących również z dewonu, a mia- 
owicie: G. oblongus, opisany przez E. D. Cope'a (4) i podany na ilustracji 
rzez Li. Hussakofa (31), pochodzący z pensylwańskiej serii Catskill; 
4. sussmilchi R. Etheridge (10), znaleziony w utworach środkowego de- 
yonu New South Wales (Murrumbidgee River) ; G. rigauwsi, opisany przez 
_P. Dutertre (7), pochodzący z dewonu Boulonnais (fran). W. Gross 
17 22) odnalazł wśród okazów ryb dwudysznych środkowego dewonu 
reńskiego również przedstawiciela rodzaju Ganorhynchus — G. splendens. 
Spośród wymienionych gatunków rodzaju Ganorhynchus szczegól- 
ócił na siebie G. sussmilchi z powodu zachowania 
y naturalnym zespole kości, tworzących skiepienie czaszki, i dużego 
rostrum, obejmującego okolicę gębową. Opierając się na wielkiej liczbie 
s] ładników kostnych szkieletu głowy oraz na ich niesymetrycznym roz- 
mieszczeniu O. Jaekel (33) przyszedł do wniosku, iż okaz ten ma bardzo 


pierwotną budowę. Autor nadał mu nową nazwę rodzajową — Dipno- 


rhynchus. 

? Dokładne badania E. Hillsa ( 28) stwierdziły u tej ryby dwudysznej 
a mianowicie: występowanie otworu 
ciemieniowego, o wiele mniejszą redukcję kości szkieletu głowy, niż 
to jest zazwyczaj widoczne u dwudysznych, i związany z tym brak 
wybitnego skrócenia szczęki, wreszcie położenie opereulum podobne 
Niestety, wobec ułamkowego zachowania 


do obserwowanego u Osteolepis. aaa: ! 
kości wewnętrznej powierzchni (ustnej) szkieletu głowy, nie posiadamy 


ją uwagę autorów zwr 


— 


cały szereg nowych szczegółów, 
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danych dotyczących tej części. Z utworów zębowych jedyna zachowana 
mała płytka zębowa składa się, według Hillsa, z drobniejszych ząbk 
elementarnych, nie tworzących grzebieni promienistych, typowych 
dwudysznych, lecz układających się raczej szeregowo. Wszystkie te danec 
anatomiczne skłaniają Hillsa również do przypuszczeń, że okaz z Newy 
South Wales posiada cechy najbardziej pierwotnej ryby dwudysznej.j 
Wobec braku zębów kształtu stożkowatego, mniejszej wielkości oka | 
w porównaniu z G. woodwardi, a szczególnie G. rigauxi, uznaje on za: 
słuszne zaliczenie tego okazu do odrębnego rodzaju Dipnorhynchus Jaekel.. 

Woodward w ostatnim wydaniu „Textbook of Palaeontology* K. v.. 
Zittela (71) przytacza nazwę Dipnorhynchus Jaekel jako synonim 
norhynchus. 

Ponowny przegląd prymitywnej budowy sklepienia czaszki Dipno-: 
rhynchus sussmilchi, przeprowadzony przez E. G. Hillsa (29 ), skłonił autorai 
do stwierdzenia słuszności wyodrębniania okazu z Taemas pod no [A 
oznaczeniem rodzajowym Jaekela, tym bardziej, że określenie gatunkó 
należących do rodzaju Ganorhynchus, stosowane było (Traquair, New=: 
berry, Dutertre, Gross) jedynie do pokrytych kosminą kości gębowych 
ryb dwudysznych. M 


3. Opis Holodus sanctacrucensis n. sp. 


(por. rys. 1, 2 w tekście; tabl. I, rys. 1, 2; tabl. II, rys. 1, 2, 6; tabl. 
rys. 1, 2; tabl. IV, rys. 1) 


a) Charakterystyka okazu. — Dolna szczęka okazu Holodus, znale: 
zionego przez J. Czarnockiego w Górze Kadzielni w Kielcach, w wapieniu 
z Manticoceras intumescens, jest dość dużych rozmiarów, gruba i raczej 
wydłużona. Długość jej dochodzi do 10,5 cm, największa szerokość — 
10 cm, największa grubość — 3 cm. Z czterech jej płaszczyzn powierzchnia 
brzuszna (= zewnętrzna) i grzbietowa (= wewnętrzna) są szerokie, bocz- 
na zaś i przyśrodkowa — wąskie. Od strony zewnętrznej szczękę okrywa 
błyszcząca warstwa szkliwa, przez którą przechodzi duża liczba kanalików. 

Posiadając na ogół kształty właściwe rodzinie Dipteridae szczęka ta 
ma szereg cech morfologicznych swoistych. 


b): Szkielet wewnętrzny (endoszkielet). — Najstarsza część skła- 
dowa dolnej szczęki Holodus sanctacrucensis — chrząstka Meckela (carti- 
lago Meckeli) ciągnęła się wzdłuż całej szczęki w postaci jednolitego tworu. 
Podlegając częściowo skostnieniu wytworzyła ona „kość Meckela* (Jar- 
vik 36, Gross 24), szczególnie silnie rozwiniętą na obu końcach, gdzie 
w części tylnej tworzy articulare, w przedniej zaś — mentomandibulare 
połączone ze sobą cienką listewką kostną. | 
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Eę ARr ANT 


SP Pr.S». SANG. ANG 
Fig l 
Holodus sanctacrucensis sp. n. 


Szczęka dolna widziana od strony gębowej; 2 ta sama szczęka z profilu (X 3/4) 
ure vue par sa face orale; 2 Móćme ćchantillon vu de profil (X 3/4) 


 Mśchoire infćrie 


Art. — articulare; Co. — praecoronoideum, intercoronoideum i coronoideum; Den. — 
dentale; Pr. Art. Ant. — praearticulare anterior; Pr. Art. Pt. — praearticulare posterior; 
ang. Ang. — supraangulo-angulare; Sp. — spleniale; Pt. Sp. — postspleniale; 


f. m. zagłębienie środkowe (depression mćdiane); +. mk. — jama primordialna (fosse 
— zęby (dents) 


de Meckel); Pd. — płytka zębowa (plaque dentaire); d, dt, de, dz 


" 


Ś "W pozostałych miejscach, zajętych pierwotnie przez chrząstkę Mec- 
sla, znajdujemy kanał primordialny, który, rozpoczynając się głęboką 
mą (fossa primordialis = fossa adductoria = fossa mandibulae) w tyl- 
j części szczęki, ciągnie się ku przodowi wypełniony jądrem skalnym. 
Znacznie zwężona i spłaszczona w kierunku grzbietobrzusznym przed- 
część szczęki zagina się do góry ku stronie gębowej. Ułamany jej brzeg 
rzedni ujawnia obecność w tej okolicy mentomandibulare o bardzo sła- 
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bym skostnieniu, wypełniającego zagłębienie spojeniowe i łączącego na: 
szerokiej przestrzeni obie połowy żuchwy (Mk na tabl. I, rys. 1). j 
Stosunkowo gruba przednia część kości Meckela cienieje stopa AN 
ku tyłowi i wreszcie zanika w miejscu zetknięcia się kości praearticularex 
posterior ze spleniale (M tabl. I, rys. 2). Kierując się ku powierzchni 
stawowej żuchwy kość Meckela okrywa cienkim nawarstwieniem kostn. mi 
brzuszną ścianę kanału primordialnego. Niestety, nie jest ona zachowanać 
całkowicie i widzimy ją tylko we fragmentach. p 
Tworzące tylny odcinek kości Meckela articulare okryte jest od 
zewnątrz przez supraangulo-angulare i praearticulare. Ukazuje się ono: 
w postaci małej płaszczyzny stawowej, skierowanej do góry. Między i 
praearticulare a supraangulo-angulare widoczna jest zniszczona górna 
powierzchnia articulare, nachylona w kierunku fossa primordialis i łąz 
cząca się na przodzie z tylnym końcem środkowej części kości Meckela. 
Od strony brzusznej, nieco zniszczonej, widzimy articulare na pogranie 
między praearticulare i supraangulo-angulare (tabl. I, rys. 2). 
Jakkolwiek articulare jest mocniejszą kością niż mentomandibulare h 
jednak u Holodus sanctacrucensis nie posiada jeszcze znaczniejszego sto , 
pnia skostnienia i wyraźnie odróżnia się od otaczających ją kości skórnych. . 


c) Szkielet zewnętrzny (egzoszkielet ). — W biegu rozwoju filoge=: 
netycznego ryb chrząstka Meckela okrywa się kośćmi pochodzenia skór 
nego, tworzącymi szkielet zewnętrzny. U prymitywnego przedstawiciela . 
dwudysznych z Gór Świętokrzyskich znajdujemy wszystkie zasadnicze 
elementy kostne, tworzące szkielet zewnętrzny dolnych szczęk (rossopte+ 
rygii i Stegocephali. | 

Przedni odcinek „kości Meckela'* objęty jest półkolisto przez dental 3 
(De rys. 1 w tekście, tabl. I, rys. 1). Tworzy ono od ustnej strony szczęki 
występ w kształcie podkowy, który w miarę zbliżania się do spojeni: 
opada nieco ku przodowi, ku tyłowi zaś stopniowo cienieje. | 

Powierzchnia ustna dentale pochylona jest ku jamie gębowej i po 
siada wyraźne uzębienie (d,, d, na tabl. I, rys. 1) składające się z licznych 
drobnych ząbków, rozrzuconych bezładnie na całej powierzchni, oraz z sze- 
regu mniej więcej stożkowatych zębów, położonych na zewnętrznym brze 
gu gębowym, który graniczy z powierzchnią zewnętrzną, zaopatrzoną 
w błyszczącą warstwę szkliwa. Z przodu dentale opiera się na spleniale 
obejmując mentomandibulare. Ku tyłowi ogranicza w części bocznej jamę 
szczękową tworząc jej górną ściankę (rys. 2 w tekście; tabl. II, rys. 1). 
Od strony ustnej łączy się dentale z praearticulare anterior oraz z wydłu 
żoną przednią częścią praecoronoideum. Tylny zaostrzony i pozbawiony 
uzębienia koniec dentale kończy się mniej więcej na wysokości przednich 


| 
; 
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pbów parzystych. Ku tyłowi od dentale znajdują się praearticularia, które 
Holodus sanctacrucensis składają się z dwóch niezależnych kości — 
zedniej i tylnej. 

Przednia — praearticulare anterior — leży na grzbietowej stronie 
entomandibulare i na powierzchni ustnej zaopatrzona jest w płytkę 
pbonośną. Płytka ta ma kształt zbliżony do trójkąta, którego przedni, 
aokrąglony bok łączy się z dentale, a proste dwa pozostałe zwrócone są 
o przednich ścianek dużych płytek zębonośnych: praearticulare posterior 
extrum et sinistrum. Na powierzchni ustnej płytka zębonośna praearti- 
dlare anterior posiada ślady dołków dla zębów stożkowych, analogicznych 
rawdopodobnie do znajdujących się na dentale. Podobną płytkę na pozba- 
ionym urzeźbienia praearticulare opisał w 1937 r. Jarvik u Kusthe- 
lopteron (36.. 

Praearticulare posterior jest znacznej wielkości i wyścieła obustron- 
lie prawie całe przyśrodkowe powierzchnie żuchwy na przestrzeni od 
braearticulare anterior do articulare, którą okrywa cd strony gębowej. 
Jstna powierzchnia praearticulare posterior, leżąc pionowo w części tyl- 
tej, ku przodowi pochyla się na zewnątrz układając się poziomo na stronie 
rrzbietowej mentomandibulare i osłaniając je od strony gębowej. Ze- 
wnętrzny brzeg tylnej części praearticulare posterior tworzy łagodne eso- 
wate wycięcie (incisura mandibulae) i wznosi się ku górze w postaci 
grubiałego, płaskiego wyrostka — processus hamatus, okrywającego 
sórną część przedniej powierzchni articulare. 

"Mniej więcej w połowie długości szczęki parzyste kości praearticu- 
aria posteriora zrastają się ze sobą zamykając od dołu jamę gębową 
i tworząc obszerne środkowe zagłębienie podłużne, które rozszerza się ku 
tyłowi w postaci wydłużonego trójkąta (f. m. na rys. 1 w tekście; tabl. I, 
rys. 1). Gładka, pochylona ku tyłowi powierzchnia tego zagłębienia kończy 
się zaokrąglonym brzegiem tylnym, tworzącym łukowate wycięcie incisura 
mediana. Brzegi boczne wymienionego zagłębienia wznoszą się w postaci 


lis sanctacrucensis. Zajmuje ona. grzbietową, przyśrodkową i częściowo . 
brzuszną jej powierzchnię biorąc udział w połączeniu obu gałęzi żuchwy. 
Oc strony brzusznej widzimy zrośnięte w płaszczyźnie symetrii parzyste 
kości praearticularia posteriora, ograniczające od tyłu wycięcie środko- 
we. W obrębie guzowatego wzniesienia każda z nich posiada zagłębienie 
w kształcie soczewki, nachylonej do wnętrza jamy ustnej. 

Ą  Grzbietową powierzchnię praearticulare posterior pokrywa płytka 


sg .4 
ł 


łoc 


bonośna, ciągnąca się od płaszczyzny stawowej do przedniego końca, 


która zwęża się ku przodowi, zgodnie ze zwężeniem ustnej powierzchni 
kości. Na płytce tej są rozsiane bezładnie liczne, często starte, bardzo 
drobne ząbki w postaci słabo zaostrzonych ziarenek. Ząbki te, nagroma-- 
dzone w wielkiej liczbie i zespolone ze sobą, tworzą potężne uzębienie ryby 
w postaci zębów złożonych (tzw. płytek zębonośnych). Wewnętrzną 
(brzuszną) powierzchnią płytka zębonośna zrasta się ściśle z kością, co 
utrudnia rozpoznanie granie między nimi. Najdalej w tyle położona część 
płytek zębonośnych pozbawiona jest jakichkolwiek zębów. 
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Zewnętrzny brzeg grzbietowej powierzchni żuchwy jest dość zrukgi 
i ku tyłowi ustawia się bardziej pionowo. Utworzony jest przez uzbrojone 
w parzyste zęby praecoronoideum, intercoronoideum i coronoideum, na; 
które od strony przyśrodkowej nasuwa się praearticulare poi" za- 
_.cierając granice między koronoidami. | 


Praecoronoideum leży na kości Meckela i zachodzi swym przednim 4 
brzegiem na dentale. Tylny odcinek, szeroki i krótki, zaopatrzony w dwa 
duże stożkowate zęby, łączy się z intercoronoideum, również zaopatrzo- 
nym w podobne dwa zęby. Coronoideum jest dłuższe i posiada parę nieco 
mniejszych zębów. Jego tylny koniec, pozbawiony uzębienia, jest wydłu- 
żony i uniesiony do góry ograniczając od przodu i częściowo od PES | 
przyśrodkowej jamę głęboką fossa primordialis. 


Poniżej zębów stożkowych już na stronie zewnętrznej koronoidów 
spostrzegamy delikatne blaszkowate ząbki, rozmieszczone w jednakowych | 
odstępach wzdłuż bocznego brzegu szczęki. Oglądając szczękę od strony 
zewnętrznej bocznej (tabl. II, rys. 1) widzimy kości infradentale zupełnie i 
zlane, tworzące jakby jedną całość. W spojeniu tym jednak biorą udział 
jedynie zaopatrzone w szkliwo warstwy zewnętrzne. Bardziej głębokie 
warstwy zachowują samodzielność i granice ich mogą być mniej więcej 
oznaczone. 


Zgodnie z badaniami Watsona i Gilla (68), Holmgreena % Stensió 
(30), Stensió (62) nad szczęką dolną Dipterus kości spleniale winny zaj- | 
mować przednią część żuchwy u Holodus sanctacrucensis. Skierowany do | 
góry przedni koniec tych kości tworzy szew z denlale, które zachodzi na 

nie od góry. Z boku przylega postspleniale, którego górny brzeg bierze i 
udział w budowie dna jamy szczękowej (pł. sp. w rys. 2 w tekście; tabl. II, i 
rys. 1). Parzyste splenialia zrastają się, tworząc duże spojenia, i razem | 
z kośćmi postsplenialia chronią szkielet wewnętrzny szczęki od strony ł 
zewnętrznej, Kości te są znacznie przesunięte na powierzchnię brzuszną. 
Powierzchnia ta, płaska po środku, posiada nachylone na zewnątrz brzegi 
zewnętrzne, brzegi zaś wewnętrzne są skierowane ku kościom praearti- | 
GAMA, występującym na brzusznej stronie szczęki. i 


DWUDYSZNE RYBY DEWOŃSKIE GÓR ŚWIĘTOKRZYSKICH 61 


Z tyłu kość Meckela okryta jest bardzo dużą, wysoką od tyłu i zwę- 
żoną z przodu złożoną kością supraangulo-angulare (Sang. Ang. w rys. 2 
w tekście; tabl. II, rys. 1), która według Stensió (62) dzieli się w kierunku 
poprzecznym na dwa składniki. Część przednia supraangulo-angulare jest 
zakończona w kształcie ostrego kąta, do którego dotyka od góry dolny 
brzeg zwężonego tylnego końca dentale; w części środkowej górny brzeg 
graniczy z intercoronoideum i coronoideum, a przedni i dolny brzeg z post- 
spleniale. Bardzo rozszerzona tylna część kości supraangulo-angulare roz- 
pościera się na zewnętrznej bocznej powierzchni articulare okrywając 
najbardziej tylny koniec szczęki. Z przodu od artieulare grzbietowy brzeg 
supraangulo-angulare nie przylega do praearticulare posterior, która ma 
tu położenie pionowe. Obie te kości ograniczają jamę primordialną (fossa 
primordialis). Również na stronie brzusznej w tylnej części żuchwy prae- 
artieulare posterior i supraangulo-angulare zostają rozdzielone cienką 
warstwą kości Meckela. 


d) Uzębienie. — W skład uzębienia Holodus sanctacrucensis wcho- 
dzą zęby stożkowate częściowo chwytne, częściowo tworzące rodzaj uzę- 
bienia miażdżącego, oraz płytki zębowe, zaopatrzone w bardzo liczne ząbki 
pojedyńcze oraz złożone zęby płaskie, przystosowane do rozcierania pokar- 
mu. Uzębienie kości dentale składa się z licznych, bardzo drobnych poje- 
dyńczych ząbków, rozsianych nieprawidłowo na całej powierzchni ustnej, 
tworzących rodzaj szagrynu. Na zewnątrz od nich mieści się szereg coraz 
to mniejszych ząbków o kształcie płaskich lub nieco stożkowatych guzków. 
Na prawej, lepiej zachowanej części dentale znajduje się 10 podobnych 
ząbków. 

Koronoidy zaopatrzone są w trzy pary dużych stożkowatych zębów, 
o wierzchołkach nachylonych nieco do wnętrza żuchwy (d, tabl. II, rys. 1). 
Często znajduje się tylko jeden z nich a na miejscu drugiego pozostaje 


> janaka, będąca śladem obu zębów; jeden z nich jest mniejszy. Są to objawy 
zmiany uzębienia, podobnie jak u Crossopterygii (24) i Stegocephali (3). 


Zęby coronoideum mają nieco mniejsze rozmiary niż zęby praeco- 
ronoideum i intercoronoideum. Poniżej zębów stożkowatych, na stronie 
zewnętrznej koronoidów znajdują się delikatne blaszkowate ząbki, roz- 


__ mieszczone w jednym szeregu wzdłuż bocznego brzegu szczęki. 


Uzębienie praearticulare tworzą płytki zębonośne. Nieparzysta 
płytka zębowa praearticulare anterior posiada na powierzchni grzbietowej 
drobne pojedyńcze ząbki, widać na niej ponadto ślady dołków dla zębów 


_ o większych wymiarach. 


Na powierzchni płytek zębonośnych praearticulare posterior znaj- 
dujemy również rozrzucone drobne ząbki, odosobnione lub zebrane w gru- 


s py. Zgromadzone w wielkiej liczbie i zlane ze sobą tworzą one ząb złożony. 


| 
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Według Semona (1899) w stadium embrionalnym N eoceratodus 
forsteri ząbki elementarne nie są również złączone i ukazują się oddziel-- 
nie, a dopiero w późniejszych stadiach zlewają się tworząc zęby złożone — 
płytki zębowe postaci dojrzałych. 

Obecność elementarnych pojedyńczych ząbków i przejście ich do> 
zębów złożonych, zaznaczające się u dewońskiego Holodus, wskazuje na. 
ten sam przebieg powstawania zębów złożonych, jaki obserwujemy w on- 
togenii współczesnych ryb dwudysznych. 

Powierzchnia żująca płytek zębowych Holodus sanctacrucensis jest 
miejscami starta przez zużycie lub zwietrzała. Grzebieni idących promieni- | 
sto od środkowego, wewnętrznego brzegu płytki, typowych dla wyspecjali-- 
zowanych dwudysznych, tu nie znajdujemy. Istnieją natomiast rysy, choć 


ma NP 


ki 


niewyraźne, skierowane ku brzegom wewnętrznym szczęki. Być może, 


powstały one wskutek zniszczenia płytki. Fragmentaryczny stan płytek | 


nie pozwala na stwierdzenie właściwej ich liczby. Możliwe, że z każdej 


strony występowała więcej niż jedna płytka zębowa (ząb złożony). 


Kanały czuciowe znajdują się, niestety, w stanie fragmentarycznym. 
Ogólny zarys ich przebiegu jest bardzo podobny do podanego przez Wat- 


sona i Gilla u Dipterus platycephalus. 


| 
PA 
Canalis mandibularis, rozpoczynając się na bocznej powierzchni tyl- | 


nego końca supraangulo-angulare, przechodzi na brzuszną stronę szczęki, 
gdzie często gubi się i znika. Na podstawie częściowych śladów należy 
przypuszczać, że przechodzi on przez kości infradentalia w kierunku spo- 
jenia zmierzając dalej do kanału przeciwnej strony. 

Oprócz canalis mandibularis na tylnym końcu szczęki znajduje się 
inny kanał czuciowy, którego początek leży również w obrębie supraangu- 
lo-angulare. Niekompletny stan szczęki uniemożliwia dokładne określenie 
miejsca jego powstania. Kieruje się on wzdłuż górnego brzegu infraden- 
tale i jest podobny do poziomej linii jamkowej (pitline) Rhipidistia. 
Ciągnąc się na pograniczu dentale i infradentale kanał ten zachodzi dalej 
ku przodowi. Widzimy go na pograniczu przednich części dentale i infra- 
dentale. 

Badanie kanałów dało możność ujawnienia dość szerokiego i dłu- 
giego kanału, wychodzącego przez tylny koniec praearticulare i ciągną- 
cego się wzdłuż dolnego brzegu medialnej strony chrząstki Meckela. Na 
podstawie jego przebiegu należy wnioskować, że zawierał on gałązkę 
" r. mandibularis internus VII (= chorda tympani Stegocephali). 


Od strony zewnętrznej tylnej części szczęki znajdujemy nieco węż- 


szy, słabiej zaznaczony kanał, leżący między supraangulo-angulare i arti- 
culare. Umiejscowienie jego nasuwa przypuszczenie, że mógł on mieścić 
boczne gałązki ramus mandibularis externus. 


ez w 
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Na przekroju pionowym przez tylną część szczęki Holodus widać 
prócz tego otwory wielkiej liczby drobniejszych kanalików. Wszystkie one, 
z wyjątkiem kanałów organów czuciowych, biegną w kości Meckela lub 
między tą kością a kośćmi skórnymi w ten sposób, że większa część ich 
ściany utworzona jest przez kość Meckela. Służyły one przeważnie dla 
naczyń odżywczych. 

W obrębie mentomandibulare występują również bardzo liczne ka- 
nały, doprowadzające naczynia i nerwy do zębów. Dokładne ich określenie 
wymagałoby jednak dokonania licznych przekrojów szczęki. Tylna fossa 
primordialis, oprócz chrząstki Meckela, zawierała również mięśnie: m. 
adductor mandibulae i gałązki ramus mandibularis V,, które, idąc wzdłuż 
chrząstki Meckela, rozgałęziały się unerwiając skórę, błonę śluzową jamy 
ustnej i zęby szczęki dolnej. | 

Znaczenie i rola przedniej jamy szczękowej (fossa mandibulae an- 
terior) pozostają niewyjaśnione. Ze względu na umiejscowienie przypo- 
mina ona przednią jamę szczękową Panderichthys rhombolepis, opisaną 
przez Grossa (24). Obecność licznych kanałów na dnie jamy u Holodus 
sanctacrucensis, umiejscowienie tej jamy w pobliżu kanałów czuciowych 
oraz występowanie por na powierzchni dentale nie wyłączają przypusz- 
czenia, że mogła ona zawierać organ czuciowy (flaschenfórmige Organe; 
Goodrich 12, Boeke 1). 


e) Budowa histologiczna. — Zęby boczne zdradzają w szlifach po- 
przecznych istnienie środkowego jądra osteoidalnego, złożonego z dentyny, 
o licznych rozgałęzionych i wielkich kanałach miazgowych, skierowanych 
równolegle do długiej osi zęba (K na tabl. II, rys. 6). Średnica kanałów, 
znaczna u podstawy, zmniejsza się ku górze. Od wszystkich tych kanałów 
odchodzą kanaliki, ułożone mniej lub bardziej prawidłowo dookoła ka- 
nałów i występujące w większej ilości na ich zagięciach (k na tabl. II, 
rys. 6) i na końcach. 

Jądro osteoidalne otoczone jest dentyną warstwy zewnętrznej, do 
której idą od położonych bardziej obwodowo kanałów wymienionego jądra 
osteoidalnego kanały miazgowe cieńsze, skierowane prostopadle do ka- 
nałów jądra. Dają one na całej swej długości odgałęzienia boczne, związane 


k ze sobą połączeniami, których prześledzenie nie zawsze jest jednak możli- 
"we. Częściowo tylko leżą one w płaszczyźnie przekroju. Zarysy kanałów 


zacschaa a> sreaiia Ś5 me pni 


przeważnie dają linie łamane lub przerywane idąc na ogół promienisto 
ku powierzchni zęba (K na tabl. II, rys. 1). Od tych kanałów warstwy 
zewnętrznej odchodzą liczne, nadzwyczaj cienkie, długie delikatne kanaliki, 
ułożone dookoła kanałów miazgowych i występujące liczniej na ich koń- 
cach i na zagięciach, gdzie rozwidlają się na kształt puszystych pędzelków 
w sposób bardzo złożony (P, tabl. III, rys. 1). 
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W niektórych przekrojach poprzecznych przez część środkową zęba 
pomiędzy systemem kanałów i kanalików zjawiają się niekiedy jasne 
wstęgi cementu. Kształty wstęg są dość różnorodne; zawierają one liczne 
niewielkie osteoplasty o zarysach nieprawidłowo kanciastych. Wymienione 
utwory cementowe w środkowych częściach zęba są bardzo wąskie, od- 
osobnione i kształtu nieregularnego, ku podstawie zaś zęba liczba ich się 
zwiększa, łączą się ze sobą i stają się coraz szersze, dentyna natomiast 
powoli zanika. U podstawy zęba brak warstwy zewnętrznej dentyny, wy-- 
stępującej w środkowej i górnej części zęba; znajdujemy tu dentynę jądra 
osteoidalnego, zawierającą miazgowe kanały szerokie i kanaliki oraz 
wstawione między układami dentyny bardzo grube warstwy cementu 
o budowie blaszkowatej koncentrycznie względem kanałów. Cement za- 
*" wiera tu również bardzo liczne osteoplasty (c, tabl. III, rys. 2). 

Dentyna zęba Holodus sanctacrucensis jest analogiczna do dentyny | 
opisanej przez Pandera w ząbkach płytki zębowej u Dipterus verneutli 
(por. 47, tabl. V, rys. 8). 

W zębach Holodus sanctacrucensis, jak zaznaczyliśmy powyżej, | 
znajdują się prawdziwe warstwy cementowe, położone między układami © 
odosobnionymi czy też zespolonymi dentyny. Ułożenie ich nie wykazuje | 
jednolitości. W budowie mikroskopowej kości skórnych naszego Holodus i 
zarysowuje się typ kosmoidalny. Od zewnątrz pokryte są one szkliwem. | 

Przekroje poprzeczne kości wykazują doskonale, zwłaszcza w świe- | 

ł 


1 


tle spolaryzowanym, układy uwarstwionych blaszek kostnych lub też 
systemy blaszek o ułożeniu koncentrycznym. Tkanka kostna posiada tu 
charakter gąbczastej i obfituje w wielkie, wydłużone jamki kostne (osteo- 
plasty), wysyłające kanaliki, z których poprzeczne są bardzo długie (tabl. 
IV, rys. 1); osteoplasty skierowane są zawsze odpowiednio do ułożenia. 
blaszek kostnych. 


f) Uwagi ogólne. — Dolna szczęka Holodus sanctacrucensis z uwagi 
na budowę morfologiczną wykazuje pewne podobieństwo do szczęki odpo- 
wiedniej u Holodus kiprianovi (47). Różni się jednak od niej znacznie 
większymi rozmiarami i liczbą zębów. Dentale u Holodus kiprianovi po- 
siada tylko trzy pary ząbków w kształcie stożkowatych guzków; jedna 
położona jest obok symfizy, dwie zaś pozostałe są umieszczone na ze- 
wnętrznym brzegu tylnej części dentale. Prócz tego posiada on zęby 
stożkowate, położone na brzegach szczęk nie w dwóch szeregach, lecz 
w jednym. | 

Opisywany gatunek zbliżony jest bardziej do Holodus (Archaeoty- 
lus) ignotus (40). Ten ostatni różni się od okazu pochodzącego z Gór 
Świętokrzyskich mniej wydłużonym kształtem płytek zębowych, większą 
liczbą ich oraz nieregularnym rozkładem zębów stożkowatych. 
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Co się tyczy stanowiska rodzaju Holodus w układzie systematycznym, 
to zaliczano go powszechnie do Dipteridae. Niektóre cechy anatomiczne 
przemawiają istotnie na korzyść bliskiego pokrewieństwa pomiędzy ro- 
dzajami Holodus i Dipterus: oba te rodzaje posiadają dentale o podobnych 
kształtach i budowie; spleniale i postspleniale przesunięte są na brzuszną 
zewnętrzną powierzchnię szczęki; wygięcie kości uzbrojonych w szerokie 
zęby na zewnątrz *, niemal poziome położenie przedniej części żuchwy, 
dzięki czemu dolna szczęka Holodus i Dipterus jest płaska i niewysoka, 
wreszcie obecność jamy bocznej, położenie angulare i jego stosunek do 
sąsiednich kości, położenie gularia itp.; praecoronoideum oraz przednia 
część kości intercoronoideo-praearticulare u Holodus sanctacrucensis, po- 
dobnie jak i przednia część praearticulare (68) u Dipterus platycephalus, 
przybierają położenie prawie poziome. 

Z powodu wyżej wymienionych dwóch właściwości szczęka dolna 
rodzajów Holodus i Dipterus jest płaska i niewysoka. 

Po dokładniejszym porównaniu spostrzegamy jednak, że mimo cech 


wspólnych rodzaje te mają też cechy odrębne, a mianowicie: dentale jest 


nieco dłuższe u Holodus i posiada uzębienie; seria kości coronoidea rozwi- 
nięta jest pełniej, istnieją tu zęby boczne, płytkom zaś zębowym brak ty- 
powych dla Dipteridae grzebieni, odchodzących promienisto od brzegu 


_. wewnętrznego, skierowanych zaś wachlarzowato na zewnątrz. 


Różnice w budowie morfologicznej szczęki dolnej rodzajów Holodus 
i Dipterus (właściwie wszystkich dwudysznych) polegają na zaniku zę- 
bów bocznych. Zanik ten zależny jest ściśle od zmiany rodzaju pożywienia 
czy też od zmiany warunków życia. Z utratą zębów wiąże się zanik kości 
szczęki dolnej, która podlega skróceniu. Zjawisko to jest widoczne, gdy 
porównamy budowę dolnej szczęki (rys. 2 w tekście) Holodus, Dipterus 
i Ceratodus (Neoceratodus). Widzimy, że Holodus posiada dość dobrze 
wykształcone dentale, zaopatrzone w zęby; kości serii koronoidowej są 
rozwinięte i posiadają stożkowate zęby boczne; płytki zębowe są gładkie. 

Dipterus (podobnie jak Palaedaphus) posiada krótkie dentale, po- 
zbawione zębów . Seria koronoidów jest zredukowana i brak jest zębów 
bocznych; płytki zębowe są zaopatrzone w grzebienie. 

Ceratodus (Neoceratodus) odznacza się dalej posuniętą redukcją 


_dentale i kości serii koronoidów, aż do całkowitego zaniku; zębów bocz- 


nych brak; płytki zębowe posiadają promieniste grzebienie. 
Co się tyczy płytek zębowych, to ulegają one zmianom u poszcze- 


3 gólnych rodzajów ryb dwudysznych, zależnie od specjalizacji. Ponieważ 
" Holodus OE mniejszy stopień specjalizacji niż inne Dipnoi, charak- 
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= Praearticulare u Dipterus platycephalus (68). 
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Fig. 2 
Dolne szczęki ryb dwudysznych — Machoires infórieures des poissons dipneustes 
1. Holodus sanctacrucensis; 2. Dipterus platycephalus; 3. Ceratodus forsteri (Dipterus 


i Ceratodus wg Watsona i Gilla, 1923, s. 208, rys. 13 — Dipterus et Ceratodus d'apres 


les figures de Watson et Gill, 1923, p. 208, fig. 13) 
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terystyczne jego cechy podkreślają wyraźniej pokrewieństwo, zachodzące 
pomiędzy Crossopterygii, Dipnoi i Tetrapoda, ujętymi w większą jednost- 
kę — Choanata (52, 53). 

Rozpatrując budowę szczęk dolnych u przedstawicieli Crossopterygii 
i porównując je z opisywanym okazem Holedus widzimy, że złożone są 
one z zasadniczych składników kostnych, ściśle sobie odpowiadających, 
inaczej mówiąc, ściśle homologicznych. Watson i Gill (68) wskazują na 
istotne różnice budowy dolnych szczęk Dipterus i Osteolepis, polegające 
na braku u pierwszego rodzaju serii kości coronoidea, zaopatrzonych 
w zęby boczne, i na słabym rozwoju serii dentale, która jest pozbawiona 
uzębienia. Właściwości te, typowe dla Osteolepis, odnajdujemy również 
u Holodus. Ostatni wyróżnia się tylko kształtem nieco skróconej kości 
dentale, występowaniem zagłębienia bocznego? oraz umiejscowieniem 
spleniale i postspleniale na brzusznej powierzchni szczęki. Ostatnie dwie 
cechy zbliżają rodzaj Holodus do Labyrinthodontae. 

Watson (66, 67) w pracach swych, poświęconych budowie szczęki 
dolnej pierwotnych Labyrinthodontae, wskazuje na występowanie jamy 
Meckela u Bothriceps. Z drugiej zaś strony Save-Sóderbergh (53), po 
zbadaniu wyższych Labyrinthodontae, przyszedł do wniosku, że cechuje 

je, między innymi, przesunięcie kości spleniale i postspleniale na po- 
wierzchnię zewnętrzną niewysokiej i stosunkowo płaskiej szczęki dolnej. 
Badania porównawcze zasadniczych składników kostnych szczęki dolnej 
u Holodus i przedstawicieli Labyrinthodontae dowodzą istnienia uderza- 
_ jących analogii w układzie kości. 


Poruszając wreszcie sprawę synonimiki rodzajów Holodus, Gano- 
rhynchus, Dipnorhynchus musimy stwierdzić, że budowa anatomiczna 
Holodus ma zasadnicze cechy typowe dla obu ostatnich rodzajów. Brak 
odpowiednich części szkieletowych oraz ułamkowy stan zachowania we- 
wnętrznej (ustnej) powierzchni w sklepieniu czaszki Ganorhynchus i Di- 

 pnorhynchus utrudniają oczywiście głębsze badanie porównawcze. Jed- 
nakże ogólny plan budowy, wyrażony w zachowaniu się licznych składni- 
ków anatomicznych, a więc: słaba redukcja kości szkieletu czaszki, brak 
wyraźnego skrócenia szczęk — nasuwają myśl o bardzo bliskim ich pokre- 
wieństwie. Przemawia również za tym charakter ich uzębienia: zęby stoż- 
'kowate u Holodus, słabo osadzone i z łatwością wypadające, są podobne 
do zębów u Ganorhynchus, płytki zaś zębowe gatunku świętokrzyskiego 
mają budowę właściwą płytkom Dipnorhynchus. 


j 2 Należy tu zaznaczyć, że bardzo podobne zagłębienie boczne występuje 
w szczęce dolnej u Laccognathus panderi (Dendrodus biporcatus), opisanego przez 
Grossa (13, 16) z dewonu bałtyckiego. : 


PPR — 


m 


| 
W każdym razie, dane badań Hillsa nad Dipnorhynchus sussmilchi, | 
jak również szczegóły anatomiczne dostrzegane w wyżej opisanej szczęce > | 
dolnej wskazują w równym stopniu na bardzo pierwotną budowę wymie- | 
nionych ryb. Mając liczne cechy szczątkowe, których nie spotyka się | 
u Dipteridae, rodzaje Holodus, Ganorhynchus i Dipnorhynchus tworzą: 
szczep całkowicie odosobniony i winny zajmować w systematyce miejsce 
niezależne jako rodzina Holodontidae nov. fam. Rodzina ta otrzymałaby 
następującą charakterystykę: i 
"1. liczniejsze składniki kostne szkieletu głowy, rozmieszczone nie-_ 
kiedy niesymetrycznie, j 
2. występowanie otworu ciemieniowego, i 
3. kość operculum leży bardziej ku tyłowi, podobnie jak u Osteolepis, 
4. brak większego skrócenia szczęk, związany ze słabym stopniem 
redukcji kości szkieletu głowy, 4 
5. uzębienie składające się z zębów stożkowatych i z płytek zębo- 
wych, nie posiadających grzebieni promienistych (zębów wachlarzo-- 
watych). 
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B. Rodzaj Dipterus Sedgwick $ Murchison 


a) Dipterus sp. A (p. tabl. I[, rys. 3) 

W zbiorze znajduje się jedna płytka szczęki dolnej stosunkowo wy- I 
soka, ścięta od strony wewnętrznej. Jej zgrubiała część środkowa jest 
zaokrąglona i gładka, tylna — płaska, przednia zaś i zewnętrzna zaopa- 
trzone są w grzebienie promieniste w liczbie pięciu, pokryte zaokrąglony- 
mi lub wydłużonymi ząbkami o stosunkowo małych rozmiarach. Dwa 
pierwsze grzebienie (przednie) pozbawione są ząbków. 

Występowanie grzebieni wyłącznie w częściach przedniej i zewnętrz- 
nej płytki, mała ich liczba oraz charakter ząbków upodabniają tę płytkę 
do płytki Dipterus murchisoni, znalezionej przez Pandera w górnym de- 
wonie Rosji. Rozmiary tej ostatniej są jednak mniejsze i posiada ona 
grzebienie nieco cieńsze. 

Płytka zdaje się należeć do nowego gatunku, niestety, jest ona nie- 


kompletna. Pochodzi z góry Wietrznia pod Kielcami, z wapienia z Rhyncho- 
nella coronula Dreverm. 


bio R a A 


Płytka ma ślady starcia przez zużycie; przedni i zewnętrzny jej 
brzeg są ułamane. Jest to płytka szczęki górnej, stosunkowo płaska, 
o kształcie nieprawidłowo trójkątnym. Posiada ona pięć grzebieni, z tych 
piąty jest słabiej rozwinięty. Grzebienie te na tylnych swych odcinkach są. 


b) Dipterus sp. B (p. tabl. II, rys. 4) i 
ł 
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zlane ze sobą i ząbki występują tylko na odcinkach przednich. Ząbki 


w liczbie 3—4 na każdym grzebieniu posiadają duże rozmiary i ściśnięte 
są z boków. Dzięki starciu, niektóre z ząbków są bardzo płaskie i mają 
zlane ze sobą podstawy. 

Wymieniona płytka jest nieco podobna do płytki Dipterus verneuili 
(47), pochodzącej z górnego dewonu Rosji. Odróżnia się od niej mniej 
wyraźnymi grzebieniami oraz mniejszą liczbą ząbków, tworzących grze- 
bienie, i gładką powierzchnią części tylnej. 

Płytka tego okazu jest również bardzo zbliżona do płytek Dipterus 
mordaax Eastm. (8), różni się jednak od nich większymi rozmiarami ząb- 
ków. Pochodzi z wapienia z Rhynchonella (Hypothyris) procuboides Sow. 
z Karczówki pod Kielcami. 


C. Rodzaj Conchodus M'Coy 


Conchodus elkneri n. sp. (p. tabl. II, rys. 5; tabl. IV, rys. 2) 

Płytki szczęki górnej spłaszczone i stosunkowo dużych rozmiarów. 
Długość płytki wynosi 36 mm, szerokość 21 mm. 

Jej przednia część jest nieco szersza, zaokrąglony zaś brzeg przedni 
wydłuża się stopniowo w kierunku ku brzegowi wewnętrznemu. Natomiast 
część tylna jest zwężona i posiada brzeg prostolinijny. Brzeg wewnętrzny 
płytki jest również prosty i ponadto mocno zgrubiały; brzeg zewnętrzny 
tworzy łagodną esowatą krzywiznę. Powierzchnia oralna jest gładka 
i w środku wklęsła. Na brzegach przednim i zewnętrznym płytki występuje 
7 krótkich, płaskich, kolejno w kierunku ku brzegowi tylnemu płytki coraz 
mniejszych grzebieni. Dwa przednie grzebienie są zaokrąglone, ku tyłowi . 
płytki zlewają się i tworzą wyraźne zgrubienie, ciągnące się wzdłuż brzegu 
wewnętrznego płytki. 

Płytka Conchodus elkneri zbudowana jest z syndentyny o stosunkowo 


cienkich kanałach miazgowych (tabl. IV, rys. 2), skierowanych ku: po- 


wierzchni żującej. Od kanałów tych odchodzą liczne delikatne kanaliki, 
ułożone prostopadle dookoła kanałów i występujące liczniej na ich koń- 
cach i zagięciach. Ku podstawie płytki kanały i kanaliki stają się szerokie 
i leżą w tkance o charakterze przejściowym i budowie meandrycznej, 


wreszcie przechodzą w tkankę kostną 0 niewielkich osteoplastach. 


Znaleziony okaz przypomina z kształtów płytkę Conchodus jerofe- 
jewi Pander (47) z górnego dewonu Rosji. Ostatnia posiada jednak dłuższe 


i wyraźniej zaznaczone grzebienie, występujące w mniejszej liczbie. 


Okaz od A przez J. OC we wsi Lipowa, na pn. od 


* Opatowa. 
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UWAGI STRATYGRAFICZNE I PALEOEKOLOGICZNE 


Rodzaj Holodus występuje w górnym dewonie Rosji środkowej. 


(obwód orłowski) oraz w Niemczech (pochodzenie nieustalone). W Polsce 


okaz z rodzaju Holodus znaleziony został w dewonie górnym w warstwach. 


zawierających według danych J. Czarnockiego: głowonogi M anticoceras_ 


intumescens i Beloceras multilobatum (fran z Kadzielni). 
Rodzaj Ganorhynchus zjawia się po raz pierwszy w dewonie środ- 


kowym Niemiec (w tzw. poziomie Stringocephalus-Schichten w eifelu). 


Występowanie jego w górnym dewonie było zanotowane we Francji (fran 


z Boulonnais) i w Stanach Zjednoczonych (famen serii z Catshill i Che-- 


mung z Pensylwanii). 


Dipnorhynchus występuje w dewonie środkowym Australii (New 


South Wales, Murrumbidgee River). 


Z danych tych możemy wnioskować, że ryby te posiadają stosunkowo | 
nieduży zasięg pionowy i cechuje je szerokie rozsiedlenie geograficzne. 


Dipterus jest rodzajem bardzo pospolitym zarówno w dewonie środ-_ 


kowym, jak też i górnym. Znaleziony on został w Australii, Stanach Zjed- 


noczonych, Szkocji, Belgii, na Łotwie, w Rosji itd. Ryby te były mieszkań- | 


cami wód ściśle lądowych a niekiedy lagun. 


W Polsce przedstawiciele rodzaju Dipterus występują w dewonie 
górnym (Wietrznia) wspólnie z Holoptychius giganteus Ag., Bothriolepis 


panderi Lah., Holonema radiatum Obr. i innymi. 


Rodzaj wreszcie Conchodus zjawia się w Niemczech w dewonie środ- 
kowym (tzw. Crinoidenschichten w eifelu). W Szkocji (Elgin), na Łotwie, 
w Rosji (b. obwód orłowski i leningradzki) występuje on w dewonie gór- 
nym. W Polsce Conchodus znaleziony został w dewonie środkowym na 
północ od Opatowa (Lipowa). | 


Z powyższych danych oraz na podstawie badania ogólnego składu 
ichtiofauny wynika, że fauna ryb Gór Świętokrzyskich nie jest jednolita; 
są to zarówno postacie właściwe osadom morskim, jak też i słodkowodnym. 
Znajdujemy je w warstwach odpowiadających tym samym warunkom 
życiowym na wschodzie — w Rosji, niektóre zaś na zachodzie — w Niem- 
czech. Charakter mieszany fauny ryb utworów górnego dewonu Polski 
ma znaczenie tym większe, że różnice pomiędzy ogólnym składem górno- 
dewońskiej fauny ryb na wschód i na zachód od Polski są tak duże, że 
trudno je ze sobą zestawić. 


a Aiadczóń azTezoczccwiwdcdi Ak GWO O KO GE a mA A dick Aa 


Z powyższych powodów dla celów synchronizacji i określenia panu- | 
jących wówczas czynników ekologicznych, które wpływały na skład ichtio- 


fauny i jej rozsiedlenie, niezbędna jest analiza zespołów ichtiofaunistycz- 
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nych, występujących w różnych warunkach życiowych w utworach gór- 
nego dewonu Rosji, Estonii, Łotwy i Niemiec. 

Badania D. Obruczewa (43, 44) oraz Heckera (26, 27) pozwoliły na 
rozróżnienie w dolnych ogniwach piętra frańskiego tzw. głównego pola 
dewońskiego Rosji (pn.-zach. część) dwu poziomów: 1” dolnego — glinia- 
sto-piaszczystego, zawierającego nieliczne szczątki ryb: Bothriolepis cel- 
lulosa Pander, Asterolepis radiata Rohon, Holoptychius, oraz 2 górne- 
go — wapiennego z fauną: Bothriolepis cellulosa Pander, Chelyophorus, 
Rhynchonella livonica Buch, Spirifer muralis Vern., Estheria sp. 

Cechą charakterystyczną dla warstw pierwszego poziomu, wyodręb- 
nionego przez Obruczewa pod nazwą „podśnietogórskiego" jest zjawienie 
się po raz pierwszy składników fauny górnego dewonu (Bothriolepis, Ho- 
loptychius) wśród elementów fauny środkowo-dewońskiej. Wymieniony 
autor zalicza warstwy podśnietogórskie do facji platformy brzegowej. 
Natomiast warstwy poziomu górnego — śnietogórskiego cechuje obec- 
ność przedstawicieli wyłącznie górnodewońskich i warstwy te należy trak- 
tować jako warstwy facji brzeżnej, lecz podwodnej. Według Heckera (827) 
skały wapienne tego poziomu cechuje obecność MgO, charakterystycznego 
dla warstw morskich i lagunowych, które powstają w wodach stojących, 
mocno aż do dna przegrzanych. 

Dobrze odsłonięte warstwy śnietogórskie i podśnietogórskie dają się 
prześledzić nad rzeką Wielikaja poniżej Pskowa, koło jeziora Pskowskiego, 
wreszcie nad rzekami Ługa i Oriedież *. Wszędzie tam w skład warstw 
śnietogórskich wchodzą dolomity i margle. Ku wschodowi jednak zmienia 
się charakter litologiczny tych warstw i utwory wapienne przechodzą 
w piaskowce i gliny (rzeka Siaś). Ku zachodowi natomiast warstwy śnie- 


 togórskie ciągną się w postaci utworów wapiennych, sięgających Łotwy 


i Estonii. 

Na warstwach Śnietogórskich obszaru głównego pola dewońskiego 
leżą pskowskie warstwy wapienno-gliniaste o faunie: Spirifer muralis 
Vern., Ladogia (= Rhynchonella) meyendorfi, Vern., Psammosteus maean- 
drinus Ag., Bothriolepis panderi Lah., Coccosteus mironovi Obr., Ptycto- 
dus obliquus Pand., Holoptychius sp. (26). 4207 

| Hecker zaznacza przy tym, że szczątki ryb w tych warstwach napo- 


' tykane są rzadko. Związane to jest oczywiście ze spotęgowaniem trans- 


ae Ja aaa 


s późniejszych prac D. Obruczewa, poświęconych dokładnym opisom tych pro- 

filów i ich fauny, nie można było, niestety, dostać. * 

_" Hecker, Philippowa, Barkhatowa (26) w pracy nad osadami głównego pola 

dewońskiego podają faunę ryb warstw śnietogórskich w sposób następujący: Psum- 

mosteus maeandrinus Ag., Bothriolepis panderi Lah., Coccosteus, Ptyctodus obl'quus 
Pander, Osteolepis, Glytolepis, Dipterus. 


4 


72 ZINAIDA GORIZDRO-KULCZYCKA 


gresji morza, 'nie sprzyjającej rozwojowi fauny wymienionych rodza- 


jów ryb. 
Powyżej leżą warstwy: czudowskie, szełońskie, ŚGiGOCOEE ilmeń- 
skie i bureskie. Zawierają one obfitą faunę brachiopodów. Badania Heckera 


on RZ 1 0 APA OĄOM 


ustaliły, że morze w wieku pskowsko-czudowskim oraz w świnordskim i bu- : 
reskim miało zasięg najszerszy, w wieku zaś szełońskim (utwory laguno- 


we) i ilmeńskim morze ustępuje. W odsłonięciach nad rzeką Siaś brak 


nawet ponad warstwami czudowskimi warstw pochodzenia morskiego. 


Odsłaniają się tu potężne serie pstrych warstw lądowych oraz laguno- 
wych. Ujawnia się tu wyraźnie charakter ściśle kontynentalny, podobnie 
jak i lagunowy. Populacja wykazuje w swym składzie wyraźną przewagę 
form kontynentalnych. Z dolnej części tych serii pochodzi ichtiofauna: 
Psammosteus megalopteryx Trautsch., Bothriolepis panderi Lah., Cocco- 
steus trautscholdi East., Coccosteus sp., Holonema radiatum Obr., Gyro- 
placosteus panderi Obr., Holoptychius giganteus Ag., Eusthenopteron 
wenjukovi Rohon, Osteolepis (?) sp., Dipterus verneuili Pander (26, 
43, 44). 

Zupełnie odmienny charakter mają osady tzw. środkowego pola 
dewońskiego (Woroneż, obwód orłowski), które jednocześnie z tzw. polem 
głównym objęte było transgresją (rozciągnęła się ona również i na część 
pośrednią — obszar moskiewski). Głębokie morze obszaru środkowego 
zostawiło osady o charakterze bardzo jednostajnym, nie zdradzającym 
różnorodności facji *. Wśród osadów dolnej połowy dewonu górnego (fran) 


wyróżniono tu dwa poziomy: warstwy szczygrowskie, zawierające według 


Naliwkina Spirifer fimbriatus Conr., Camarothoechia aldoga Nal. oraz 
warstwy semiłuckie ze Spirifer disjunctus Sow. Na podstawie zestawień 
faunistycznych Hecker i inni autorzy synchronizują warstwy szezygrow- 
skie z warstwami pskowsko-czudowskimi pola głównego. Warstwy na- 
tomiast wyżej położone w przekroju pola środkowego — semiłuckie uwa- 
żają oni za odpowiadające pod względem stratygraficznym warstwom 


szełońskim, świnordskim, ilmeńskim i bureskim. Podkreślając zarówno 


obfitość fauny bezkręgowców w warstwach semiłuckich i odpowiadających 
im świnordskich, jak też występowanie trylobitów i głowonogów w war- 
stwach semiłuckich, Hecker dochodzi do wniosku, że w tym właśnie okresie 
istniał pomiędzy morzem dewonu rosyjskiego a morzem otwartym zwią- 
zek najściślejszy. 

Jak już wspomniałam wyżej, warstwy śnietogórskie, „oksźaiłonć 
litologicznie w części zachodniej obwodu leningradzkiego w postaci utwo- 


4 Dane dotyczące się rozsiedlenia ichtiofauny w tych utworach są bardzo 
nieliczne. 
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rów wapienhych, ciągną się dalej ku zachodowi, gdzie wychodnie ich 
występują w Estonii i na Łotwie. Botriolepisowe margle z Kokenhusen 
(Łotwa) Gross (16, 21) uważa za odpowiadające warstwom śŚnietogórskim 
i podśnietogórskim Rosji. Fauna odsłonięcia w Intlantach zawiera formy: 
Bothriolepis cellulosa Pander, Psammosteus maeandrinus Ag., Eusthe- 
nopteron sdve-sóderberghi Jarvik, Chelyophorus verneuili Ag., Glyptopo- 
mus rolandi Gross, Coccosteus sp., (?mironovi), Dipterus secans Gross, 
D. tuberculatus Pander, Glyptolepis sp., Gl. baltica (?) Gross, Latvius 
(Osteolepis) grewingki Gross, Rhadinichthys cf. devonicus Clarke (16, 
21, 36). 

Warstwy tego obszaru, zawierające również resztki roślin, skorupy 
Estheria membranacea Pacht, oraz Lingula sp. tworzyły się według Krausa 
(1930) i Grossa (16, 18) w warunkach lagunowych, natomiast wyżej po- 
łożone warstwy z Ptyctodus obliquus Pander mają charakter utworów 
morskich. Górny wreszcie zespół utworów dolomitowych Gross synchro- 
nizuje z warstwami dolnymi serii pstrych utworów rzeki Siaś, leżących 
na warstwach czudowskich. W licznych odsłonięciach występują gatunki 
wspólne: Psammosteus falcatus Obr., Onchus laevis Gross, O. tenuispinus 
Gross, Coccosteus (trautscholdi?) Eastm, Bothriolepis panderi Lah., 
B. ornata (?) Eichw., B. maxwima Gross, Taeniolepis speciosa Gross, 
Dipterus cf. marginalis Ag., Holoptychius nobilissimus Ag., H. giganteus 
Ag., H. cf. flemingi (?) Ag., Polyplocodus wenjukovi Rohon. 

W Estonii i na Łotwie skład fauny ryb i charakter osadów w utwo- 
rach wieku frańskiego świadczą więc o różnorodności facji, co jest typowe . 
dla płytkiego morza obszaru głównego pola dewońskiego Rosji. 

Odpowiednie utwory Niemiec w związku z większą głębokością ba- 


_ senu mają całkiem odmienny zespół ichtiofauny. Warstwy manticocera- 


sowe (Manticoceras intumescens, M. cordatum, M. carinatum, Beloceras 
multilobatum) w Wildungen i Bicken zawierają następującą faunę: Ce- 
ratolepis stensiói Gross, Pholidosteus bidorsatus v. Koenen, Ph. pygmaeus 
Gross, Ph. laevior Gross, Pachyosteus bulla Jkl., Rhinosteus traquairi 
JKkl., Leiosteus concavus Gross, Leptosteus bickensis v. Koenen, Belosteus 
major Gross, B. pusillus Gross, Brachyosteus dietrichi Gross, Brachydirus 
carinatus v. Koenen, B. scaber v. Koenen, B. grandis Gross, Oxyosteus 
magnus Gross, O. rostratus Gross, Aspidichthys ingens v. Koenen, Epi- 
petalichthys wildungensis Jkl., Rhynchodus tetrodon Jkl., Jagorina pan- 
dora JKkl., Cladodus wildungensis Jkl., Onychodus jaekeli Gross, Diplo- 


_cercides kayseri v. Koenen, D. jaekeli Stensió, Devonosteus proteus Jkl., 


Chirodipterus wildungensis Gross, Rhadinichthys cf. devonicus Clarke, 


R. cf. antiquus Williams (17, 82). Są to formy typowo morskie; nie mamy 


4 
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W ae zoyM A niec 


W wymienionym zespole brak typowych dwudysznych -— Dipteridąe | i 
oraz takich rodzajów jak Bothriolepis, Holoptychius, Psammosteus, Wwy- i 
stępujących w górnym Old Redzie. Najbardziej znamiennymi:w nim są | 
endemiczne postacie o swoistej budowie morfologicznej i histologicznej: 
Brachydirus, Oxyosteus, Pholidosteus, zeptosjĘPe, Leiosteus, olbrzymie | 
Aspidichthys ingens i in. 

Różnice, zachodzące pomiędzy składem ichtiofauny: górnego dewonu 
na zachodzie i odpowiednich utworów na wschodzie, powstałe wskutek od- 
miennych warunków fizyczno-geograficznych, ulegają na obszarze Gór 
Świętokrzyskich zanikowi, gdyż występują tu postacie typowe dla obu 
powyższych zespołów. i 

Utwory, należące do górnego dewonu Gór Świętokrzyskich, składają 
się według J. Czarnockiego z wapieni, z którymi podrzędnie związane są 
łupki bitumiczne WEB; W całej serii dewonu górnego J. Czarnocki 
wyróżnia trzy poziomy *: - 

"I. Najniższe warstwy z Rhynchonella (Hypothyris) procuboides | 
Kayser. Są to wapienie koralowe, z wkładkami margli, zawierających 
faunę ryb. | 

II. Wapienie płytowe i masywne z „Rhynchonella* coronula Drew., 
z wkładkami łupków bitumicznych. | 

III. Wapienie z fauną mieszaną z Rhynchonella ( Hypothyris ) cu- 
boides Sow. i głowonogowe z Manticoceras intumescens Beyr. 

Trzy wymienione poziomy z odsłonięć gór Wietrznia i Kadzielnia 
(pod Kielcami), a szczególnie dwa ostatnie, zawierają, jak tego dowodzą 
zbiory J. Czarnockiego, dość bogatą faunę ryb. Resztki ryb z łupków dol- 
nego poziomu są w zbiorach mniej liczne. Uległy one mocnemu zwietrzeniu, 
rozsypują się, bądź też są one dobrze zachowane, lecz, niestety, w ułamkach. 

Stwierdziłam występowanie w warstwach dolnego poziomu: Ony- 
chodus cf. jaekeli Gross, Onychodus sp., Glyptolepis sp., Osteolepis Sp., 
Dipterus sp., Rhynchodus sp. 
| Fauna powyższa, złożona z przedstawicieli morskiego dewonu Nie- 
miec (Onychodus jaekeli, O. sp., Rhynchodus sp.) zawiera również w dużej 
ilości szczątki Osteolepis i Glyptolepis. Obfite występowanie tych przed- 
stawicieli Choanata jest typowe dla warstw średniodewońskich, powsta- 
jących w zbiornikach lądowych i niekiedy w płytkich wodach morskich. 
W górnym dewonie są one mniej liczne i dostosowują się przeważnie do 
warunków lagunowych. 


1 az RORORERE ARROW OCOA 


MG, Giirich utwory te dzielił na dwa poziomy: dolny — z Rh. cuboides oraz | 
górny z Manticoceras intumescens (25a). — J. Samsonowicz dzieli je również w ten. 
sam sposób (49). 


DWUDYSZNE . RYBY DEWOŃSKIE GÓR ŚWIĘTOKRZYSKICH 75 


Rodzaj Onychodus według Stensió (61) znany jest zarówno w środ- 
kowym, jak i w górnym dewonie. Co się tyczy O. jaekeli, jest to gatunek 
górnodewoński, opisany niedość "wyczerpująco. Ma on cechy zbliżone do 
środkowo-dewońskiego gatunku O radicosus. 


Z, wymienionych danych faunistycznych wynika, że warstwy, wy- 
stępujące bezpośrednio w spągu utworów dewonu górnego, posiadają 
ichtiofaunę o charakterze górno-dewońskim, niezbyt jasno wyrażonym. 
Ichtiofauna tych warstw, typowo mieszana o skąpej liczbie rodzajów, 
świadczy o tworzeniu się tych warstw wśród warunków lagunowych. 

' Nadległy kompleks wapieni płytowych z Rhynchonella coronula 
Drew., przewarstwionych z łupkami bitumicznymi, zawiera ichtiofaunę 
znacznie obfitszą. Występują tu: Pźyctodus obliquus Pander, P. czarnockii 
Gor., Diplocercides kayseri v. Koenen, Rhadinichthys cf. ilevonicus 
Clarke, Onychodus jaekeli Gross, Holoptychius giganteus Ag., Psammo- 
steus maeandrinus Ag., Bothriolepis sp., B. panderi Lah., B. cf. mawima 
Gross, Holonema radiatum Obr., Brach, ydirus carinatus v. Koenen, B. sp., 
Dipterus, Osteolepis sp. 

W tym zespole stwierdzamy również występowanie postaci died 
reńskiego. Są to gatunki następujące: Rhadinichthys cf. devonicus, Ony- 
chodus jaekeli, Brachydirus carinatus, B. cf. gracilis. Poza tym znajdu- 
jemy tu także przedstawicieli dewonu rosyjsko-bałtyckiego, stanowiących 
nawet większą część fauny z Wietrzni. Są to: Holoptychius giganteus, 
Psammosteus maeandrinus, Bothriolepis pamderi, B. maxima *, Holonema 
 radiatum ”, Ptyctodus obliquus, Coccosteus trautscholdi (*). 

Występowanie poszczególnych postaci dowodzi jednak ścisłej za- 
leżności od zmian facjalnych basenu. Jak już zaznaczyliśmy wyżej, utwory 
wietrzniańskie składają się z wapieni, z którymi związane są kompleksy 
łupków bitumicznych; naprzemianległe ich ułożenie dowodzi zmienności 
warunków tworzenia się osadów. Owa zmienność czynników ekologicz- 
nych środowiska warunkowała występowanie tych czy innych postaci 
faunistycznych. Np. szczątki Choanata (Osteolepis, Glyptolepis, Dipte- 
rus) znajdują się wyłącznie w łupkach bitumicznych, zawierających także 
Holoptychius giganteus, Bothriolepis panderi. Natomiast Brachydirus 
carinatus i B. gracilis znaleziono w warstwach wapieni płytowych, tj. 
w poziomach morskich dowodzących istnienia stref głębinowych. Ony- 
chodus, forma bardziej zdolna do przystosowania się, występuje zarówno 
w wapieniach, jak też w PR bitumicznych. 


2 Bothriolepis maxima — gatunek właściwy wyłącznie dla dewonu bałtyckiego. 
ej . Holonema radiatum występuje w dewonie Rosji. | 
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OBSZAR BAŁTYCKI 
(TERRITOIRE BALTIQUE) 


4 


OBSZAR NADREŃSKI | GÓRY Ś-TO KRZYSKIE 
(TERRITOIRE RHENAN) | (MTS. de S-TE CROIX) 


WILDUNGEN, BICKEN WIETRZNIA, KADZIELNIA 


OLD RED GÓRNY (SUPERIEUR) 


Aspidichthys ingens Aspidichthys ingens i 
Pholidosteus bidorsatus Pholidosteus bidorsatus 
Brachydirus scaber Brachydirus scaber 
Brachydirus grandis Brachydirus cf. grandis 
Pachyosteus bulla Pachyosteus bulla 
Oxyosteus magnus Oxyosteus magnus i 
Leiosteus concavus Leiosteus ż 
Leptosteus bickensis 

etc. 

Bothriolepis panderi Bothriolepis panderi 


Coccosteus trautscholdi 
Holoptychius giganteus Holoptychius giganteus 

Holoptychius nobilissimus 
Holonema radiatum Holoptychius flemingi | 


Dipterus ci. murchisoni Dipterus marginalis | 


OSADY MORSKIE 
(SEDIMENTS MARINS) 


Eusthenopteron | 
Diplocercides | 
Ptyctodus czarnockii i 
; 
Ptyctodus obliquus Ptyctodus obliquus - 
Onychodus jaekeli I 
| | 
Rhadinichthys ct. debo- zi 
nicus - | 
BGKAGĄC | 
MARGLF (MARN 
Rhynchodus z (8) Botki cell. m | 
Psammosteus maeandrinus | 
Onychodus Bothriolepis cellulosa 1 
Coccosteus e 
Glyptolepis Eusthenopteron Save-Sód. | | 
Chelyopterus cruculi i 
Osteolepis Dipterus tuberculatus | 
1 


_ | Dipterus secans 
| Dipterus b Latvius gremingki 
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OBSZAR ROSYJSKI (TERRITOIRE RUSSE) 


POLE GŁÓWNE (CHAMP PRINCIPAL) POLE CENTRALNE (CHAMP CENTRAL) 
BUREGHI SEMIŁUKI 
Spirifer tenticulum ; Spirifer disjunctus 
ILMEN 


Spirifer disjunctus 


SVINORD 

: R. SIAŚ 

SHELON Psammosteus megaloptery x 
Bothriolepis panderi 
Coccosteus trautscholdi 
Spirifer verneuili Holonema radiatum 
Eusthenopteron menjukovi 
Holoptychius nobilissimus 
Rhynchonella bifera | Holoptychius giganteus | 
Dipterus verneuili 


ada ny... AOL LISZNA a 
TCHUDOVO 
Camarotechia cf. aldoga 
Spirifer muralis ' 
Spirifer verneuili | Spirifer fimbriatus 


STCHIGRY 


PSKOV Camarothoechia aldoga 


Ptyctodus obliquus 

Coccosteus mironovi 

Bothriolepis panderi 

Spirifer muralis 

Ladogia meyendorfi 

Holoptychius : A 
Psammosteus maeandrinus 


SNETNAJA 
Psammosteus maeandrinus 
Bothriolepis cellulosa 
Chelyophorus 
Rhynchonella livonica 
Spirifer muralis 
Estheria sp. 

SUBSNETNAJA i 
Bothriolepis cellulosa 
Asterolepis radiata 
Holoptychius 
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Obecność w utworach morskich przedstawicieli Dipteridae wraz 
z towarzyszącą fauną ryb świadczy o przenikaniu w pasie brzeżnym wkła- 
dek lagunowych w osady morskie. 


atm. 00600. 03 TEKA 


4 


. 
4 


Z punktu widzenia stratygraficznego ichtiofauna warstw II poziomu ; 
nie jest jednolita. Napotykamy tu Ptyctodus obliquus, Bothriolepis pan- 
deri; ryby te występują w warstwach pskowskich głównego pola dewoń-- 
skiego Rosji. Bothriolepis panderi znajdowany bywał i w niższych warst- 


wach serii pstrych utworów rzeki Siaś. Poza tym gatunki: Holonema 


radiatum, Holoptychius giganteus należą też do fauny warstw szełoń- 
skich (43). Wreszcie Bothriolepis maxima i Psammosteus maeandrinus 
występują w dewonie bałtyckim również w warstwach równorzędnych 


warstwom szełońskim, w Estonii i na Łotwie. 


Możemy więc przeprowadzić analogię pomiędzy warstwami II po- | 
ziomu Gór Świętokrzyskich a warstwami pskowskimi, czudowskimi i sze- 
łońskimi, tworzącymi znaczną część profilu dolnej połowy górnego de- | 
wonu tzw. głównego pola Rosji. Na podstawie składu ichtiofauny możemy 
również wnioskować, że facja morska Gór Świętokrzyskich, stanowiąca - 
odpowiednik warstw szełońskich, uległa w tym .czasie spłyceniu. Wobec 
powyższego ustępowanie morza na obszarze Gór Świętokrzyskich i w obrę- | 


bie głównego pola dewońskiego w Rosji było jednoczesne. 

Najwyższy poziom utworów franu stanowią, według J. Czarnockiego, 
wapienie z głowonogami Manticoceras intumescens. Warstwy te zawierają 
następującą ichtiofaunę: Aspidichthys ingens v. Koenen, Brachydirus 
carinatus v. Koenen, B. scaber v. Koenen, Oxyosteus sp., Pholidosteus 
bidorsatus v. Koenen, Brachydirus grandis Gross, Pachyosteus bulla JKl. 
Leptosteus sp. Gałki 


Fauna ta, złożona z gatunków dewonu reńskiego, nie zawiera żad- 


nych elementów płytkiego dewonu rosyjsko-bałtyckiego. Zjawisko to po- 
zostaje w związku z ponownym i większym osiadaniem podłoża. Głębsze 
osady wapienne goniatytowe i trylobitowe tworzyły się w warunkach 
sprzyjających życiu olbrzymich Aspidichthys ingens, jak też i takich 
postaci jak Brachydirus scaber, Pholidosteus bidorsatus i innych. Należy 
podkreślić, że badania Bryanta (2) oraz Grossa (14, 15) stwierdziły wy- 
stępowanie rodzajów z Wildungen, a mianowicie — Lepżosteus i Oryosteus, 
również w tzw. Intumescens-Schichten (Portage) Ameryki Północnej 
(New York). Postacie reńskie znajdowane obok gatunku Manticoceras 
intumescens mogą więc służyć jako cecha charakterystyczna tej strefy. 


Na warstwach, zawierających Aspidi , A „ 
| zj : zyc pidichthys ingens, kończy się u gó 
jrodii dolnej części górnego dewonu Gór Świętokrzyskich. Według J 0a» 
nockiego leżą na nich fameńskie warstwy cheilocerasowe. (Kadzielnia). 
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Ogólnie biorąc można na podstawie obecnych danych przypuszczać, 
że omawiane utwory III poziomu odpowiadają pozostałym warstwom 
górnym (Świnordzkim, ilmeńskim, bureskim) części dolnej górnego de- 
wonu głównego pola dewońskiego Rosji. 

Opierając się na tym musimy zaznaczyć, że największa transgresja 
wieku frańskiego na obszarach obecnych Gór Świętokrzyskich oraz na 
obszarach głównego i centralnego pola dewońskiego Rosji wystąpiła rów- 
nocześnie. Jeśli przyjąć, że występowanie poszczególnych zespołów fauny 
w odpowiednich warstwach tych obszarów zachodziło jednocześnie, to ze- 
stawienie * ichtiofauny może być ujęte w wyżej podany schemat (por. 
BECO144Ł): i 
Z powyższego wynika, że ruchy morza frańskiego na obszarze Gór 
Świętokrzyskich były dość skomplikowane. Pozostawiły one piętno na 
faunie ryb bytujących w tym morzu; w związku ze zmiennością warunków 
życiowych i osadów fauna ta wykazuje wielką różnorodność. Bardziej 
szczegółowe opracowanie ichtiofauny i zestawienie jej z fauną bezkrę- 
gowców oraz badania w terenie powinny wyjaśnić sprawy wątpliwe i po- 
zwolić na przeprowadzenie w przyszłości ściślejszej synchronizacji po- 


szczególnych warstw górnego dewonu. 
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Les Dipneustes dóvoniens du Massif de S-te Croix 


Dans les collections ichtyologiques de J. Czarnocki, directeur du. 
Service Góologique de Pologne, qui proviennent des couches dćvoniennes | 
du Massif de S-te Croix (Monts de Święty Krzyż) se trouvent des OSSE- 
ments de Dipneustes appartenant aux genres Holodus Pander, Dipterus' 
Sedgwick $z Murchison et Conchodus M'Coy. Ce ne sont, pour la plupart, , 
que des fragments de plaques dentaires. Seule une machoire inferieure- 
du genre Holodus s'est bien conservće. Sa structure anatomique ózeódj 
des caracteres primitifs bien marqućs. 

L'ordre de succession de diffćrents groupes de poissons pendant. 
la formation des depóts dćpend de I'influence des facteurs ćcologiques 
(27, 48, 44). Car le monde aquatique ne se borne pas a distribuer au hasard 
les espóces de poissons dans la mer et dans les eaux douces, mais il leur 
affecte des habitats dissemblables et localisćs. A la varićte des milieux 
aquatiques correspond la diversification analogue de leur peuplement.- 
Pour cette raison, la presence dans les dćpóts marins du Massif de S-te ] 
Croix des Dipneustes, tels que le Dipterus, habitant presque exclusivement 
les eaux peu profondes et relativement douces, associćs 4 des formes. 
proches sinon identiques A celles qui caractórisent IOld Red, indique" 
Vinfluence continentale. Celle-ci provoque la grande variabilitć des ni-- 
veaux de profondeur et, par la suite, des facies - „de la mer POSRAJ 
a Pepoque du Dóvonien supćrieur (Frasnien). - ; 
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A. Genre Holodus Pander (47) 


1. Caractćristique gónćrale 

Parmi les Dipneustes le genre Holodus est le plus primitif. La re- 
duction des os de la bojte cranienne est encore peu marquće et, par con- 
sćquent, les machoires ne prósentent pas des raccourcissements accusćs. 
La dentition consiste en dents coniques et en plaques dentaires dćpourvues 
de cr6tes rayonnantes (dents en ćventail). Les os dermiques prósentent 
une structure cosmojdale (= Hautzahnparquett, 3) et sont couverts 
d'ćmail. 


2. Historique 
Les reprósentants du genre Holodus ont 6tć dćerits sous des dćno- 
minations diffórentes, car les parties diverses du squelette de ces poissons 
ont 6tć longtemps considórćes comme appartenant 4 des genres separćs. 
Nous devons les premióres recherches sur ces poissons 4 Chr. H. Pan- 
der (47) qui fixa le genre nouveau Holodus A la base de l'anatomie des 
fragments osseux de „la partie antórieure du crdne*, provenant du Dó- 
vonien supórieur de Russie. Ce genre est caracterisć par la presence des 
_ dents latćrales cóniques, des plaques dentaires dópourvues de cretes 
' rayonnantes, typiques pour les Dipneustes, ainsi que par la structure 
_ cosmojdale des os du squelette externe. L'auteur a classć ce genre dans 
la famille des Ctenodipterini. 
Quelques annćes. plus tard, E. v. Fichwald (9) publia une liste de 
 poissons fossiles de la Russie, dans laquelle il adopta le nom gónćrique 
de Holodus basć sur la classification de Chr. H. Pander. A. Giinther (25) 
et A. Fritsch (11) placórent.Holodus dans la famille des Dipteridae, a cóte 
de Palaedaphus P. J. Van Beneden Ś L. G. Koninck Traquair (65) apres 
une ćtude anatomique plus attentive constata que les fragments osseux, 
_ dócrits par Pander et appartenant. selon lui 4 la partie antćrieure du crane, 
óćtaient en róalitó des os de la mandibule et par leur structure se rappro- 
chent sensiblement de la móme machoire chez le Palaedaphus insignis. 
En 1864 H. Meyer dócrivit sous le nom de Archaeotylus ignotus 
une mandibule dont Iorigine exacte ne fut point ó6tablie (40). Elle avait 
 6galement des dents coniques et des plaques dentaires. Tout en marquant 
les traits particuliers de la structure d'Archaeotylus ignotus, Meyer re- 
nonęa 4 lui assigner une place dćterminće dans la classification. 


LA A. 8. Woodward (70) suppose que Archaeotylus et Holodus se 
'rapprochent plutót du genre Palłaedaphus. En revanche, J. $. Newberry 
j (41) dans une ćtude sur le poisson dóvonien Ganorhynchus beecheri est. 
 d'avis que les noms 'gónćriques Holodus et Archaeotylus sont des syno- 
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= BOT TECTN k4 : 
nymes et releve leur parentć gónćrique plus ćtroite avec le Ganorhynchus. 
Le genre Ganorhynchus avec I'espóce woodwardi fut ćtabli en 1873 par 
Traquair (64) d'aprós la structure du rostre d'un Dipneuste de grandes i 
dimensions conservć au British Museum, mais de provenance inconnue. 
La surface externe des os ćtait couverte d'une couche brillante de ganoine 
et sa surface interne ćtait pourvue de dents. j 

En 1889 J. S. Newberry dócrivit une seconde espece du genre Ga-- 
norhynchus, qwil nomma beecheri (41), d'apres les fragments d'un spć- | 
cimen (rostrum) provenant des couches du Chemung Group of Warren 
(Pennsylvania). i 

Tous les restes des Dipneustes mentionnćs ci-dessus ćtant fragmen- 
taires, ce qui n'en permettait pas une ćtude dćtaillće, A. S. Woodward 
dans son importante monographie des poissons fossiles (70) admet la 
dónomination gónórique de Traquair du genre Ganorhynchus comme pro-_ 
visoire. Selon lui, le genre Ganorhynchus comprend de grands Dipneustes 
paleozojques dont I'extremitć du museau ainsi que tous les os externes 
de la tóte sont recouverts d'une couche ćpaisse de ganoine ponctuće. 


Par la suite, des auteurs ajouterent au meme genre quelques espóces 
nouvelles de provenance dćvonienne, notamment G. oblongus dócouvert 
dans le Dćvonien de Catskill sćrie de Pennsylvanie, dćcrit par E. D. Cope 
(4) et figurć ensuite par L. Hussakof (31); G. sussmilchi, ćtudiće par 
R. Etheridge (10) et provenant du Dćvonien moyen de New South Wales 
(Murrumbidgee River). G. rigauxwi du Dóvonien du Boulonnais (Frasnien), 
dócouvert et dócrit par A. P. Dutertre (7). Enfin W. Gross (17, 22) parmi | 
les ossements de Dipneustes provenant du Dóvonien rhónan moyen a trouvć 
encore un reprćsentant du genre Ganorhynchus qu'il nomma G. splendens. | 

Parmi les espóces mentionnćes du genre Ganorhynchus, attention | 
_ des auteurs fut attiróe surtout par G. sussmilchi parce que tous les os de 
la vońte cranienne ainsi que son rostre de grande dimension comprenant 
la pćriphćrie buccale se sont conservćs dans leur disposition naturelle. | 
Etant donnć le nombre important d'ólóments osseux du crane et leur 
disposition asymćtrique, O. Jaekel (33) conelut qwil s'agit 1a d'un cas | 

| 
i 
i 
| 
+ 
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typique d'anatomie tres primitive. Cet auteur considóre la forme en 
question comme un genre nouveau, auquel il donne le nom de Dipno- 
rhynchus. 

Les recherches approfondies de E. Hills (28) ont qconstatć chez ce 
Dipnorhynchus toute une sćrie de particularitós nouvelles, notamment: 
la prósence d'un foramen pinćal qui perce les frontaux, comme chez 
Osteolepis; la rćduction des os craniens beaucoup moins accentuće que 
chez les autres Dipneustes, d'oh rósulte un raccourcissement beaucoup 
moins important des machoires, enfin un opercule dont la position est 
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identique A celle constatóe chez Osteolepis. Il est regrettable que la surface 
buccale du crane soit fragmentaire, ce qui n'en laisse voir que trós peu de 
caractóres anatomiques. Quant 4 la dentition, une seule petite plaque den- 
taire a pu €tre observće. Cette derniere est lisse et composće, d'aprćs 
Hills, de petites dents ćlćmentaires ne formant pas de cótes rayonnantes, 
typiques aux Dipneustes, mais plutót disposóes en rangóe. Toutes ces 
donnćes anatomiques font supposer Hills que IFexemplaire de New South 
Wales possćde des traits de Dipneustes les plus primitifs. 

Em raison de l'absence de dents coniques et des proportions plus 
róduites de ce poisson en comparaison avec G. woodwardi et tout spó- 
cialement avec G. rigauxi E. Hills juge raisonnable de classer ces ćchan- 
tillons dans un genre particulier quil nomme Dipnorhynchus Jaekel. 

Dans la derniere ćdition de Textbook of Palaeontology de K. v. Zittel, 
A. $. Woodward (71) cite le nom de Dipnorhynchus Jaekel comme syno- 
nyme de Ganorhynchus. 

'Une ótude nouvelle de la structure primitive de la vońte eranienne 
de Dipnorhynchus sussmilchi, accomplie par E. Hills (29), a conduit cet 
auteur 4 constater la justesse de la distinction du spócimen de Taemas 
Sous la nouvelle dósignation gónćrique de Jaekel, d'autant plus que la. 


_ dósignation des especes appartenant au genre de Ganorhynchus n'etait 


appliquable (Traquair, Newberry, Dutertre, Gross) que s'il s'agissait des 
os buccaux des Dipneustes couverts de cosmine. 


3. Description de Holodus sanctacrucensis n. sp. 


(fig. 1—2 dans le texte; pl. I, fig. 1—2; pl. II, fig. ZG ZDRADĘ MZC TZ: 
pl. IV, fig. 1). 

a) Caractóristigque du spócimen. — La mandibule de Holodus, trou- 
vóe dans le Frasnien du Massif de S-te Croix, est d'assez grandes dimen- 
sions, 6ćpaisse et plutót allongće. Sa longueur totale atteint 10,5 cm, sa 
largeur 10 cm maximum, son ćpaisseur 3 cm maximum. De ses quatre 
surfaces, la ventrale (externe) et la dorsale (interne) sont larges, tandis 
que ses surfaces latórale et mćdiane sont ćtroites. Du cótć externe la 
machoire est couverte d'une couche luisante d'ćmail perforće de nombreux 
canalicules. 

Tout en ayant Iaspect propre aux Dipieridae cette machoire pre- 
sente du point de vue morphologique de nombreux caracteres spóciaux. 


b) Endosquelette. — L'ćlóment le plus ancien de la mandibule du 


Holodus sanctacrucensis, le cartilage de Meckel (cartilago Meckeli) s'ćten- 


- dait tout le long de la mandibule en forme d'une piece uniforme. S'6tant 


i 
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'partiellement ossifić, il a forme „l'os de Meckel' (Jarvik 36, Gross 24), 
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dóveloppć d'une faęon particuliórement prononcóe aux deux bouts et for- 
mant, dans sa partie postórieure, l'articulaire et, dans sa partie antć- 
rieure — le mentomandibulaire, ces deux parties ćtant jointes par un 
mince pont osseux. 


"wama 


Aux autres endroits occupós autrefois par le cartilage de Meckel, - 


se trouve le canal primordial, qui, en dćbutant par une fosse profonde 
(fossa primordialis, fossa adductoria=fossa mandibulae) dans la partie 
postćrieure de la machoire, s'ćtend vers l'avant, rempli de gangue rocheuse. 


La partie antćrieure de la machoire est sensiblement aplatie et se 


rótrócit vers l' avant; son extrómitć antćrieure est recourbće et se releve 
vers la surface buccale. Son bord antćrieur est cassć et prósente dans cet 


endroit le mentomandibulaire d'une ossification tres faible, remplissant 


Pextrómite a la naissance de la symphyse et rćunissant les deux moitićs 
de la machoire (M pl. I, fig. 1). 
L'os de Meckel, assez ćpais dans cet endroit, s'amincit graduellement 


vers larriere et disparait finalement dans la partie ou le prearticulaire 


postćrieur rejoint le splónial (M pl. I, fig. 2). Dans la direction de la 
surface articulaire de la machoire I'os de Meckel couvre d'une mince couche 
osseuse la paroi ventrale du canal primordial. Malheureusement, il n'est 
pas conservć en entier et n'est visible que partiellement. 

L'articulaire qui forme la partie postćrieure de l'os de Meckel est 
couvert du cótć extórieur par le supraangulo-angulaire et par le prćarti- 
culaire. Celui-ci prósente une petite surface articulaire, dirigóće vers le 
haut. Entre le prearticulaire et le supraangulo-angulaire on voit la surface 
dćtćriorće de l'articulaire supórieur, inclinće vers la fossa primordialis 
et joignant par devant le bout postórieur de la partie módiane de l'os de 
Meckel. Du cótć ventral, quelque peu dćtóriorć, nous voyons I'articulaire 
a la limite du prearticulaire et du supraangulo-angulaire (pl. I, fig. 2). 

Articulaire du Holodus sanctacrucensis, tout en ćtant un os plus 
robuste que le mentomandibulaire, n'est pas encore ossifić A un degrć 
considćrable et differe nettement des os de rev6tement qui I'entourent. 


c) Emwosquelette. — Au cours du dćveloppement phylogónćtique des 
poissons, le cartilage de Meckel s'est couvert d'os dermiques formant 
l'exosquelette. Chez Holodus du Massif de S-te Croix on constate tous les 
ćlćments osseux fondamentaux qui forment l'exosquelette des machoires 
infćrieures de Crossopterygii et de Stegocephali. | 

La partie antórieure de 1'os de Meckel est embrassće en demi cercle 
par le dental (De, fig. 1 dans le texte; pl. I, fig. 1). II forme, du cótć 
buccal-de la machoire, une protubórance en forme de fer A cheval, qui, 
au fur et 4 mesure qu'elle s'approche de la jointure, s'ineline quelque peu 

„vers le devant et s'amincie graduellement vers Parrióre. 
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La surface buccale du dental est inclinće vers Porifice buccal et 
a une denture bien distincte (d, et d, — pl. I, fig. 1), composće de nom- 
breuses dents minuscules, dispersćes en dóćsordre sur toute la surface, ainsi 
que d'une sćrie de dents plus ou moins coniques, placćes le long du bord 
buccal externe, qui confine avec la surface externe couverte d'une luisante 
couche d'ćmail. Par devant, le dental est appuyć contre le splćnial et 
embrasse le mentomandibulaire. Par derriere, il limite dans sa partie 
latćrale la fosse mandibulaire, en formant sa paroi supćrieure (fig. 2 dans 
le texte, pl. II, fig. 1). Du cótć buccal, le dental se joint au prćarticulaire 
antćrieur ainsi qu'a la partie antćrieure allongće du precoronoide. Le bout 
postćrieur pointu et dćpourvu de dents se termine a peu pres A la hauteur 
des dents paires antćrieures. 

Vers larriere du dental se trouvent les prćarticulaires qui chez le 
Holodus sanctacrucensis sont formćs par deux os indćpendants, antćrieur 
et postórieur. ł | | 

L'os antórieur — le próarticulaire antórieur — est situć sur le cótć 
dorsal du mentomandibulaire et est muni a la face buccale d'une plaque 

qui porte des dents. Cette plaque est A peu pres triangulaire, a cótć antć- 
_ rieur arrondi joint au dental, tandis que ces deux autres cótćs, qui sont 
_ droits, se tournent vers les parois antćrieures de grandes plaques portant 
' les dents: próarticulaires postćrieurs droit et gauche. A la face buecale, 
la plaque portant les dents — prćarticulaire antórieur — porte des traces 
de fossettes pour des dents coniques, analogues probablement a celles qui 
- se trouvent sur le dental. Une plaque semblable sur un prćarticulaire, sans 
sculpture, a ćtć dócrite en 1937 par Jarvik chez I'Husthenopteron (36). 
Le próarticulaire postórieur est de grandes dimensions et recouvre 
presque entierement des deux cótćs les surfaces de la mandibule, depuis le 
próarticulaire antćrieur jusqwa Particulaire qwil recouvre du cótć buccal. 
La surface buccale du próarticulaire postórieur, dont la partie postćrieure 
est placće verticalement, est inelinće vers l'avant du cótć externe et se 
pose horizontalement sur le cótć dorsal du mentomandibulaire, en le 
couvrant du cótć buccal. Le bord externe de la partie arriere du prearti- 
culaire postórieur prósente une douce incision en forme d'S (incisura 
mandibulae) et s'ćleve en guise d'excroissance, ćpaissie et plate — le 
_ processus hamatus, qui couvre la partie supórieure de la surface antórieure 
de I'articulaire. 
Vers le milieu de la longueur de la mandibule. les os paires prć- 
articulaires postórieurs se joignent en ceroissant, fermant par le bas 
- Porifiee buccal et cróant une dópression módiane, oblongue et spacieuse, 
qui s'ćlargit vers Farriere en forme de triangle allongć (f. m. fig. 1 dans le 
texte, pl. I, fig. 1). La surface de cette dópression, lisse et inelinće vers rar- 
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riere, se termine par un bord postćrieur arrondi, formant une incision cour- 
bóe (incissura mediana). Les bords latóraux de cette dćpression s'ćlevent + 
et passent vers l'arriere en prenant, A Iendroit de la plus grande ćpaisseur 
des plaques dentaires, la forme de protubćrances, semblables aux bosses. 


Le prćarticulaire postórieur est l'os le plus grand de la mandibule. 
Il occupe ses surfaces dorsale, módiane et partiellement ventrale, en par- 
ticipant a la jonction des deux branches de la mandibule. Du cótć ventral, 
on voit les os paires — prearticulaires postćrieurs — qui se sont joints 
en croissant en une surface symćtrique et qui limitent par derriere les 
incisions módianes. Dans les limites de la protubórance, chacun d'eux_ 
prósente une cavitć lenticulaire inclinće vers l'intćórieur de la bouche. 

La surface dorsale du prćarticulaire postórieur est couverte d'une 
plaque portant les dents et s'ćtendant depuis l'aplatissement articulaire 
jusqu'a lextrómitć antćrieure, en se rćtrócissant vers l'avant, d'accord 
avec les rótrćcissements de la surface buccale de l'os. Sur cette plaque de 
nombreuses dents minuscules, souvent broyćes, sont dispersćes en dó- 
sordre, sous forme de petites graines lćgerement pointues. 

Ces petites dents, massćes en grand nombre et lićes entre elles, 
forment la denture puissante du poisson sous forme de dents composćes 
(plaques dentaires). Par sa surface interne (ventrale) la plaque dentaire 
est intimement unie avec I'os, ce qui rend difficile la fixation de ses limites. 
La partie situće le plus en arriere est dćpourvue de dents. | 


«r - 
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Le bord externe de la surface dorsale de la machoire est assez ćpais 
et devient plus vertical vers l'arriere. Il est formć par les prócoronojde, 
intercoronojde et coronojde, armćs de dents paires, sur lesquelles le pró- | 
articulaire postćrieur s'avance du cótć módian, en faisant disparaitre la 
limite entre les coronojdes. - 

Le prócoronojde est posć sur I'os de Meckel et avance par son bord | 
antćrieur sur le dental. La partie postćrieure, large et courte, munie de 
deux grandes dents coniques, rejoint I'intercoronojde, muni de dents 
semblables. Le coronojde est plus long et a quelques dents un peu .plus 
petites. Son bout postćrieur, dópourvu de dents, est allongć et relevć, en 
limitant, par le devant et partiellement aussi du cótć módiane, la profonde | 
cavitć — fosse primordiale. | 


Au dessous des dents coniques, dćja du cótć externe des coronojdes, ł 
on apergoit de fines dents lamellaires disposćes A distances egales le long | 
du bord latóral de la mandibule. En observant la mandibule du cótć latóral 
externe (pl. II, fig. 1) on voit les os infradentaux, entierement fondus, 
semblant n'en former qu'un seul ensemble. Ce sont cependant les couches 
externes seules, couvertes d'ćmail, qui participent A cette liaison. Les 
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couches plus profondes restent indópendantes et leurs limites peuvent 
€tre approximativement fixćes. 

D'accord avec les observations de Watson £ Gill (68), Holmgreen £ 
Stensió (30), Stensió (62) sur la mandibule de Dipterus les os splóniaux 
de Holodus sanctacrucensis doivent occuper la partie antórieure de la 
mandibule. La terminaison antórieure de ces os, tournće vers le haut, 
forme une soudure avec le dental, qui les couvre en partie par le haut. 
Latćralement y adhere le postsplćnial dont le bord supórieur participe 
a la formation du fond de la fosse de la mandibule (Pt. Sp. fig. 2 dans le 
texte; pl. II, fig. 1). Les splóniaux paires s'unissent en croissant, forment 
de grandes jointures et recouvrent, avec les os postsplóniaux, I'endosque- 
lette de la mandibule du cótć externe. Ces os sont considćrablement re- 
foulćs vers le cótć ventral. La surface ventrale, plate au milieu, a des 
bords externes inclinós vers l'extórieur, tandis que ses bords internes sont 
dirigós vers les os prearticulaires, qui apparaissent sur le cótć ventral 
de la mandibule. 

Par derriere, I'os de Meckel est couvert d'un tres grand os composć, 
le supraangulo-angulaire, ćlćvć en arriere et retróci par devant (Sang. ang. 
fig. 2 dans le texte; pl. II, fig. 1), qui selon Stensió (62) se divise dans 
le sens transversal en deux ćlćments. 

La partie antćrieure du supraangulo-angulaire se termine en angle 
aigu auquel touche par en haut le bord infćrieur de la terminaison postć- 
rieure rótrócie du dental: dans la partie centrale, le bord supćrieur confine 
4 Fintercoronojde et au coronojde, tandis que les bords antórieur et infć- 
rieur confinent au postsplónial. La partie postćrieure tres ćlargie de I'os 
supraangulo-angulaire s'ćtend sur la surface externe, latćrale de Iarti- 
culaire, en recouvrant l'extrómitć postćrieure de la machoire. En avant 
de Iarticulaire le bord dorsal du supraangulo-angulaire n'adhere pas au 
próarticulaire postćrieur, qui ici a une position verticale. Ces deux os limi- 
tent la fosse primordiale. Egalement du cótć ventral, dans la partie postć- 
rieure de la machoire, le prearticulaire postórieur et le supraangulo-angu- 
laire sont divisćs par une mince couche de 1'os de Meckel. 


d) Dentition. — La dentition de Holodus sanctacrucensis est com- 


posće de dents coniques, partiellement próhensiles et partiellement broyan- 


tes, ainsi que de petites lames dentaires, munies de nombreuses petites 
dents isolóes et de dents plates composćes, approprićes 4 broyer la nour- 


riture. | j 
"La dentition de I'os dental est composće de tres nombreuses dents 


- minuscules, dispersćes sans ordre sur toute la surface buccale, qui forme 


une espóce de chagrin. A lextórieur de ces dents se trouve une sórie de 
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dents de plus en plus petites ayant la forme de petites tubercules coniques. 
Du cótć droit, mieux conservć du dental, il y a 10 petites dents de ce genre. 

Les coronojdes sont munis de trois paires de grandes dents coniques 
dont les sommets sont quelque peu inclinćs vers Pintćrieur de la mandibule 
(d, pl. II, fig. 1). Souvent on n'en trouve qu'une seule, et 4 la place de Pautre 
subsiste un petit creux, correspondant 4 la trace de deux dents dont l'une 
est plus petite. Cela indique un changement de dents comme on I'a observć. 
chez les Crossopterygii (24) et les Stegocephali (3). 

Les dents du coronojde ont des dimensions un peu plus petites que 
celles du prócoronojde et de Fintercoronoide. 

Au-dessous des dents coniques, du cótć externe des coronoides, se 
trouvent de petites dents lamellaires, placóes en un rang, le long du bord 
latóral de la machoire. La dentition du prćarticulaire consiste en petites 
plaques dentaires. A la surface dorsale de la plaque impaire du prearticu-- 
laire antórieur il y a de petites dents isolćes; on y voit en plus des traces 
de fossettes pour de plus grandes dents. 

A la surface des petites plaques dentaires du prćarticulaire postó- 
rieur il y ćgalement de petites dents dispersćes isolóment ou rćunies en. 
groupes. Ramassćes en grand nombre ou en s'unissant entre elles, les' 
dents primaires forment une dent composće. 

Selon Semon (1899), dans le stade embryonnaire du Neoceratodus 
forsteri les petites dents ćlementaires sont aussi sćparćes, ce n'est que 
dans les stades ultćrieurs qu'elles s'unissent pour former des dents com-- 
posćes ou plaques dentaires. | 


La prósence de petites dents ćlómentaires isolćes et leur passage 
graduel aux dents composćes chez Holodus dóvonien est parallćlisće par: 
l'ontogćnie des dents chez les Dipneustes rćcents. sdi 

La surface triturante des plaques dentaires de Holodus sanctacru-- 
censis est, par endroits, usće ou dćcomposće. Quoique on n'y trouve pas. 
de crćtes en ćventail typiques pour les Dipneustes spócialisćs, on y observe_ 
cependant des fentes peu distinctes, dirigćes vers les bords intćrieurs de 
la machoire. II se peut qu'elles se soient formćes par suite de la dćcomposi- 
tion de la plaque. L'etat fragmentaire des plaques ne permet pas de consta-- 
ter leur nombre original. Il est possible qu'il y eut en rćalitć plus d'une. 
plaque dentaire de chaque cóte (dent composće). | 

Les canaux sensoriels se trouvent malheureusement 4 I'ćtat frag- , 
mentaire. Leurs contours góćnćraux ressemblent beaucoup a ceux qui ont. 
ćte dćcrits par Watson et Gill chez Dipterus platycephalus. i 

Le canal mandibulaire, dont le dćbut se trouve sur la face latźralef 
de la terminaison postćrieure du supraangulo-angulaire, passe sur le cótć 
ventral de la mandibule, ou il se perd souvent et disparait. Des traces 
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discontinues indiqueraient quwil passe par les os infradentaux vers la 


jonetion, se dirigeant ensuite au canal du cótć opposć. En dehors du canal 
mandibulaire, on trouve au bout postćrieur de la machoire un autre canal 
sensoriel qui commence ćgalement dans le supraangulo-angulaire. L'ćtat 
incomplet de la machoire ne permet pas de dóterminer avec exactitude le 
point de son dćpart. Il s'avance le long du bord supórieur des infradentaux 
et ressemble a la ligne horizontale (pit line) de Rhipidistia. En se conti- 
nuant a la limite du dental et de I'infradental, ce canal progresse plus 
loin vers l'avant. Nous le voyons 4 la limite des parties antćrieures des 
dental et infradental. 


On a pu ćgalement mettre en ćvidence un canal assez large et long qui 
sort par lextrómitć postćrieure du próarticulaire et s'6tend le long du 
bord infórieur du cótć mćdian du cartilage de Meckel. Son parcours indi- 
que qu'il contenait une petite branche du nerf mandibulaire interne VII 
(= chorda tympani Stegocephali). 

Du cótć externe de la partie postćrieure de la mandibule on observe 
un canal un peu plus ćtroit et plus faiblement marquć, situć entre le 
supraangulo-angulaire et l'articulaire. Sa position fait supposer qu'il 
pouvait contenir de petites branches latćrales du rameau mandibulaire 
externe. : 


A part cela, dans la section verticale de la partie postćrieure de la 


mandibule de Holodus on vcit les orifices d'un grand nombre de petits 


canalicules. A lexception des canaux des organes sensoriels, tous ces 
canalicules font leur parcours dans l'os de Meckel ou entre celui-ci et les 


"os de rev6tement de telle fagon, que la plus grande partie de leur paroi 


est formóe par I'os de Meckel; ils contenaient pour la plupart des vaisseaux 
d'alimentation. 
Dans la region du mandibulaire il y a ćgalement de nombreux ca- 


naux amenant des vaisseaux et des nerfs vers les dents. Leur dćfinition 
exacte demanderait, toutefois, de nombreuses sections de la mandibule. 


La fosse primordiale postórieure, en dehors du cartilage de Meckel, 
contenait ćgalement des muscles telles que I'abducteur de mandibule, et de 
petites branches du rameau mandibulaire V, qui, longeant le cartilage de 


_ Meckel, se ramifiaient en amenant les nerfs a la peau, a la muqueuse de 


la cavitć buccale et aux dents de la machoire inferieure. 


La signification et le róle de la fosse mandibulaire antćrieure restent 
inexpliqućs. Etant donnć son emplacement, elle rappelle la fosse antć- 


" rieure mandibulaire chez Panderichthys rhombolepis dócrite par Gross 


(24). La prósence de nombreux canaux au fond de la fosse de Holodus 


- sanctacrucensis, la situation de cette fosse 4 proximitć des canaux sen- 


ln rana Bo 


«R 
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soriels ainsi que la prósence des pores A la surface du dental, n'exclue pas 
Fhypothese qu'elle pouvait contenir un organe sensoriel (flaschenfórmige 
Organe: Goodrich 12, Boeke 1). 


e) Histologie. — Les dents latćrales (coniques) montrent en coupes 
transversales un noyau ostćoide central, possćdant de nombreux canaux' 
pulpaires, paralleles A 'axe longitudinal de la dent (K, pl. II, fig. 6) avec 
des anastomoses transverses. Le diametre des canaux, assez grand 4 la' 
base, dócroit vers le haut. De nombreux canalicules emergent de tous ces- 
canaux, disposós plus ou moins regulierement sur tout leur parcours et. 
devenant plus nombreux 4 la courbure (k, pl. II, fig. 6) et aux extremitós 
des canaux. : 

Le noyau ostóoijde central est entourć d'une couche externe de den- 
tine, dans laquelle pónótrent des canaux pulpaires plus fins qui passent 
des canaux du noyau ostóoidal, ćtant orientćs perpendiculairement a ces 
derniers. Il sont relićs entre eux par des anastomoses verticales qu'il est 
difficile de suivre dans leur parcours: ces ramifications ne se trouvent. 
pas toujours dans le plan de la section et prósentent, pour la plupart, des 
lignes brisćes ou completement interrompues (K, pl. III, fig. 1). Les ca- 
naux de la couche pćriphórique sont pourvus de multiples canalicules' 
extrómement fins et dólicats, parfois tres longs et ramifićs, rayonnant de. 
tous cótćs. Ils sont spócialement nombreux et longs aux coudes des canaux- 
et A leurs extrómitós, ou ils se terminent en pinceaux touffus (P, pl. III, 
fig. 1). | 
Sur certaines coupes transversales des parties moyennes de la dent 
on remarque entre les systemes de canaux, des bandes claires de cćment. 
_Leurs contours sont assez varies et elles contiennent de nombreux ostóo-_ 
plastes de forme irrógulierement angulaire. Elles sont, au milieu de la. 
dent, ćtroites, isolćes et de forme irrćguliere. Vers la base de la dent leur_ 
nombre et leur volume augmentent, elles se fondent ensemble et la den-- 
tine disparait progressivement. A la base de la dent on trouve seulement; 
le noyau central ostóojde, qui est dćpourvu de la couche pćriphćrique de 
dentine. Entre les canaux de la dentine apparaissent d'ćpaisses couches_ 
de cćment dont la structure lamellaire est nettement apparente. Les la-- 
melles osseuses sont concentriques par rapport aux canaux. Le cóment_ 
contient ćgalement de nombreux ostćoplastes (C, pl. III, fig. 2). 

La dentine des dents coniques de Holodus sanctacrucensis est ana- 
logue a celle dćcrite par Pander dans les petits denticules garnissant 
les plaques dentaires de Dipterus verneuili (47, pl. V, fig. 8). ej 

, Comme il a ćtć dit, les dents de Holodus sanctacrucensis contiennent 
du cóment dont les couches sont róparties entre les systómes isolós ou. 
groupćs de dentine, sans uniformitć de disposition. | 


* 
- 


t 
| 
| 
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Les os dermiques de notre Holodus montrent la presence de couches 
de cosmine et sont rócouverts d'une couche d'ćmail. Dans une sórie de 
coupes transversales de l'os on aperqoit nettement des travćes osseuses qui 
se róunissent entre elles et forment un róseau spongieux. Elles laissent 
apparaitre une structure lamellaire parfaitement visible a la lumiere 
polarisće. 

Comme les lames osseuses sont tres minces, la plupart des ostćo- 
plastes sont ćtirćs et leurs prolongements selon le grand axe atteignent une 
longueur considórable, d'ou leur aspect bipolaire (pl. IV, fig. 1). 


f) Observations gónćrales. — La mandibule de Holodus sancta- 
crucensis prósente une certaine ressemblance avec celle de Holodus ki- 
prianovi (47), mais elle en differe par ses dimensions plus grandes et par 
le nombre de ses dents. Le dental de Holodus kiprianovi ne porte que trois 


' paires de dents, dont une paire est situće dans la rćgion de la symphyse 


et les deux autres, au bord postórieur du dental. De plus, les grandes dents 
latórales sont alignóes en une seule rangće et non point en deux, comme 
cela a lieu chez Holodus sanctacrucensis. 


La mandibule dócrite se rapproche beaucoup plus par sa forme 
gónćrale de Holodus (Archaeotylus) ignotus (40). Celui-ci differe de 


notre espóce par la forme plus petite des plaques dentaires, par leur nombre 


plus grand ainsi que par la disposition irróguliere des dents latćrales 
(coniques). j 

Quant 4 sa situation dans le systeme, le genre Holodus est rangć en 
gónćral dans la famille des Dipteridae. Certains caracteres anatomiques 
sont communs aux genres Holodus et Dipterus, notamment: la conforma- 
tion gónćrale de la mandibule, la forme et la situation des dentaires, le 
mode de soudure et le dóćplacement du splónial et du postsplenial vers 
la surface abdominale de la mandibule. Le recourbement vers PFextćrieur 


des os armós de larges dents *, la position presque horizontale de la partie 


antórieure des mandibules, grace A quoi la mandibule de Holodus est plate 
et peu ćlevće, comme celle de Dipterus; enfin, la prósence de la fosse la- 


 tórale, la position des angulaires et leur rapport aux os voisins, la position 


de gulaires etc. 

Toutefois, aprós une comparaison plus attentive, on constate certai- 
nes diffórences, A-savoir: le dental de Holodus est plus allongć et possede 
une dentition; la sórie des os coronoides est plus completement dóveloppće 
et possóde des dents latćrales; les plaques dentaires sont lisses et depour- 


- vues de crEtes rayonnantes propres aux Dipteridae. 


Te próarticulaire chez Dipterus platycephalus (68). 


94 ZINAIDA GORIZDRO-KULCZYCKA . 


Les diffórences de structure anatomique de la mandibule des genres 
Holodus et Dipterus (et tous les autres Dipnoi) rćsultent de Patrophie 
de dents latórales. Cette atrophie est liśe au genre de nourriture et aux 
changements survenus dans les conditions d'existence. De Fatrophie des 
dents rósulte celle des os de la mandibule laquelle subit une róduction. 
Ce fait est ćvident 4 I'examen de la structure de la mandibule (fig. 2 dans 
le texte) de Holodus, Dipterus et Ceratodus (Neoceratodus). On y re- 
marque que: 

Holodus possóde le dental assez bien formć et garni de dents; les 
os de la sćrie coronojdale sont dćveloppós et pourvus de dents coniques' 
latćrales; les plaques dentaires sont lisses. 


Dipterus (ainsi que Palaedaphus) a le dental plus court et dćpourvu 
de dents. La sórie des os coronojdaux est róduite et les dents latćrales 
font dófaut; les plaques dentaires sont munies de crćtes. 


Chez Ceratodus (Neoceratodus) Fatrophie du dental et des os de la 
sćrie coronojdale est encore plus accentuće, jusqu'a la disparition com-- 
plete; les dents latćrales font dćfaut et les plaques dentaires sont garnies | 


de cretes rayonnantes. | 


Quant aux plaques dentaires, elles subissent certaines modifica-_ 
tions chez diffćrents genres de Dipneustes, en fonction de leur spóciali- 
sation particuliere. | 


La spócialisation de Holodus ćtant moins avancće que celle mj 
autres Dipneustes, les traits caractćristiques de sa structure morpholo-- 
gique sont beaucoup plus primitifs. Ils rendent beaucoup plus saillantes 
les affinitós existant entre les Crossopterygii, les Dipnoi et les Tetrapoda, 
compris en une unitć systómatique plus grande — les Choanata (582, 53). 

L'etude comparative de la structure de la mandibule de Holodus 
et de Crossopterygii dćmontre leur complete homologie. Selon Watson 
£z Gill (68) une diffórence rćelle existe entre la structure des mandibules 
de Dipterus et d'Osteolepis consistant en I'absence chez le premier des os 
coronojdaux pourvus de dents latćrales et en un dćveloppement tres faible 
du dental dćpourvu de dentition. Nous retrouvons ces particularitćs, typi- 
ques pour Osteolepis, ćgalement chez Holłodus. Celui-ci ne differe que par 
la structure du dental, par lexistence des fosses latćrales *, ainsi que 
par lFemplacement du splenial et du postsplćnial 4 la face ae 2 de la 


mandibule. Ces deux dernieres particularites rapprochent Holodus des 
Labyrinthodontes. 


z 
o cca hd dE A ty O A kk 


2 Selon W. Gross (13,- 16) la mandibule de Laccognatus dało (Dendrodus 
biporcatus) prósente des cavitćs latćrales fort semblables. 
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Dans Ses „avaux sur les Labyrinthodontes primitifs (66, 67) 
Watson a signalć chez Bothriceps l'existence de la fosse de Meckel. D'autre 
part, Save-Sóderbergh (53), apres lexamen de la structure anatomique 
des Labyrinthodontes supórieurs, a conclu qwils sont caractćrisćs, entre 
autres, par le refoulement du splćnial et du postsplenial vers la face 
externe de la mandibule, peu ćlevće et relativement plate. L'ćtude com- 
parative des ćlóments osseux de la mandibule de Holodus et des Labyrin- 
thodontes prouve quwil y a entre eux des analogies frappantes dans la 
structure des 0S. 

_ Quant 4 la question de synonymie des genres Holodus, Ganorhynchus, 
Dipnorhynchus on doit constater que les caracteres anatomiques typiques 
pour Ganorhynchus et Dipnorhynchus se retrouvent chez Holodus. Mais 
comme le squelette de ces deux-1a ne nous est pas connu et que la face buc- 
cale du crane ne s'est conservće qwa etat fragmentaire, une ćtude com- 
parative approfondie n'est pas possible. Toutefois, nous devons remar- 
quer, que tous les trois genres prósentent le meme plan genćral de la 
structure anatomique. Ainsi la structure des plaques dentaires de Holodus 
est la móme que celle de Dipnorhynchus; d'autre part les dents coniques 
trós legórement implantćs dans les alvćoles ressemblent 4 celles de 
Ganorhynchus. 

Quelle que soit la nature de ces genres, ce sont des poissons ćgale- 
ment primitifs se distinguant des Dipteridćs dont le type est beaucoup 
plus spócialisć. C'est la raison pour laquelle ils doivent €tre sćparćs de 
Dipteridae et classćs comme une famille A part: les Holodontidae nov. fam. 

Cette famille pourrait €tre caractćrisće comme suit: 

10 nombreux ćlóments osseux du crane, parfois asymćtriques, 

2” prósence du foramen pinćal, 

30 os operculaire placć plus en arriere, comme chez Osteolepis, 

40 absence d'un raccourcissement plus sensible des machoires, 


 accompagnće d'une tres faible róduction des os craniens, 


5o dentition se composant de dents coniques et de plaques dentaires 
dópourvues de crótes rayonnantes. 


B. Genre Dipterus Sedgwick $z Murchison 


Dipterus sp. A (pl. II, fig. 3) 
Localitć: colline Wietrznia, pres de Kielce 
Horizon: caleaire A „Rhynchonella* coronula Dreverm. 


Dans la collection se trouve une plaque dentaire de la mandibule. 
Tlle est assez haute, tronquće sur la face interne; sa partie módiane est 


4 ćpaissie, arrondie et lisse, tandis que la partie postórieure est plate. Les 
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parties antórieure et externe de la plaque dentaire prósentent 5 eretes_ 
rayonnantes, couvertes de petits denticules arrondis ou bien allongós. 
Les deux premióres crótes (antórieures) sont dćpourvues de denticules. 
La prósence des crótes seulement dans les parties antćrieure et 
extórieure de la plaque dentaire, leur petit nombre, ainsi que la forme des 
denticules rendent cette plaque tres semblable A celle de Dipterus mur- | 
chisoni, trouvće par C. H. Pander dans le Dóvonien supćrieur de la Russie. 
Cette dernióre en differe, cependant, par sa taille beaucoup plus petite 
et ses crótes plus minces. La plaque parait appartenir A une espece nou- 
velle, mais elle est trop incomplete pour servir 4 la definition de I'espece. 


Dipterus sp. B (pl. II, fig. 4) 
Localitć: Karczówka, pres de Kielce 
Horizon: caleaire a Hypothyris procuboides Sow. 


De cette espece nous n'avons qu'une plaque dentaire, assez usće, 
a bords antćrieur et externe incomplets par suite de brisures. Elle cor- 
respond 4 la machoire supćrieure. Elle est de forme triangulaire, assez 
irreguliere, aplatie, pourvue de cinq crEtes dont la derniere peu develop- 


póe. Les cr6tes se fondent dans leur parties postćrieures et les denticules 
apparaissent seulement dans les parties antćrieures. Chaque crete possede 
i 


3—4 denticules assez grands, comprimćs latóćralement. Certains de ces 
denticules sont aplatis a cause de l'usure et unis par leurs bases. 

La plaque en question est quelque peu semblable a celle de Dipterus 
verneuili (47) du Dóvonien supćrieur de la Russie. Elle s'en distingue par 


| 
des cr6tes moins accusćes, par un nombre plus petit de denticules et par i 
la surface lisse de sa partie postćrieure. Elle se rapproche aussi de la | 
+ 
| 


plaque du Dipterus mordax Eastm. (8), mais en differe par les dimensions 
plus grandes des denticules. 


C. Genre Conchodus M'Coy 


Localitć: Lipowa pres Opatów 


De cette espece nous avons les plaques dentaires de la móachoire _ 


supćrieure trouvćes par J. Czarnocki. Elles sont aplaties, mesurant 36 mm 
de longueur sur 21 mm de largeur. La plaque est ćlargie en avant et son 


j 
Conchodus elkneri n. sp. (pl. II, fig. 5; pl. IV, fig. 2) „ad 
H 
4 
| 


bord antćrieur arrondi s'allonge vers le bord interne, tandis que sa partie 
postćrieure est rótrócie, A bord plus ou moins rectiligne. Le bord interne 
de la plaque est ćgalement rectiligne et fortement ćpaissi: le bord externe 
prósente une legóre courbure sigmoide. La surface buccale de la plaque 
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est lisse et concave au milieu. Les bords antórieur et externe portent 


7 eretes courtes et plates, diminuant vers le bord postórieur. Les deux 
premieres cretes sont arrondies et s'unissent vers l'arriere en formant un 
bourrelet qui se prolonge le long du bord interne de la plaque. 


pi 


Cette plaque est composće de syndentine A canaux pulpaires rela- 
tivement ćtroits, orientćs vers la surface masticatrice (pl. IV, fig. 2). 
De nombreux canalicules rayonnent autour de ces canaux perpendiculai- 
rement 4 eux, ćmergeant en quantitć plus grande A leurs extrómitćs et 
a leurs coudes. Vers la base de la plaque, les canaux et les canalicules 
s'ćlargissent progressivement et courent au milieu d'un tissu a structure 
mćandriforme. Dans les couches plus profondes on observe du tissu osseux 
contenant de petits osteoplastes. 

La plaque dócrite rappelle par sa forme celle de Conchodus jerofejevi 
Pander (47) du Dóvonien supórieur de la Russie, mais en differe par des 
cer6tes moins nombreuses, mais plus accusćes. 


CONSIDERATIONS STRATIGRAPHIQUES ET PALEOECOLOGIQUES 


Le genre Holodus est connu du Dćvonien supćrieur de la Russie 
Centrale (district Orel) et de PAllemagne. En Pologne Holodus a ete 
trouvć dans le Dóvonien supćrieur dans les couches contenant, d'apres 
Czarnocki: Manticoceras intumescens et Beloceras multilobatum (Fras- 
nien de Kadzielnia). ! 

Le genre Ganorhynchus apparait pour la premiere fois dans le 
Dóvonien moyen d'Allemagne (Stringocephalus-Schichten, Eifel). Sa prć- 
sence a 6ćtć signalóe aussi en France (Frasnien du Boulonnais) et aux 
Etats-Unis d'Amórique (Casthill et Chemung Series de Pennsylvanie). 

Dipnorhynchus fut signalć dans le Dóvonien moyen d'Australie 


(New South Wales, Murrumbidgee River). 


Nous voyons donc que ces poissons tout en ayant une distribution 
góologique relativement restreinte, avaient une dispersion góographique 
tres vaste. 

Le genre Dipterus est tres commun dans les gisements du Dóvonien 


_ moyen et supćrieur. Il a śtóć trouvć en Australie, aux Etats-Unis, en 


kk. 


Ecosse, en Belgique, en Lettonie, en Russie et ailleurs. Ces poissons habi- 
taient des eaux peu profondes et relativement douceś (Old Red). 


' En Pologne, le genre Dipterus apparait dans les dćpots du Dóvonien 
supórieur. Dans les couches dćóvoniennes du Massif de S-te Croix il est 
associć A Holoptychius giganteus Ag., Bothriolepis panderi Lah. et Holo- 
nema radiatum Obr. 
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Enfin, le genre Conchodus apparait en Allemagne dans le Dóvonien j 
moyen de Eifel (Crinoidenschichten) et dans le Dóvonien supćrieur de 
lEcosse, de la Lettonie, de la Russie (district d'Orel et de Leningrad). 
Il a ćtć trouvć en Pologne dans le Dóvonien moyen au nord d'Opatów 
(Lipowa). j 


La faune des poissons du Dóćvonien supćrieur du Massif de S-te 
Croix n'est pas uniforme; elle se compose de formes propres aux dćpóts 
marins aussi bien qu'aux dćpóts lagunaires. Certains de ces genres font. 
partie de la faune dóvonienne de Russie — 4 I'est, d'autres — de la faune 
d'Allemagne — a l'ouest. Le caractere mixte de la faune des poissons 
provenant du Dóvonien supórieur de Pologne a une importance d'autant 
plus considćrable que les diffórences entre les faunes des poissons a Iest. 
et a Pouest de I'Europe sont si grandes qu'il est difficile de les comparer. 


„A. Ja 


Pour toutes ces raisons, afin de pouvoir ćtablir une synchronisation 
des couches et fixer les caracteres des facteurs ćcologiques qui ont in-- 
fluencć la composition de la faune des poissons et leur migration, il est 
indispensable d'analyser les ensembles des faunes ichtyologiques appa- 
raissant dans divers habitats dans les dćpóts du Dóvonien supćrieur 
(Frasnien) de Russie, de Lettonie, d'Estonie et d' Allemagne. | 


Les recherches de D. Obrutschew (43, 44) et de R. Hecker (26, 27) 
ont permis de distinguer deux niveaux dans les couches infórieures du 
Frasnien du „champ dóvonien principal* en Russie (partie nord-ouest) : 


n— ne — 


„osiem 


1” niveau infćrieur, constituć par des gres argileux, contenant quel- 
ques debris de poissons: Bothriolepis cellulosa Pander, Asterolepis radiata. 
Rohon, Holoptychius; 2” niveau supćrieur, calcaire avec Bothriolepis cel- 
lulosa Pander, Chelyophorus, Rhynchonella livonica Buch., Spirifer mu- 
ralis Vern., Estheria sp. 


NA epocacjcowatowii wi 


Le trait caractćristique du niveau infćrieur, distinguć par Obrutschev 
sous le nom de couches de Subsnetnaja, est la premiere apparition d'ćlóments 
fauniques du Dóvonien supórieur ( Bothriolepis, Holoptychius) parmi les 
poissons du Dóvonien moyen; d'apres cet auteur, les couches du Subsnet- 
naja correspondraient a des dćpóts de la plate-forme littorale. En revanche, 
les couches du niveau supćrieur — couches de Snetnaja — sont caractć- 
risćes par la prósence d'ćlćments appartenant exclusivement au Dóvonien 
Supćrieur et ces couches doivent ćtre considćróćes comme dópóts entiere- 
ment marins. D'apres Hecker (27), les formations calcaires de ce niveau 
se caractćrisent par la presence de MgO, propre aux dópóts marins et la- 


gunaires, formćs dans des eaux stagnantes et peu profondes, pouvant 
se surchauffer jusqu'au fond. 


Z 
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On observe les affleurements de la formation mentionnóće sur les 
bords de la riviere Velikaja, aux environs de Pskov, pres du lac de Pskov 
et sur les rivieres Luga et Oredege *. 

Les couches de Snetnaja sont composćes de dolomites et de marnes, 
nćanmoins vers I'est le caractóre lithologique de ces couches change et 
les formations calcaires sont remplacćes par des grós et des argiles (ri- 
viere Sias). Vers l'ouest, les calcaires de Snetnaja se continuent, affleurant 
certains endroits de la Lettonie et de I"Estonie. 

Sur les couches de Snetnaja, dans le „champ dćvonien principal” 
reposent les couches de Pskov, calcaires et argileuses, renfermant la faune 
suivante: Spirifer muralis Vern., Ladogia (= Rhynchonella) meyendorfi 
Vern., Psammosteus maeandrinus Ag., Bothriolepis panderi Lah., Coc- 


| costeus mironovi Obr., Ptyctodus obliquus Pander, Holoptychius sp. 


Hecker (26) precise que les dćebris de poissons dans ces couches 
sont tres rares, ce qui serait dń a la transgression, offrant des conditions 
ćcologiques peu favorables au dóveloppement des genres prćcitćs. 

Au-dessus des couches de Pskov reposent les couches de Tchudovo, 
Shelon, Śvinord, Ilmen et Bureghi, dans lesquelles les Brachiopodes sont 


_ des ćlóiments dominants de la faune. L'6tude de ces fossiles a amenć Hecker 
a la conclusion qu'a l'ćpoque de Pskov et Tchudovo ainsi que de Svinord et 


de Bureghi les transgressions de la mer ateignaient leur maximum; tandis 
qua lćpoque de Shelon (formations lagunaires) et d'Ilmen la mer se 
trouvait en rćgression et a dóćposć successivement des formations littorales 
et lagunaires. Dans les affleurements sur les bords de la riviere Sias, on 
observe l'absence de sódiments marins; les caracteres continentaux pro- 


prement dit, ainsi que les lagunaires se manifestent ici clairement. Le 


peuplement prósente dans sa composition des dominantes fort nettes. Les 
couches infórieures de cette sćrie de formations bigarrćes renferment les 
poissons suivants: Psammosteus megalopteryx Trautsch., Bothriolepis 


 panderi Lah., Coccosteus trautscholdi Eastm., Coccosteus sp., Holonema 


radiatum Obr., Gyroplacosteus panderi Obr., Holoptychius giganteus Ag., 
Busihenopteron wenjukovi Rohon, Osteolepis (?) sp., Dipterus verneuili 
Pander (26, 43, 44). 

Les formations dćvoniennes (Frasnien) du „champ dóvonien cen- 
tral” (districts de Voronege et d'Orel) presentent un caractere tres dif- 


3 Il nous fut impossible d'obtenir les dernieres publications d'Obrutschew con- 
tenant une ćtude dótaillće de ces couches et de leur faune. 

Hecker, Philippova, Barkhatova (26) dans leurs travaux sur les dópóts du 
champ dóvonien signalent la faune ichtyologique des couches de Snetnaia comme 


SSuit: Psammosteus maeandrimus Ag., Bothriolepis panderi Lah., Coccosteus sp., 
 Ptyctodus obliquus Pander, Osteolepis, Glyptolepis, Dipterus. 


EWY TAWE gr ki 


100 ZINAIDA GORIZDRO-KULCZYCKA 


fórent. Cette rógion, ainsi que celle de Moscou, a etće envahie par une. 
transgression beaucoup plus importante, qui se traduisit par des s6ćdi- 
ments purement marins de caractóre uniforme +. On distingue ici deux 
assises: le niveau infćrieur formć par les couches de Stchigry, contenant, 
d'apres Nalivkin, Spirifer fimbriatus Conr. et Camarothoechia aldoga 
Nal.; le niveau supórieur, formć par les couches de Semiluki, A Spirifer 
disjunctus Sow. De Iavis de Hecker et des autres, la comparaison de la 
faune du „champ dóvonien central” avec celle du „champ dóvonien prin- 
cipal* permet de conclure, que les couches de Stchigry sont synchroniques 
des couches de Pskov et de Tchudovo; les couches supórieures — de Semi- 
luki — correspondent aux couches de Shelon, Svinord, Ilmen et Bureghi. 
D'autre part, la quantitć tres importante des Invertebrćs fossiles, trouvćs_ 
dans les couches de Semiluki et dans celles de Svinord, ainsi que la pró- 
sence de Trilobites et de Cóphalopodes dans les couches de Semiluki, dć- 
montrent que c'est a cette ć6poque que la mer russe se trouvait en com-- 
munication ćtroite avec la mer ouverte. + 

Comme il a ćtć dit plus haut, la bande des couches calcaires infć- 
rieures de la rógion occidentale du district de Leningrad se prolonge plus 
loin vers I'ouest et dóbouche en Estonie et Lettonie. Les marnes bothrio-- 
lepiques de Kokenhusen, selon W. Gross (16, 21), ceorrespondent aux 
couches de Snetnaja et de Subsnetnaja de Russie. 


La faune ichtyologique en Liflande se compose des espóces sui- 
vantes: Bothriolepis cellulosa Pander, Psammosteus maeandrinus Ag., 
Eusthenopteron sówve-sóderberghi Jarvik, Chelyophorus verneuili Ag., 
Glyptopomus rolandi Gross, Coccosteus sp. (?mironovi), Dipterus secans 
Gross, D. tuberculatus Pander, Glyptolepis sp., Gl. baltica (?) Gross, 
Latvius (Osteolepis) grewingki Gross, Rhadinichtys cf. devonicus Clarke 
(16, 21, 36). 

? Les couches de cette rógion renferment aussi des dćbris de plantes, 
des coquilles d'Estheria membranacea Pacht et de Lingula sp. D'apres 

Kraus (1930) et Gross (16, 18) elles ont I'origine lagunaire. Par contre, 

les couches A Ptyctodus obliquus Pander, qui leur sont superposćes, 
attestent leur origine marine. Les couches dolomitiques, qui surmontent 
les couches a Ptyctodus, sont considćrćes par Gross, comme synchroniques | 
avec le niveau infórieur des couches bigarróes de l'affleurement de Sias, | 
superposćes aux couches de Tchudovo. Bon nombre d'affleurements ont_ 
fourni la faune suivante: Psammosteus falcatus Obr., Onchus laevis Gross, 
O. tenuispinus Gross, Coccosteus (trautscholdi (?) Eastm.), Bothriolepis 


4 Les donnćes sur la distribution de l'ichtyofaune dans ces  formations sokół 


tres peu nombreuses. A | 
I 1 
| 
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pamderi Lah., B. ornata (?) Eichw., B. macima Gross, Taeniolepis spa- 
ctosa Gross, Dipterus cf. marginalis Ag., Holoptychius nobilissimus Ag., 
H. giganteus Ag., H. cf. flemingi (?) Ag., Polyplocodus wenjukovi Rohon. 

Par ces listes il est facile de se rendre compte que les caracteres 
fauniques, attestant la variabilitć de facies en Estonie et en Lettonie, 


 ressemblent 4 ceux de la mer basse du „champ dóvonien principal” de 


Russie. 


En Allemagne, les formations dóvoniennes dćposćes par une mer 
plus profonde ont un caractere bien diffórent. Les couches A Manticoceras 
(M. intumescens, M. cordatum, M. carinatum, Beloceras multilobatum ) 
de Wildungen et de Bicken renferment la faune suivante: Ceratolepis 


_ stenstói Gross, Pholidosteus bidorsatus v. Koenen, Ph. pygmaeus Gross, 


Ph. laevior Gross, Pachyosteus bulla Jkl., Rhinosteus traquairi Jkl., Leio- 


 steus concavus Gross, Leptosteus bickensis v. Koenen, Belosteus maior 


Gross, B. pusillus Gross, Brachyosteus dietrichi Gross, Brachydirus cari- 
natus v. Koenen, B. scaber v. Koenen, B. grandis Gross, Ozyosteus magnus 
Gross, O. rostratus Gross, Aspidichthys ingens v. Koenen, Epipetalichthys 
wiłdungensis Jkl., Rhynchodus tetrodon Jkl., Jagorina pandora JKl., Cla- 
dodus wildungensis Jkl., Onychodus jaekeli Gross, Diplocercides jaekeli 


 Stensió, D. kayseri v. Koenen, Devonosteus proteus Jkl., Chirodipterus 


wildungensis Gross, Rhadinichthys cf. devonicus Clarke, Rh. cf. antiquus 


Williams (17, 22). 


Cette faune est entierement marine. Elle ne renferme aucune forme 
qui soit exclusivement d'eau douce. L'absence de Dipterus ainsi que de 


 Bothriolepis, Holoptychius, Psammosteus atteste ce caractere. Les 6le- 


ments de la faune en Allemagne sont des formes endćmiques dont la 
structure morphologique et histologique est fort particuliere; telles sont 
Brachydirus, Oxyosteus, Pholidosteus, Leptosteus, Leiosteus, les ćnormes 


_ Aspidichthys ingens et autres. 


Les diffórences existant entre la faune ichtyologique dćvonienne 
de I'est et celle de l'ouest sont dues A la diffórence des conditions ćcologi- 


_ ques. Elles disparaissent dans la rógion du Massif de S-te Croix puisqu'elles 
_ renferment des formes typiques pour les deux faunes. 


Les dópóts du Dóvonien supórieur du Massif de S-te Croix se com- 


_posent, selon J. Czarnocki, de calcaires, auxquels d'une maniere subalterne 


sont lićes les couches de schistes bitumineux (Wietrznia). Dans toute la 


 sćrie du Dóvonien supćrieur J. Czarnocki distingue trois niveaux ". 


4 
a) 


ż; 


5 G. Giirich a distinguć dans le Frasnien polonais deux niveaux: 19 infórieur 
a Rhynchonella cuboides et 2” supórieur a Manticoceras imntumescens (25a) — J. Sam- 
sonowicz le divise de la mćme manicre (49). 


1 


+ £ 


= 


dans les couches du Dóvonien supćrieur et se rencontrent pour la plupa 
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19 niveau infórieur avec Rhynchonella (Hypothyris) procuboides 
Kayser. Ce sont des calcaires A polypiers, ou sont intercalćes les marnes, 
renfermant une faune de poissons, | 

20 niveau moyen, formć par des calcaires compacts et en dalles 
4a „Rhynchonella* coronula Drev. avec intercalations de schistes bitu- 
mineux, | j 

L4 . . L4 . = ł 

3 niveau supćrieur, constituć par des calcaires A Rhynchonella 


p 


(Hypothyris) cuboides Sow., et calcaires A Manticoceras intumescens 


'Beyr. i 


Ces trois niveaux affleurant dans les monts Kadzielnia et Wietrznia 
pres Kielce, contiennent des ossements de poissons assez nombreux, sur= 
tout dans les couches de deux niveaux supćrieurs comme le prouvent les 
collections de J. Czarnocki. 1 

Dans les schistes du premier niveau les ossements de poissons sont 
moins nombreux et dans un ćtat de conservation trós dófectueux. Apres 
l'examen que nous en avons fait, nous pouvons signaler la prósence des 
formes suivantes: Onychodus sp., O. cf. jaekeli Gross, Glyptolepis sp., 
Osteolepis sp., Dipterus sp., Rhynchodus. 

Cette faune, composće de reprósentants du Dóvonien marin alle-- 
mand (Onychodus sp., O. cf. jaekeli, Rhynchodus sp.) renferme aussi 
Dipterus, Osteolepis et Glyptolepis en grande quantitć. La prósence de 
ces reprćsentants de Choanata est caractćristique pour les formation: 
du Dćvonien moyen, dćposćes dans des eaux douces, plus rarement ssd 
les eaux de mers basses. Osteolepis et Glyptolepis sont moins nombre 


dans des dćpóts lagunaires. 


Le genre Onychodus (61) se trouve dans le Dóvonien moyen aussi 
bien que dans le Dóvonien supórieur. L'espóce O. jaekeli apparajt au De 
vonien supćrieur, mais par certains caractóres elle rappelle O. radic 
Gross du Dćvonien moyen. 

La composition de cet ensemble est incomplete pour dater ave 
exactitude les schistes du niveau infóćrieur, mais le fait de Passociatio 
de formes fróquentant les eaux marines avec celles des lacs ou des ea 
saumatres, voire móme des eaux douces, nous fait admettre que la sćdi-- 
mentation avait lieu dans un milieu surtout lagunaire. 

Le niveau moyen, constituć par des bancs calcaires A „Rhyncho 
nella” coronula Drev., alternant avec des schistes bitumineux, renferm 
beaucoup de poissons; on y trouve: Ptyctodus obliquus Pander, P. czar- 
nockii Gor., Diplocercides kayseri v. Koenen, Rhadimichthys ef. devonic 
Clarke, Onychodus jaekeli Gross, Holoptychius giganteus Ag., Psamm 
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steus maeandrinus Ag., Bothriolepis sp., B. panderi Lah., B. cf. mawima 
Gross, Holonema radiatum Obr., Brachydirus carinatus v. Koenen, B. sp., 
.Dipterus, Osteolepis sp. 

Parmi ces poissons nous constatons la prósence des especes de la 
faune rhenane: Rhadinichthys cf. devonicus, Onychodus jaekeli, Brachy- 
dirus carinatus, B. cf. gracilis. Mais les elements de la faune dóvonienne 
balticorusse n'y manquent pas, ils constituent móme la majoritć de Vertć- 
brós fossiles dans les couches de I'affleurement de Wietrznia. Ce sont: Holo- 
ptychius giganteus, Psammosteus maeandrinus, Bothriolepis panderi, B. 
maxima *, Holonema radiatum ”, Ptyctodus obliquus, Coccosteus traut- 
scholdi (*). 


L'apparition des reprósentants de I'un ou de l'autre ensemble dans 
les formations en question dóćpend du caractere de facies. Le deuxieme 
niveau est composć de calcaires massifs, alternant avec des schistes bitu- 
mineux; ces couches ont ćtć dćóposćes dans des conditions bien diffćrentes 
et leur alternance prouve la variabilitć des conditions ćcologiques. Cette 
variabilitć dóterminait la composition de la faune ichtyologique. Les osse- 
ments des Choanata (Osteolepis, Glyptolepis, Dipterus) sont renfermćós 
exclusivement dans les schistes bitumineux contenant en outre Holopły- 
chius giganteus et Bothriolepis pandert. Par contre, Brachydirus carina- 
tus, B. gracilis ont ćtć recueillis dans les calcaires massifs, dćposćs au 
fond d'une mer profonde. Onychodus, qu'on trouve aussi bien dans les 
calcaires massifs que dans les schistes bitumineux, 6tait probablement 


plus adaptable. 


La prósence de Dipteridae, associćs de poissons fróequentant des eaux 


 profondes, prouve ćgalement Fintercalation des dćpóts lagunaires parmi 


les formations marines. 
Au point de vue stratigraphique, la faune ichtyologique du niveau 


_ moyen n'est pas uniforme: les espóces Ptyctodus obliquus et Bothriolepis 


panderi se trouvent dans les couches de Pskóv du „champ dćvonien prin- 
cipal* de la Russie. Bothriolepis panderi a 6te recueilli ćgalement dans les 
niveaux infórieurs des formations bigarrćóes de Sias. En outre, les espóces 
Holonema radiatum, Holoptychius giganteus se rencontrent ćgalement 


- dans les couches de Shelon (43). Enfin, Bothriolepis maxima et Psammo- 


„ 
AL 
R 


steus maeandrinus. apparaissent dans le Dóvonien baltique, en Estonie et 
en Lettonie dans les couches contemporaines A celles de Shelon. On peut 


6 Bothriolepis maxima est une espece qu'on rencontre exclusivement dans 


les gisements du Dćvonien baltique. 
? Holonema radiatum est connu dans le Dóvonien russe. 
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done synchroniser les formations du niveau moyen du Massif de S-te 
Croix avec les couches de Pskov, Tchudovo et Shelon, faisant partie de la 
moitić infórieure du Dóvonien supćrieur du „champ principal” de Russie 
et constituant une partie considćrable de l'ć6paisseur totale du Frasnien. 
La faune ichtyologique de ce niveau indique que la profondeur de la - 
mer polonaise A Fópoque correspondant A celle de Shelon a diminuć et des 
conditions lagunaires se sont fait sentir. Ce mouvement nógatif €tait 
simultanć dans la rógion du Massif de S-te Croix et dans le bassin du 
„champ dćvonien principal” de la Russie. | 


Le niveau supćrieur, selon J. Czarnocki, est composć de calcaires 
a Manticoceras intumescens et a fourni les especes suivantes: Aspidichthys i 
ingens v. Koenen, Brachydirus carinatus v. Koenen, B. scaber v. Koenen, i 
Oxyosteus sp., Pholidosteus bidorsatus v. Koenen, Brachydirus grandis 
Gross, Pachyosteus bulla JKl., Leptosteus sp. 


Comme on le voit, ce peuplement est composć exclusivement de 
reprósentants de la faune rhćnane; les formes des eaux peu profondes | 
manquent dans ce niveau. Ce fait est en fonction de la transgression plus i 
accusće lors du dćpót des couches renfermant les goniatites et les trilobites 
et offrant des conditions ćcologiques favorables au dóveloppement des 
poissons góćants comme l'ćtait Aspidichthys ingens, Brachydirus scaber, 
Pholdosteus bidorsatus ete. 


Les recherches de Bryant (2) et de Gross (14, 15) ont dćmontrć la 
prósence des genres de Wildungen, tels que Leptosteus et Oxyosteus 
dans la faune des couches correspondant 4 „JIntumescens-Schichten* 
(Portage) en Amórique du Nord (New York). Les poissons rhóćnans 
accompagnós de Mamticoceras intumescens, peuvent donc servir pour 
caractóriser cette zone. 1 


Les calcaires a Aspidichthys ingens constituent le sommet du Fras- 
nien dans le Massif de S-te Croix. D'apres J. Czarnocki, les gisements 
famćniens A Cheiloceras leur sont directement superposćs (Kadzielnia). 


Il en róćsulte que le maximum de la transgression de la mer fras- 
nienne avait eu lieu en meme temps dans la rógion du Massif de S$-te Croix 
et dans les champs dóvoniens central et principal de la Russie (Svinord, 
Ilmen, Bureghi). 


En rćsumć, le Dóvonien supórieur du Massif de S-te Croix est une 
succession de formations marines dóposćes dans les zones nćritiques et 
littorales avec quelques intercalations formćes dans des lagunes. 

Nous rćsumons dans le tableau insórć dans le texte polonais (p. 76. 
et 77) les synchronisations que nous croyons devoir admettre apres com- 
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paraison des diffórentes formes discutóes ci-dessus, tant dans la rógion 
ćtudiće que dans celles des rógions voisines *. 


Le tableau en question montre la repartition des poissons, qui don- 
nent de prócieuses indications sur les mouvements de la mer dóvonienne 
dans la rógion du Massif de S-te Croix. La variabilitć des conditions ćco- 
logiques, que ces mouvements ont occasionnće, a dćterminć le caractóre 
de la faune. Une ćtude plus dćtaillće de la faune ichtyologique et celle des 
Invertebrćs permettra ultórieurement de rósoudre les problemes douteux 
et d'ć6tablir une synchronisation plus prócise, en fournissant des docu- 
ments importants pour la stratigraphie locale du Dóvonien supćrieur *. 


8 Dapres les donnćes de Heckel, Obrutschew, Gross, Jarvik. 


2 M-me Zinaida Grorizdro - Kulczycka, chef du Laboratoire Palćoichtyo- 
_logique du Musće de la Terre, dćcćdće le 5 juin 1949, n'a pas vu, hćlas, la parution 
de son ćtude sur les Dipneustes dóvoniens. Cette ćtude fut exócutóe immódiatement 
| avant le dćbut de la seconde guerre mondiale, mais ce n'est que dans les cadres du 


 travail au Musóe de la Terre quelle put 6tre achevće et próparće pour l?ćdition (Rćd.). 
p : | 
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Z zagadnień stratygrafii plejstocenu na Niżu 
Europejskim 


W planie prac moich nad interglacjałami oddawna figuruje rewizja 
stratygrafii wszystkich profilów interglacjalnych Polski. Brak możli- 
_ wości przeprowadzenia jej w krótkim czasie obok oczywistej potrzeby 

dokonania uprzedniego przeglądu uzyskanych już wyników skłoniły mię 
do próby zestawienia ich na podstawie istniejącej literatury. Przyświe-_ 
cała mi przy tym nadzieja, że nie wszystkie profile z osadami interglacjal-- 
nymi Polski znajdują się w tak dalece niewyraźnej pozycji stratygraficznej, 
że interpretacja ich wieku winna podlegać korekcie. Przy tej sposobności 
sięgnąłem również do literatury obcej z myślą o możliwości uzyskania 
pewnych nawiązań przede wszystkim pomiędzy szczegółowo badanym 
przy mym współudziale dorzeczem Niemna a obszarami Polski, po drugie 
zaś — pomiędzy Polską a zachodem i wschodem Europy. 

Wyniki wspomnianej próby zebrane są na trzech tablicach, z których 
pierwsza ilustruje punkt wyjścia: stratygrafię czwartorzędu w dorzeczu 
Niemna, dwie zaś następne — prawdopodobny obraz bliższych i dalszych 
nawiązań. 

Zbliżoną ujęciem do publikacji niniejszej próbą jest ostatnia praca 
Woldstedta zawierająca charakterystykę florystyczną interglacjałów euro- _ : 
pejskich i wynikające z niej wnioski stratygraficzne (105). Słuszną w za- 
sadzie drogę rozumowania Woldstedta zaciemnia mu jednak własny sche- 
mat trójdzielności plejstocenu Niemiec oraz zbyt schematyczne ujmowanie 
w profilach pyłkowych Quercetum mixtum jako całości zwartej i nie- 
zróżnicowanej. Dzięki temu wyniki publikacji Woldstedta nie zmieniają 
właściwie w niczym istotnym obrazu przedstawionego przezeń już przed 
dwudziestu laty w powszechnie znanym podręczniku geologii czwarto- 
rzędu (1038). | e | 

Przechodząc do argumentów własnych i uzasadnienia zestawień 
przedstawionych w tablicach rozpocznę od podziału młodszego czwarto- 
rzędu Europy. 

Najwięcej kłopotu sprawiała do niedawna interpretacja „intergla- 
cjału dwudzielnego” typu Herning w Jutlandii i niemożność znalezienia 
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jego odpowiednika w interglacjałach europejskich poza obszarem Danii. 
N awiasem mówiąc na wynikających stąd wątpliwościach kończy Woldstedt 
swoją ostatnią rozprawę z roku 1947 (105). 

Dopiero zupełnie niedawno Wennberg (100) wykazał w sposób prze- 
konywający, że morena C, uważana w Danii za odpowiednik maksymalnego 
zasięgu ostatniego zlodowacenia, przykrywa wprawdzie interglacjał eem- 
ski, lecz równocześnie podścieła serię Skaerumhede, którą zaliczano do 
tego samego interglacjału (1). Seria Skaerumhede zawierająca obfitą 
faunę luzytańsko-borealną, która świadczy o umiarkowanym klimacie 
(42), przykryta. jest przez inną morenę denną, D, należącą do odrębnego, 
młodszego nasunięcia lądolodu skandynawskiego. Wennberg stwierdził 
również, że zasięg zachodni moreny C jest mniejszy od zasięgu moreny D 
i ta ostatnia dopiero wyznacza w Jutlandii właściwą granicę ,„młodszego 
zlodowacenia '. Innymi słowy, mamy obecnie w Danii o jedno zlodowacenie 
i jeden interglacjał więcej aniżeli przyjmowano dotychczas, a osady z fau- 
ną eemską zostały tym samym przesunięte na pozycję przedostatniego 
interglacjału. 

W świetle tych faktów staje się jasna „dwudzielność* kopalnych 
torfowisk typu Herning, które leżą poza zasięgiem moren zarówno C jak 
i D. O tym, że „okres Skaerumhede* możemy nazywać interglacjałem (nie 
tylko interstadiałem), świadczy zarówno obecność ciepłej flory wodnej 
z brasenią jak i dość wysoki procent lasów liściastych w górnym poziomie 
torfów typu Herning. Jeszcze bardziej upoważnia do tego ciepły charakter 
flory leśnej interglacjału w Nieciosach (4), stratygraficznie młodszego 
o jedno zlodowacenie od interglacjału Żukiewicz, Poniemunia i kilku in- 
nych profilów nadniemeńskich (31, 33). 

Wyjaśnienie dwudzielności torfowisk typu Herning pozwala obecnie 
w sposób właściwy odtworzyć historię rozwoju geologicznego tzw. młod- 
szych interglacjałów duńskich. 

Wiemy już od dawna (41), że interglacjały te utworzyły się w zagłę- 


'" bieniach jeziorowych powstałych w morenie B po cofnięciu się z obszaru 


Jutlandii zlodowacenia starszego od „C*. W okresie interglacjału B/C, tj. 
eemskiego, w nieckach jeziorowych osadziły się gitie, później zaś, w miarę 


' zarastania jezior, na powierzchni ich zaczęły rozwijać się torfy. Z okresu 


tego pochodzą dolne ciepłe poziomy florystyczne w osadach typu Herning 


' oraz osady typu Brórup. Zbliżanie się zlodowacenia „C* sygnalizuje 


zimny poziom subarktyczny w stropie torfowisk typu Brórup i w środku 
osadów typu Herning, wkrótce zaś potem dawne niecki jeziorowe ulegają 
zasypaniu przez osady rzeczne czy fluwioglacjalne lub też wypełniają się 


_ deluwiami. Okres lodowy „C' zamyka w ten sposób pierwszy etap kopal- 


EMOENTENZZ 


nych torfowisk Danii. i 
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W ostatnim interglacjale C/D (Skaerumhede) już tylko w nielicznych 
niekompletnie zasypanych reliktowych kotlinach wznowiły się procesy 
akumulacji jeziorowej i tworzenia się torfu. Stąd tak niewiele profilów 
typu Herning z zachowanymi przekrojami obu interglacjałów. Soliflukcja 
i zasypanie fluwioglacjalne z pobliskiej krawędzi zlodowacenia „D'* koń-- 
czy historię starych jezior jutlandzkich. 

Zdanie sobie sprawy z historii torfowisk typu Herning skłania do 
porównania ze sobą obrazów florystycznych uzyskanych z diagramów 
pyłkowych z obu interglacjałów. Już na pierwszy rzut oka można stwier-- 
dzić, że młodszy spośród nich zawiera mniejsze procenty Quercetum mix- 
tum (max. 15%) i grabu (do 10%). Ilość leszczyny wykazuje znacznie 
mniejsze różnice (w górnym dochodzi bądź co bądź do 133%). Flora wod- | 
na zawiera w obu interglacjałach elementy ciepłolubne z brasenią na czele. 
Najbardziej jednak istotnym dla naszych rozważań zjawiskiem jest brak 
zróżnicowania w obrębie składników Quercetum mixatum. Nie zaznacza się 
tu w szczególności jego „lipowy' charakter w przedostatnim interglacja- 
le, tak typowo występujący w dorzeczu Niemna (31). Duża przewaga 
dębu nad innymi składnikami jest przy tym cechą stałą we wszystkich 
profilach zarówno typu Herning jak Brórup. Najwidoczniej stosunki kli- 
matyczne Jutlandii * były w ciągu przedostatniego interglacjału odmienne 
aniżeli w dorzeczu Niemna. Nie należy się temu dziwić wobec różnie w po- | 
łożeniu geograficznym obu tych obszarów. 

Jeśli posuniemy się z Danii ku południowi, natrafimy wkrótce na 
bardzo ciekawy profil interglacjalny w Oldenbiittel nad Kanałem Kiloń- 
skim (38), a więc niedaleko od dzisiejszej nasady Półwyspu Jutlandzkiego 
(aczkolwiek jeszcze w jego obrębie). 

Bardzo istotne znaczenie tego profilu polega na tym, że jego przyna- 
leżność do przedostatniego interglacjału stwierdzono na drodze paleonto- 
logicznej. Zazębia się on mianowicie z osadami zawierającymi bogatą i ty- 
pową faunę eemską bez śladów jakiejkolwiek przerwy stratygraficznej. 

Diagram pyłkowy z Oldenbiittel jest bardzo pouczający. Wprawdzie 
i tu jeszcze Quercetum miatum jest reprezentowane głównie przez dąb, 
jednak w drugiej połowie interglacjału pojawia się w niewielkich ilościach 
jodła, której nie ujawniały profile duńskie. Jest to pierwsza uchwytna róż- 
nica pomiędzy obu pobliskimi obszarami (Dania wł. i Szlezwik-Holsztyn). 

Jak zobaczymy dalej, różnice te będą się szybko zwiększały z chwilą _ 
opuszczenia granie półwyspu i zetknięcia się z równowiekowymi profilami 
na terenie zwartego kontynentu. 
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1 Pomijam tu ewentualny wpływ czynników edaficznych ze względu na stałość: 
zjawiska, o którym mówiliśmy, na znacznym obszarze. 
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Na południe od Łaby od dawna już znane jest duże skupienie jezio- 
rowych osadów interglacjalnych Pustaci Liineburskiej. Szereg spośród 
nich posiada już dziś dokładnie opracowane spektra pyłkowe, co umożli- 
wia porównanie rozwoju szaty leśnej tego obszaru z regionami sąsiadują- 
cymi (2, 24, 27, 72, 83, 84, 104, 105). 

Najbardziej interesującą nas i na tym terenie kwestią będzie ana- 
liza składu procentowego głównych składników Quercetum miatum. Część 
profilów zdradza już tutaj wyraźną przewagę lipy nad dębem (Billstedt, 
Honerdingen, Mengebostel) ; inne wykazują równowagę ilościową pomiędzy 
obu drzewami (Kuhgrund, Rómstedt), jeszcze inne zachowują przewagę 
dębu nad lipą (Lehringen, ew. Bramfeld). Grab jest wszędzie reprezen- 

 towany (miejscami przekracza 50%), jodła powyżej fazy grabowej prze- 
kracza na ogół 10% (w Lehringen 16%). Abstrahując od różnie w obrębie 
(Quercetum mixatum, interglacjały Pustaci Liineburskiej niewątpliwie po- 
siadają wspólny habitus w historii rozwoju swej szaty leśnej, co słusznie 
podkreślił ostatnio Woldstedt (105). 

Niestety, wszystkie te interglacjały leżą poza zasięgiem obu młod- 
szych nasunięć lodu (tj. moren C i D) i przykryte są jedynie osadami 
piaszczysto-żwirowymi, które związane są najpewniej z ostatnim zlodo- 
waceniem (,D'). Teoretycznie rzecz biorąc mogą one pochodzić zarówno 
z ostatniego jak przedostatniego okresu międzylodowcowego. W tej sy- 

_ tuacji można by się upierać przy hipotezie o przynależności profilów 
_ z „dębowym'* Quercetum miatum do ostatniego, z „lipowym' zaś do przed- 
_ ostatniego interglacjału. 

Hipoteza taka miałaby jednak zbyt kruche podstawy, aby uchodzić 

za prawdopodobną. Większość interglacjałów Pustaci Liineburskiej repre- 

_ zentuje wypełnione organogenicznymi osadami jeziora rynnowe wyero- 
dowane w starej morenie, a więc genetycznie nie odbiega od typu ko- 
palnych jezior Jutlandii. 

Nie sposób wyobrazić sobie, aby którekolwiek z tych jezior prze- 
trwało cały interglacjał i całe następne zlodowacenie nie pozostawiając 
śladu osadów, a dopiero w następnym interglacjale szybko wypełniło się 
masą margli lub ziemi okrzemkowej o bardzo poważnej miąższości. Naj- 
prawdopodobniej więc interglacjały tego obszaru pozbawione niewątpliwe- 

' go morenowego pokrycia datują się z eemskiego, a więc przedostatniego 
okresu międzylodowcowego. Stąd płynie dalszy z kolei wniosek, że inter- 
glacjał ten zatraca swój „lipowy* charakter (jako typowy) na terenie 

" zachodnich Niemiec, na Półwyspie Jutlandzkim natomiast przechodzi na- 

__ wet wyraźnie w „dębowy”. Inaczej rzecz się ma na wschodzie. 

Zanim jednak przejdziemy do tego tematu, wypadnie poruszyć po 

krótce sprawę geologii czwartorzędu tego obszaru. 
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W pn.-zach. regionach ZSRR wyróżniono w ostatnich latach dwie 
istotne granice morfologiczne i stratygraficzne. Jedna z nich biegnie od 
okolie Wołogdy przez wzgórza Wałdaju w kierunku Witebska i odpowiada 
zasięgowi tzw. zlodowacenia wałdajskiego, które K. Markow (54) uważa 
za granicę ostatniego zlodowacenia. Nieco dalej na południe, od Galicza 
przez okolice Moskwy do Mińska, daje się prześledzić następna, uważana 
przez Markowa (op. cit.) za granicę „moskiewskiego stadium' wielkiego, 
tj. „dnieprzańskiego* zlodowacenia. N. Sokołow (85) uważa ją wbrew 
opinii Markowa za linię zasięgu niezależnego „przedostatniego zlodowace- 
nia'*. Najistotniejszym dla nas momentem jest to, że na obszarze ZSRR za- 
sięg owego „przedostatniego zlodowacenia jest większy od zasięgu ostat- 
niego. Znaczenie tej okoliczności wyniknie niebawem w zestawieniu z inny- 
mi faktami, | | 


p 01 


Na wspomnianych terenach istnieje kilkanaście stanowisk intergla- 
cjalnych dokładnie zbadanych pod względem florystycznym i posiadają- 
cych opublikowane profile pyłkowe (11, 12, 13, 26, 44, 54, 88, 89). 

Tu obserwujemy zjawisko uderzające: 

Quercetum mixtum z przytłaczającą przewagą dębu (do 65%) posiadają 
interglacjały 


e ky a 2 "m 


1) bądź pokryte przez morenę ostatniego zlodowacenia (wałdaj- 
ską), bądź też 

2) pozbawione przykrycia morenowego, lecz położone w obrębie za- 
sięgu moreny ,„moskiewskiej'. 


___Interglacjały pokryte przez morenowe lub sandrowe osady nasunięcia 
moskiewskiego, czy też leżące poza ich zasięgiem (bez przykrycia) mają 
Quercetum miwtum wyraźnie lipowe, a w zachodniej części obszaru, w do- 
rzeczu górnego Dniepru, ujawniają ponadto wybitne kulminacje grabu 
(do 90%). Poza tym szereg innych cech drugorzędnych żywo przypomina, 
w każdym z obu typów, charakter ostatniego czy też przedostatniego inter- 
glacjału z dorzecza Niemna *. 


Stosunki te ilustruje tabela I. 


2 Profil interglacjalny w Mikulinie, ujawniający względną przewagę lipy, mógł 
uchodzić za wyjątek z tej reguły w świetle starszej literatury (11, 44). Obecnie jednak 
wiek tego stanowiska został przez Sokołowa (85) cofnięty o jedno zlodowacenie na 
podstawie argumentów geologicznych. Mikulino mianowicie leży w obrębie zwartego 
zasięgu osadów lessowych Białorusi i Rosji środkowej, datujących się z ostatniego 
okresu lodowego (odpowiednik lessu nowogródzkiego). Osady te nie przekraczają 
w zasadzie granicy zasięgu zlodowacenia wałdajskiego. 
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TABELA I 
Pierwsza grupa Druga grupa | 
(First group) (Second group) 

Miejscowość 0% Quercetum |/odębu| Miejscowość 0/, Quercetum | /, lipy 

(locality) mixtum (oak) (locality) | mixtum (lime) 
Dworec 28 25 Murawa 
Zujewo 82 70 (Berezyna) 28 23 
Potylicha 52 45 
Troickoje 43 38 Mikulino 41 28 
Iljinskoje 79 68 j 
Szeksna 34 29 Łojew e: o 
Kostroma 21 23 6 

o 

Bac za so Petrowskij 32 23? 
Galicz 30 26 Drożżino 48 43 
Łobaczi 57 52 A 
Czuchłoma 39 35 Pepełowo 57 55 


Tak daleko posunięte zbieżności, niezależne na omawianym odcinku 
od szerokości i długości geograficznej, trudno uważać za dzieło przypadku. 
W związku z tym pozostaje jedynie przyjęcie istnienia dość jednolitej „facji 
wschodniej" w historii rozwoju lasów podczas ostatnich dwóch okresów 
międzylodowcowych na rozległym obszarze pomiędzy Niemnem a górną 
Wołgą *. 

Wyciągając dalsze konsekwencje wypada ponadto przyznać słusz- 
ność Sokołowowi w interpretacji nasunięcia moskiewskiego i uznać je za 
odpowiednik niezależnego zlodowacenia. | 

Granicę jego zasięgu prześledzili badacze rosyjscy do okolic poło- 
żonych na S od Mińska, gdzie wiąże się ona niemal bezpośrednio z połud- 
niowym zasięgiem zlodowacenia na północnej krawędzi Polesia, które uwa- 
żałem za niezależne już w 1935 r. (28)*. W tym czasie byłem jedna< 
skłonny identyfikować zlodowacenie „północno-poleskie* z tzw. zlodowa- 
ceniem warciańskim i ciągnąć jego zasięg za Woldstedtem (103) w kie- 
runku Podlasia i Polski środkowej. 

Kilka wypadów terenowych w latach późniejszych zachwiało jed- 
nak poważnie poglądem pierwotnym. Dziś skłonny jestem przychylić się 


3 Wniosek taki doznaje dalszego poparcia w fakcie występowania nad Niemnem 
kopalnych szczątków świerka syberyjskiego (Picea obovata) w. Nieciosach, Rumlówce 
i Żukiewiczach, a w tych ostatnich również modrzewia syberyjskiego (Larix sibi- 
rica) (4, 96). 

; 4 O konkretnych argumentach stratygraficznych i morfologicznych, przemawia- 
jących za odrębnością i niezależnością tego nasunięcia lą dolodu, będzie mowa na in- 


p. nym miejscu (33). 
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do opinii Zaborskiego (107, s. 45) i dalszego ciągu granicy zasięgu zlo- 
dowacenia „północno-poleskiego* dopatrywać się raczej bardziej na pół- 
noc od stadium podlaskiego (w tym znaczeniu jak je rozumiał Zaborski), 
w okolicach górnej Narwi i Białegostoku. Stadium podlaskie, podobnie jak 
stadium Warty w ujęciu Woldstedta, stanowi najprawdopodobniej jedynie 
fazę recesyjną zlodowacenia środkowo-polskiego, być może podkreśloną 
krótkim nasunięciem oscylacyjnym. Na północ od puszczy Białowieskiej 
stadium to biegnące z SW na NE kryje się pod osadami zlodowacenia 
„północno-poleskiego', którego przebieg jest na omawianym odcinku 
mniej więcej równoleżnikowy. 

Pytanie, gdzie szukać dalszej granicy zasięgu tego zlodowacenia, 
pozostanie bez konkretnej odpowiedzi do czasu przeprowadzenia dokład- 
nych poszukiwań w terenie. Może skręca ona ku północnemu zachodowi, 
w kierunku Goniądza, może biegnie przez wielkie łańcuchy moren czoło- 
wych Czerwonego Boru, ciechanowskich i mławskich. Nie znając niemal 


zupełnie tych obszarów z autopsji powstrzymuję się od zajęcia zdecydowa- , 


nego stanowiska w tej sprawie. Ważna dla naszych rozważań jest jedynie 
ta okoliczność, iż omawiana granica zasięgu przedostatniego zlodowacenia 
niemal napewno przebiega na N od Warszawy i, bliżej lub dalej, zanurza 
się z kolei pod osady zlodowacenia bałtyckiego. W ten sposób interglacjał 
na Żoliborzu mający, jak podkreśliłem poprzednio (31), zasadnicze cechy 
przedostatniego interglacjału, może datować się istotnie z tego okresu >. 
W analogicznej sytuacji znajdzie się przykryty bałtycką moreną inter- 
glacjał w Rusinowie (Rinnersdorf) (8, 36, 86) w przypadku mniejszego 
od bałtyckiego zasięgu przedostatniego zlodowacenia. Jak wiadomo, za- 
wiera on wybitnie lipowe Quercetum mixatum, a wyżej do 90% grabu. ,,F'a- 
cja wschodnia' przedostatniego interglacjału ciągnęłaby się wówczas co 
najmniej do granie Niemiec. 


Przechodząc do opisu następnego z kolei okresu międzylodowcowego 
wypadnie od razu mocno zaakcentować odrębność jego florystycznego 
oblicza. Istotnie, jeśli różnice w obrazie spektrum pyłkowego lasów dwóch 
ostatnich interglacjałów mogły wydawać się niektórym badaczom niedość 
jaskrawe i przekonywające (96), to interglacjał reprezentowany przez 
profil w Żydowszczyźnie nie da się w żadnym przypadku zestawić z inter- 
glacjałami młodszymi. 

Sytuacja stratygraficzna Żydowszczyzny, dwukrotnie błędnie inter- 
pretowana (77, 40), jest obecnie zupełnie jasna (34). Przykrywają ją dwie 


5 Sytuacja stratygraficzna Jeziora Żoliborskiego odpowiadałaby sytuacji inter- 
glacjalnych jezior kopalnych Pustaci Liineburskiej i Półwyspu Jutlandzkiego. 
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moreny, z których górna odpowiada przedostatniemu zlodowaceniu („pół- 
nocno-poleskiemu'), niższą zaś najlogiczniej jest uznać za ekwiwalent 
następnego wstecz zlodowacenia środkowo-polskiego. 

Na terenie Polski środkowej mamy interglacjał w Olszewicach 
(62, 60), który zdradza zadziwiające podobieństwo z Żydowszczyzną, co 
już spostrzegli Kulczyński (50) i Woldstedt (105). Interglacjał ten znaj- 
duje się ponadto w identycznej co ona sytuacji stratygraficznej, przykry- 

"wa go bowiem również morena środkowo-polska. Olszewice są cenne jesz- 
cze z tego względu, iż sygnalizują w swoim regionie niemal stałe 
występowanie niewielkich ilości buka, którego nie stwierdzono w ostatnim 
interglacjale, w przedostatnim zaś nie daje on ciągłej krzywej na żadnym 
dłuższym odcinku. 

Identyfikacja interglacjałów w Węgorzewie (Angersburg 47) i Ber- 
linie (poziom paludinowy 37) z Żydowszczyzną i Olszewicami nie na- 
stręcza wątpliwości. Mniej jasno przedstawia się sprawa z interglacjałami 
najbliższych okolie Poznania (25, 48, 65, 95). Ich sytuację stratygraficzną 
wypadnie raz jeszcze przestudiować w terenie. Bądź co bądź Szeląg 
zdradza bardzo duże podobieństwo w historii rozwoju lasów z interglacja- 
łem paludinowym Berlina, ujawniając ponadto charakterystyczne dla Ży- 
dowszczyzny i Olszewie chłodne wahnienie w stropowej części profilu (nb. 
przez autorów botanicznego opisu Szeląga nie wyróżnione). 

Jeśli zwrócimy się obecnie ku dalszym obszarom Europy, łatwo 
uchwycimy uderzające na Wschodzie analogie w spektrach pyłkowych 
Olszewic i żydowszczyzny z jednej strony a Lichwina z drugiej (11). 
Interglacjał w Lichwinie przykrywa morena zlodowacenia dnieprzańskiego 
(59), które z dużym prawdopodobieństwem możemy uważać za odpowied- 
nik zlodowacenia środkowo-polskiego. A więc i stosunki stratygraficz- 
ne przemawiają za równowiekowością wymienionych wyżej osadów. Do 

tego samego okresu należy również z całą pewnością Fatianowka (57), 
być może też Ruczawa (15) i Onikszty (20) na terenie krajów bałtyckich. 
| Na krótką wzmiankę zasługuje profil w Kopysiu nad Dniepreń. 
Nad osadami interglacjalnymi spoczywać ma tu jedynie gruba seria 
piasków z kamykami uważanych za fluwioglacjał „młodszego zlodowa- 
cenia (12). Charakter lasów w Kopysiu jest jednak bardzo zbliżony do 
profilu Lichwina (uzupełniając go w stropie), co wzbudza wątpliwości 
'na temat poprawnej interpretacji nadkładu *. Naszym zdaniem interglacjał 

_ w Kopysiu wypadnie z dużym prawdopodobieństwem zaliczyć do lichwiń- 

- skiego typu osadów w pełnym, a więc i stratygraficznym znaczeniu tego 

określenia. 


6 P. stronę następną. 
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Wynikałoby z tego, że i w tym czasie na wielkich obszarach Europy i 
środkowej i wschodniej panował klimat podobny, który warunkował po-- 
dobny rozwój szaty leśnej z niewielkimi stosunkowo odchyleniami regio- 
nalnymi. ż 
Cechą wspólną lasów interglacjału, o którym mowa, jest brak sa- > 
modzielnej fazy lasów liściastych, które wszędzie zastąpione są tu przez 
lasy mieszane liściasto-iglaste. Szczególnie typowym zjawiskiem jest tu 
duży udział świerka i jodły, niekiedy z domieszką modrzewia. Bardziej 
na zachód jodłę częściowo zastępuje buk, miejscami zjawia się lex aqui- 
folium i reliktowa Tsuga, której brak już w młodszych interglacjałach. 
Tego rodzaju skład lasów, szczególnie w zestawieniu z szatą leśną 
dwu młodszych interglacjałów, nasuwa refleksje na temat stosunków kli- 
matycznych, które o składzie tym przede wszystkim decydowały. Zgodnie 
z panującą opinią, interglacjał ten stanowić ma odpowiednik „wielkiego 
interglacjału*, wyjątkowo długotrwałego i cieplejszego od innych. W ze-- 
stawieniu z obliczem lasów opinia ta nie wydaje się dostatecznie przeko- 
. nywającą. 
Obecność elementów atlantyckich (jodła, buk, ostrokrzew) świadczy 
o oceaniczności klimatu; inne cechy mówią o temperaturze (w okresie 
optimum) niewiele wyższej od panującej współcześnie. Procenty drzew | 
ciepłolubnych są, przynajmniej w Europie środkowej i wschodniej, niższe 
aniżeli w innych interglacjałach, prawdopodobny zaś udział Abies fraseri 
w zbiorowisku jodłowym, niekiedy w asocjacji z kosodrzewiną (47) wpły- 
wa in minus na ocenę stosunków termicznych, opartą na wymaganiach 
ekologicznych Abies alba”. Jeśli uwzględnimy przy tym zimne wahnienie, 
stwierdzone przez botaników i pozostające w zgodzie z obserwacjami geo- 
logicznymi w dorzeczu Niemna (iły warwowe, które dzielą facje rzeczne 
interglacjału, por. 33), musimy dojść do wniosku, że stabilizacja „inter- 


; 
glacjalnych warunków klimatycznych* była w tym okresie dość chwiejna, 
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mimo że ogólny czas trwania interglacjału mógł być stosunkowo dość 
długi. 


$ Nb. niektóre sąsiednie profile interglacjalne posiadają publikowane w krót- 
kich odstępach czasu opisy sprzeczne, co zmniejsza zaufanie do ich poprawności. Np. 
w opisie profilu Łojewa Dokturowskij podaje za Mirczynkiem w r. 1931 w stropie 
interglacjału morenę, w roku zaś 1934 — piaski (12, 14). . 

7 Możliwość występowania obok siebie dwóch gatunków jodły („ciepłego* 
i „zimnego*) w interglacjale, o którym mowa, nabiera ciekawego aspektu przy analizie 
nasilenia udziału pyłku tego drzewa w osadach poszczególnych regionów. Najwięcej 
jodły stwierdzono mianowicie w strefie Europy środkowej (między Berlinem a Ży- 
dowszczyzną), gdzie mogły istnieć obok siebie oba gatunki. Na zachodzie i wschodzie 
powinny one były, teoretycznie rzecz biorąc, wyłączać się wzajemnie. W tych obu kie- 
runkach istotnie ilość pyłku jodły wyraźnie maleje. 
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Szukając odpowiedników interglacjału, o którym mowa, na terenach 
Europy zachodniej natrafimy na pewne trudności w. nawiązaniach jego 
obrazów florystycznych z Niżem środkowo- i wschodnio-europejskim. 

Woldstedt, zwracając uwagę na florystyczną odrębność „starszego 
interglacjału* (Żydowszczyzna, Olszewice itp.), zalicza do tego typu na 
terenie Niemiec zachodnich osady międzylodowcowe w Ummendorf, Neu- 
Ohe i Miinster (105). Czyni to jednak nie bez zastrzeżeń podkreślając m. in. 
brak jodły w dwu pierwszych profilach, ogromną przewagę sosny i nie- 
jasną pozycję stratygraficzną wszystkich trzech stanowisk. Zastrzeżenia 
te wydają się słuszne. W gruncie rzeczy jako cechy rozpoznawcze pozo- 
stały tu jedynie niskie procenty drzew liściastych oraz leszczyny, co w Eu- 
ropie zachodniej przestaje być czymś wyjątkowym, jak stwierdzono na 
terytorium Holandii. 

Z obszaru tego uzyskaliśmy ostatnio dzięki pracy Brouwera (5) 
szereg bardzo ciekawych diagramów pyłkowych obejmujących osady Środ- 
kowego i dolnego plejstocenu w pn.-wschodnich prowincjach Holandii. 


__ W osadach tych wyodrębnił Brouwer co najmniej dwa interglacjały, które 


uważa za. odpowiedniki alpejskich Mindel-Riss (= Elster-Saale) i Giinz- 
Mindel. Spektra pyłkowe obu poziomów są dość zbliżone; dolny z nich 
wyróżnia się nieco większym udziałem Quercetum mixtum z leszczyną oraz 
grabu, nieco zaś mniejszym — jodły i olchy. Ilościowo rzecz biorąc różnice 
te są bardzo niewielkie. Quercetum mixtum nigdzie nie przekracza w pro- 
filach Brouwera 20% ogólnej ilości pyłków drzew, normalnie zaś mieści 
się w granicach 10%. 

W tej sytuacji stwierdzamy wyraźną analogię w trudnościach na- 
wiązań florystycznych pomiędzy zachodem a wschodem Europy, jakie 
podnosiliśmy przy omawianiu młodszych interglacjałów. Jeśli mimo to 
mogą być sugerowane jakieś prawdopodobne nawiązania stratygraficzne, 
jest to przede wszystkim wynikiem analizy kryteriów geologiczno-stra- 
tygraficznych (7, 98, 99, 110) albo przynajmniej szerokiego ich uwzględ- 
nienia przy badaniach pyłkowych (cf. Brouwer op. cił.). Nie wchodząc 
w szczegóły warto jednak podkreślić, iż fauny morskie posiadają w tym 
interglacjale charakter chłodniejszy niż fauna eemska. 

Profil interglacjalny w Janiańcach i Maksymańcach nad Niemnem 


ję 4) pozwolił nam poznać historię rozwoju lasów w jeszcze jednym, kolejno 


starszym międzylodowcowym okresie. Niestety, jest to jedyny profil pył- 


'kowy tego wieku o zupełnie wyraźnej sytuacji stratygraficznej (33). Po- 


dobną linię rozwojową lasów z typowo „zdublowaną'” kulminacją Querce- 
tum miatum posiada interglacjał w Szczercowie *, jednak stratygrafia 


s Mniej wyraźnie występuje to w Dzbankach, gdzie próby. pobierane były 
w większych odstępach. e : 
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osadów szczercowskich w ujęciu Premika (70) pozostaje z tym podobień- 
stwem w sprzeczności. Zważywszy, że tendencją niemal każdego badacza 


jest ,„dopasowywanie* stratygrafii lokalnej do obowiązującego w danym 


czasie schematu, skłonny byłbym, mimo podniesionych zastrzeżeń, uważać 


Szczerców za prawdopodobny odpowiednik chronologiczny Janianiec. 
Możliwości konkretnych nawiązań do dalszych obszarów Europy 


są dla tego okresu znikome. Stratygraficznie powinny odpowiadać inter- 
glacjałowi w Janiańcach niższe ciepłe poziomy florystyczne w Spannen- 


burgu i Bergumerheide w Holandii. Odległość pomiędzy obu obszarami 


jest jednak bardzo duża, podobieństwo zaś diagramów pyłkowych, prak- 


tycznie rzecz biorąc, nie istnieje. Jedyną zbieżną tendencję stanowić mógłby 
wzrost udziału Quercetum misxtum w porównaniu z interglacjałem po- 


przednim. O ile jednak w dorzeczu Niemna i ew. w Polsce wzrost ten jest 


bardzo wydatny, o tyle w Holandii zaznacza się raczej dość słabo. 

Na tablicy III do tego okresu włączyłem (ze znakiem zapytania) 
interglacjały duńskie Harreskov i Starup. 

Oba te stanowiska (obok kilku innych bez profili pyłkowych) leżą 
„pod moreną B* (41) i zaliczone zostały przez Jessena i V. Milthersa (41) 
do „przedostatniego interglacjału'. Zważywszy, że osady lodowcowe po- 
krywające zostały, zarówno w Harreskov jak i Starup, bardzo mocno 
zniszczone i zredukowane, można by wysunąć przypuszczenie o ich nieco 
starszym wieku. 


„.  Przemawiałyby za taką możliwością profile pyłkowe, które bardzo 
jaskrawo odbiegają od przeciętnego obrazu lasów interglacjału „,paludi- 
nowego" (typ Żydowszczyzna-Olszewice) zdradzając w zamian szereg 
cech charakterystycznych dla okresu typu Janianiec. 


W szczególności uderzają w Harreskov i Starup wysokie procenty 
Quercetum mixtum, jego szybki rozrost i bardzo charakterystyczna dwu- 
wierzchołkowość wynikająca z odrębnych (w czasie) kulminacji wiązu 
i dębu. Obraz ten, identyczny w obu profilach, nie powtarza się w żadnym 
innym diagramie pyłkowym z osadów młodszych, zarówno na obszarze 
Danii jak i na terenach sąsiednich. Zdając sobie sprawę, że ostateczne 
rozstrzygnięcie kwestii ich wieku może nastąpić dopiero w przyszłości, 
traktuję wysunięte na ten temat sugestie, jako jeden z szeregu punktów 
przedstawionej w niniejszej publikacji hipotezy roboczej, 


Parę słów wreszcie na temat najstarszego naszego interglacjału. 
Miał go reprezentować pokład torfu koło Hamerni nad Lubaczówką, do- 
pływem Sanu (92). Jak tego dowiódł Pawłowski (68), interpretacja stra- 
tygraficzna Szafera nie da się dla tego profilu utrzymać, morena bowiem 
zlodowacenia Cracovien nie jest młodsza lecz starsza od torfów intergla- 


| 
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MAPKA ZASIĘGÓW ZLODOWACEŃ NA NIŻU EUROPEJSKIM 


1 zasięg ostatniego zlodowacenia VI — 2 z. przedostatniego zlodowacenia V na po- 

wierzchni — 3 tenże zasięg pod osadami młodszymi — 4 z. zlodowacenia środkowo- 

polskiego IV (Saale) — 5 z. stadium Warty IV W — 6 z. zlodowacenia południowo-pol- 

skiego III (poza obszarem Polski niewyróżnione) — 7 z. zlodowacenia karpackiego II 
(Elster?) 


Pd. granica zasięgu erratyków w Polsce i w Niemczech, może na różnych odcinkach 
odpowiadać zlodowaceniom II lub III a nawet IV 


Zasięg najstarszego zlodowacenia w Polsce (I) nie jest dotychczas ujęty kartograficznie 


EXTENTS OF GLACIAL STAGES ON THE EUROPEAN LOWLAND 


1 extent of the last glaciation VI — 2 extent of the penultimate glaciation on the 


surface — 3 the same under the younger sediments — 4 extent of the middle-Polish 

glaciation IV (Saale) — 5 extent of the Warta substagse IV W — 6 extent of the 

south-Polish glaciation III (not distinguished beyond Poland) — 7 extent of the „Car- 
pathian'* glaciation II (Elster?) 


| The southern limit of erratics in Poland and Germany may in different areas 


 correspond to the glaciations II, III or IV 


. The extent of the oldest glaciation in Poland (I) is not yet exactly determined 
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trzeba więc będzie przesunąć w kierunku stropu czwartorzędu; jak da- 
leko — w tej chwili odpowiedzieć nie sposób. 

Jedynym punktem występowania szczątków roślinnych z najstar- 
szego interglacjału stwierdzonym na zupełnie pewnych podstawach stra-- 
tygraficznych pozostaje dotychczas Wilno (32, 88). ł 


, 

Kilka uwag poświęcić wypada kwestii zasięgu zlodowaceń dzielą- 
cych okresy interglacjalne, o których mówiliśmy ostatnio. i 
Na naszym Niżu stosunkowo najlepiej poznany jest zasięg zlodo-- 
wacenia środkowo-polskiego. Na wschodzie wiąże się on prawdopodobnie. 
ze zlodowaceniem dnieprzańskim, na zachodzie — ze zlodowaceniem So-- 
lawy (Saale). i 
Do niedawna przyjmowano istnienie jednego tylko starszego pozio- 


| 
cjalnych, które przykryte są jedynie osadami rzecznymi. Wiek Hamerni. 
i 
A 


mu morenowego poniżej tej moreny i, ewentualnie, residuów materiału 


północnego odpowiadających najstarszemu u nas zlodowaceniu. W dorze- 
czu Niemna poniżej odpowiednika glacjału środkowo-polskiego (= po- i 
ziom moreny podściełającej interglacjał żydowszczyzny) mamy niewątpli-- 


wie dwa poziomy morenowe oraz ponadto residualny poziom bruku ze skał. | 


nież na Niżu Polskim dwóch odrębnych moren, starszych od moreny środ- 


kowo-polskiej. Stwierdzono je w punktach następujących: dolina Kamien- 
nej (67), Huszczka Wielka koło Skierbieszowa na Wyżynie Lubelskiej 
(79), Piotrków (51), Brzesko Nowe (52) i kilka innych. Na tej podstawie 


można twierdzić, że oba te zlodowacenia dotarły do obszarów Polski po- 


łudniowej. Które z nich oparło się o Karpaty a nawet wdarło się jęzorami 


w doliny karpackie, jeszcze dokładnie nie wiemy. Być może, południowy . 


zasięg skandynawskich głazów narzutowych wyznaczają u nas różne na 


poszczególnych odcinkach zlodowacenia. Nie jest wreszcie wyłączone, — 


że oba zlodowacenia dotarły do Karpat; w każdym razie wypowiadano 
już w naszej literaturze tego rodzaju opinie (63, 64) *. 

Jak już wspomniałem na innym miejscu (30, 32), osady lodowcowe 
podściełające interglacjał wileński są bardzo zniszczone i często zubożałe, 
co świadczy o jego długim trwaniu. Zasięg najstarszego na naszym Niżu 
zlodowacenia nie może być z tego względu odtworzony nawet w przybli- 


żeniu. Z faktu występowania skąpych szczątków materiału północnego 


w niektórych osadach dolnoplejstoceńskich w okolicach Warszawy (80) 


8 Konkretne ujęcie tej kwestii w tablicach II i III jest jedynie wynikiem tabe- 
larycznej metody przedstawienia zagadnienia stratygraficznego. Niepewność w inter-. 
pretacji wieku obu moren, o którym mowa, wyrażona jest w tablicach znakiem za 


miejscowych i skandynawskich. 
W ostatnich latach nagromadziło się sporo danych o istnieniu 
pytania. i 
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w dolinie Kamiennej (67) i na wyżynach środkowo-polskich (6, 70, 69) 
wnioskować można, że zasięg tego zlodowacenia na Niżu Polskim był, 
z grubsza rzecz biorąc, zbliżony do zasięgu zlodowacenia środkowo-pol- 
skiego, może nieco od niego mniejszy. 

Jeśli na terenie Polski kwestia liczby i zasięgów zlodowaceń zaczyna 
się powoli wyjaśniać, to na innych obszarach Europy brak niektórych 
ogniw stratygraficznych. W szczególności można dziś zadać pytanie, czy 
maksymalny zasięg osadów lodowcowych na zachód od Wezery istotnie 
na całej przestrzeni pokrywa się ze zlodowaceniem Solawy (Saale), czy 
też może tu wchodzić częściowo w grę zlodowacenie poprzednie. Już nawet 
tak ograniczone przesunięcie zasięgów zlodowaceń obaliłoby dotychcza- 
sowe konstrukcje stratygraficzne na obszarach Holandii i pn.-zachod- 
nich Niemiec. 

Analogiczna sytuacja istnieje na terytorium ZSRR, gdzie przyjmo- 
wana przez większość geologów trójdzielność czwartorzędu niżowego do- 
piero w ostatnich czasach zaczyna być przez niektórych badaczy kwestio- 
nowana (Sokołow, op. cit.). 

Paralelizowanie zlodowacenia, które u nas dosięgło Karpat, ze zlo- 
dowaceniami Elstery w Niemczech i lichwińskim w ZSRR utarło się 
niemal powszechnie. Podniesione wyżej wątpliwości co do chronologicznej 
pozycji zlodowacenia, które wyznacza u nas granicę maksymalnego zasię- 
gu erratyków, mogą jednak podważyć te nawiązania ”. W ZSRR przyj- 
muje się, jak wiadomo, że zlodowacenie lichwińskie miało zasięg znacznie 
mniejszy od dnieprzańskiego. Tezę tę wysunął zresztą już dość dawno 
Wołłosowicz (106). W dzisiejszej sytuacji musimy się liczyć i z taką ewen- 
tualnością, że stratygraficzna treść pojęć „lichwińskie-dnieprzańskie* mo- 
że również nabrać nowego znaczenia. 

Bezpośrednich i pewnych nawiązań pomiędzy staroplejstoceńskimi 
lodowcowymi osadami Polski i innych obszarów na razie brak. Dlatego 


_na tablicy III wprowadzono je też z zastrzeżeniem. 


Podsumowując wyniki przeprowadzonych wyżej rozważań można by 
je ująć w kilku konkretnych punktach: 
1. Studia nad czwartorzędem dorzecza Niemna pozwoliły poznać 


i rozwinąć znajomość stratygrafii tego okresu geologicznego dzięki głę- 


«o Przeglądając literaturę niemiecką, która podaje materiały wiertnicze, można 
niejednokrotnie mieć wątpliwości, czy poniżej „moreny Saale* da się wyróżnić tylko 


jedno zlodowacenie (Elster). Dla przykładu wspomnę, że cytowane w podręczniku 


Woldstedta dwa wiercenia berlińskie(103, s. 180) podają miąższość moreny Elstery 


j na 43 m (w tym wkładka 20-metrowa piasków i iłów) i 95 m! Gdyby to były spora- 


o dyczne przypadki, można by je uważać za prawdopodobne, — gdy powtarzają się 


ę. 


częściej, budzą nieufność. 
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bokim wcięciom dolin rzecznych, silnie meandrujących i dostarczających 

doskonałych przekrojów osadów plejstoceńskich z dużą liczbą interglacja- 
łów organogenicznych. Na innych obszarach Europy środkowej, w szcze- 
gólności zachodniej brak tego rodzaju sprzyjających warunków natural- 
nych, wobec czego badanie stratygrafii czwartorzędu było tam przeważnie 
zdane na przypadkowe odkrywki sztuczne oraz wiercenia, które nigdy - 
nie zastąpią odsłonięć naturalnych. | 


2. Analiza stratygraficzna i florystyczna poszczególnych stanowisk 
interglacjalnych na Niżu Europejskim pozwala na wysunięcie tezy o rów- 
ności wieku geologicznego interglacjałów, charakteryzujących się podob- 
nym obliczem florystycznym i podobną linią rozwojową szaty leśnej. 
W analizie florystycznej konieczną jest rzeczą uwzględnianie wzajemnego 
stosunku składników Quercetum mixtum oraz kolejności wkraczania i kul- 
minowania poszczególnych drzew. j 


3. Na podstawie tych kryteriów można było stwierdzić, że dość stałe 
na ogół oblicze posiadają na terenie Europy środkowej i wschodniej - 
trzy interglacjały. Ostatni i przedostatni reprezentują na tym obszarze 
„fację wschodnią”, sięgającą zresztą dość daleko na zachód. Poprze- 
dzający je interglacjał (trzeci od końca) ujawnia zjawisko wprost odwrot- 
ne—znacznego na wschodzie zasięgu atlantyckiej „facji zachodniej”, która 
jest uwarunkowana wilgotniejszym klimatem tego okresu. O najstarszym | | 
zbadanym metodą pyłkową interglacjale (Janiańce) trudno na ten temat 
powiedzieć coś konkretnego wobec braku dostatecznie pewnych obiektów | 
porównawczych z terenów dalszych. 


4. W Europie zachodniej różnice florystyczne pomiędzy różnowie- 
kowymi interglacjałami są bardzo trudne do uchwycenia. Przyczyna tego 
zjawiska tkwi niezawodnie w oceaniczności klimatu Europy zachodniej, 
która niwelowała na tym obszarze różnice klimatyczne mniej lub bardziej j 
kontynentalnych interglacjałów. Lasy środkowej i wschodniej Kuropydi 
rejestrowały wahania wilgotności klimatu w sposób o wiele wyraźniejszy /. 
i dokładniejszy, nawet przy niewielkich różnicach nasilenia tego czynnika. 
Jednym ze skutków istnienia tych różnic klimatycznych były również 
mniejsze wędrówki lasów na zachodzie, gdzie ostoje z okresów lodowco-_ 
wych musiały znajdować się bliżej (Francja) aniżeli na wschodzie (94, 
108, 109). 1 

5. Zakorzenione w wielu krajach europejskich tradycyjne schematy | 
stratygraficzne powodowały zapewne nieraz błędną interpretację niektó- 
rych zjawisk i faktów. Gmachy tych konwencjonalnych konstrukcji ule-- 
gają, bardzo jednak powoli, modyfikacjom w zetknięciu z jaskrawymi fak- j 


tami, które pozostają z nimi w oczywistej sprzeczności. Tu m. in. leży. 
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niewątpliwie źródło wielu trudności paralelizacji zlodowaceń na różnych 
obszarach Europy. 


Niezależnie od pięciu przedstawionych powyżej punktów, które 
streszczają główne rezultaty rozważań niniejszej publikacji, nasuwają się 
pewne uwagi dodatkowe. Dla krótkości podaję je również w postaci 
zwięzłych sformułowań z zachowaniem ciągłości numeracji punktowej. 


6. W nawiązaniach stratygraficznych z zachodem Europy w obrębie 
poszczególnych etapów czwartorzędowej epoki lodowej (interglacjałów 
i zlodowaceń) doniosłą rolę odgrywają osady morskie, które w wielu przy- 
padkach dostarczyły dość pewnych podstaw do regionalnych paralelizacji, 
może nie wszędzie jeszcze dostatecznie ugruntowanych. Uwzględniono je 
częściowo w tablicy III. 


1. Synchronizowanie zjawisk geologicznych czwartorzędowych na 
Niżu Europejskim z Alpami wciąż jeszcze jest płynne i sporne. Bez więk- 
szych zastrzeżeń ogranicza się ono właściwie do Wiirmu. 


8. W związku z rozbudową stratygraficznego podziału czwarto- 
rzędu Polski zachodzi nagląca konieczność uzupełnienia regionalnej pol- 
skiej nomenklatury stratygraficznej. Każda nomenklatura regionalna lub 
lokalna stanowi niewątpliwie uciążliwy balast dla nauki międzynarodowej, 
jest jednak złem koniecznym do czasu uzgodnienia stratygraficznych po- 
ziomów danego okresu czy formacji przynajmniej na obszarze jednego 
kontynentu. W polskiej geologii czwartorzędowej podział stratygraficzny 
plejstocenu powinien opierać się głównie na osadach lądowych, konkret- 
nie — na interglacjałach i dzielących je poziomach morenowych, które 
odpowiadają zlodowaceniom lub ich stadiom. 


Wielu kwestii dotyczących ogólnych i regionalnych zagadnień czwar- 


_ torzędu europejskiego w tej publikacji nie poruszałem. Również nie uza- 


sadniłem w tekście wszystkich nawiązań, jakie uwzględniłem w tablicach 
II i III. W tablicach tych znaleźć można także pewne sugestie o możliwości 
odmiennej interpretacji szeregu faktów, którym nie przypisywano dotych- 
czas istotnego znaczenia, bądź też tłumaczono je inaczej, ponieważ nie 
mieściły się w dotychczasowych schematach stratygraficznych. Wysu- 


_nięcie tych nowych możliwości było głównym celem publikacji niniejszej. 
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Some problems concerning the stratigraphy of the Pleistocene- 
of the European Lowland | 

The detailed revision of the stratigraphy of all interglacial sections 
in Poland was included long ago in the plan of my studies. As this i 
purpose could not be realized within a short time, and the necessity of 
first making a review of results already obtained was obvious, I decided 
to make an appropriate statement based upon literature already existing. 
I hoped that not all the profiles with interglacial sediments in Poland 
may be found in such a confused stratigraphical situation that the inter- 
pretation of their age would need correction. The study of the recent 
Polish and foreign literature enabled me to get certain correlations first 
of all between the Quaternary of the Niemen basin, investigated with 
my co-operation, and the territory of Poland on the one hand, and also 
between Poland and the west and east of Europe — on the other. | 

The results of the above mentioned tests are represented on three 
tables: the first illustrates the starting point, i. e. the stratigraphy of the i 
Quaternary in the Niemen basin, and the two others represent the probable 
pattern of the nearest and further correlations. 

The last work of Woldstedt including the floral caracteristics of the | | 
European interglacial ages, and the resulting stratigraphic inferences 
(105) must be considered as similar in approach to the present publication. 
The fundamental correctness of Woldstedt's argumentation, however, is 
obscured by his own scheme of the Pleistocene tripartition in Germany 
and also a too schematical viewpoint as to the mixed oak forest (Quercetum 
miatum ) understood as a close and not differentiated whole. Owing to 
this, the results of the Woldstedt latest publication introduce no essential 
modification in the scheme he gave twenty years ago in his generally known. 
text book of Quaternary geology (103). 


Proceeding to my own reasoning and to arguments on which are 
based the statements represented in the tables, I shall begin with the 
division of the Upper Quaternary in Europe. 

The most troublesome were until lately the interpretation of the 
„bipartite interglacial” of the Herning type in Jutland and the impossibility 
of finding out corresponding sections in European interglacial deposits | 
outside Denmark. Woldstedt's paper already quoted closes with the . 
expression of the resulting doubts (105). 

Only recently Wennberg (100) has proved very convincingly that 
although the moraine C, considered in Denmark as corresponding to the 
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maximal extent of the last glaciation, covers the Eem interglacial, it 


underlays at the same time the Skaerumhede series, which was considered 
as belonging to the same interglacial age (1). The Skaerumhede series 
including a very rich lusitanian and boreal fauna, which indicates 
a moderate climate (42), is covered by another ground moraine D, belong- 
ing to a different, younger advance of the Scandinavian ice sheet. Wenn- 
berg has also proved that the western extent of the moraine C is smaller 
than that of the moraine D which is the one which marks in Jutland the 
proper boundary of the last glaciation. In other words, we have at present 
in Denmark one glacial and one interglacial stage more than was previously 
supposed and the Eem deposits are to be placed in the penultimate inter- 


__ glacial stage. 


The „bipartition' of the fossil peat bogs of the Herning type, which 
lie outside the limits of the moraines C and D, seems quite clear in view 
of these facts. The assumption that the Skaerumhede period may be 
called an interglacial age (not only an interstadial one) is based as well 
on the presence of warm water flora with Brasenia, as on a considerable 
percentage of deciduous trees in the upper horizon of the Herning type 
peats. This is further supported by the pollen sequence of the interglacial 
deposits in Nieciosy (4) which are stratigraphically one glacial stage 
younger than those of Żukiewicze, Poniemuń and several other over-Nie- 
men profiles (31, 38). 

The explanation of the bipartition of the Herning type peat-bogs 
now enables us to reconstruct properly the history of the geological 


_ development of the younger Danish interglacial deposits. 


We have known for a long time (41) that these sediments were 
accumulated in lacustrine depressions formed in the moraine B (older 
than „C”) in the Jutland area. During the B/C period, ż. e. the Eiem inter- 
glacial, the lacustrine basins were filled up, and later on, as the lakes 
became overgrown, peats developed upon their surface. The lower 
horizon of temperate flora in sediments of the Herning type and deposits 
of the Brórup type originate from this period. The approach of the gla- 
ciation „C” is marked by the cold horizon at the top of the peat bogs 
of the Brórup type and by the subarctiec middle-bed in the Herning type 


' sediments; a little later on, the previous lacustrine basins are filled with 
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river or fluvioglacial sediments. 

During the last interglacial age C/D (Skaerumhede) the processes 
»f organogenic sedimentation and the formation of peat were renewed in 
only a few incompletely filled lacustrine kettles. This is why there exist 
but few profiles of the Herning type with preserved sections of the upper 
temperate flora. The history of the Herning lakes in Jutland is brought to 
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an end with the solifluction and the fluvioglacial filling from the PSJ 
bouring margin of the ice sheet „D”. 

The appreciation of the history of the peat-bogs of the Herning 
type induces us to compare the floral patterns from the pollen diagrams. 
of the last and penultimate interglacial deposits. A single glance will 
convince that the younger of them contains smaller percentages of mixed 
oak forest (max. 15%), and of hornbeam (up to 10%). The difference 
in the amount of hazel is much smaller (in the upper interglacial, the hazel 
reaches 133%). The fresh-water flora contains in both interglacials warmth-_ 
loving. elements, frequent among them Brasenia. The most important fact. 
for us is, however, the constant dominance of oak in the Quercetum mia- 
tum of all profiles of the Herning, as well as of the Brórup types. The 
lime character of the penultimate interglacial age, so typically represented 
in the Niemen basin (31) is here lacking. A great preponderance of oak 
compared to other components of mixed oak forest is a permanent cha-- 
racteristie in all profiles of the type Herning and of the type Brórup. 
Consequently we must presume that the climatic conditions of Jutland 
were during the penultimate interglacial age different from those in the 
Niemen basin *. This is not surprising, since the geographical position 
of both these areas is quite different. i 

Southward from Jutland we shall soon meet a very interesting inter-- 
glacial profile in Oldenbiittel over the Kiel canal (38), i. e. not far from the_ 
present base of the Jutland peninsula (though still within its limits). 


The essential significance of this profile rests upon the fact that 
its age (penultimate interglacial) was proved in the pólaeontolczicGii 
way. It is closely related with sediments, including a rich and typical Eem 
fauna, without any traces of stratigraphical gaps. 

The pollen analysis from Oldenbiittel is very instructive. It is true 
that the Quercetum mixtum is here still represented mostly by the oak, 
but in the second half of the interglacial we find small quantities of fir 
(Abies) what was not indicated in the Danish profiles. This is the first 
perceptible difference between the two neighbouring areas (Denmark 
and Śchleswig-Holstein). 

These differences, as we shall see further, will greatly increase 
when we encounter the profiles of the same age beyond the boundaries 
of the peninsula in the main mass of the continent. 

A considerable number of the interglacial lacustrine sediments was 
known long ago in the Liineburg Heath (north-western Germany). Many 


1 Owing to the stability of the phenomenon mentioned over a considerable area, 
I pass over the matter of the eventual influence of the edaphic factors. 
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of them have been investigated by means of pollen analysis which enables 
the development of the forest vegetation of that area to be compared 
with the neighbouring ones (2, 24, 27, 72, 88, 84, 104, 105). 

In this area also, the question of the greatest interest to us is the 
analysis of the percentage of the components of the mixed oak forest. 
A part of the profiles proves here already a distinct preponderance of the 
lime over the oak (Billstedt, Honerdingen, Mengebostel) : others demon- 
strate the balance between these two species (Kuhgrund, Rómstedt) ; 
others retain the preponderance of the oak over the lime (Lehringen and 
perhaps Bramfeld). The hornbeam is represented everywhere (it some- 
times exceeds 50%). The fir (Abies) above the hornbeam zone generally 
exceeds 10% (in Lehringen 16%). Apart from the difference within the 
limits of Quercetum mietum, the Liineburg Heath interglacial sections 
doubtless possess a common habitus in the history of the forest develop- 


. ment, as Woldstedt rightly mentioned (105). 


Unfortunately, all these deposits lie outside the reach of both 
younger ice sheet advances (i. e. of the moraines € and D) and are only 
covered by loose sediments, which are most surely associated with the 
last glaciation („D*). Therefore, they may, theoretically, originate from 
the last, as well as from the penultimate interglacial age. This may make 
it possible to sustain the hypothesis that the profiles with oaken Querce- 
tum miatum belong to the last age, and the profiles with the limy one to 
the penultimate interglacial age. 

The basis of such an assumption would be too insubstantial, however, 
to consider it as probable. The greatest part of the Liineburg Heath 
interglacials represents channels of tunnel-valleys eroded in the old mo- 
raine and filled with lacustrine organogenic sediments; they do not 
genetically differ from the type of fossil lakes of Jutland. 


It is not possible to imagine that any of this lakes might outlast 


the whole interglacial and the whole following glaciation without any 


trace of sediments, and was rapidly filled with a mass of marls or diatom 
earth only during the following interglacial age. So the interglacial de- 
posits of that area without definite morainie cover are to be most likely 
referred to the Eiem, i. e. the penultimate interglacial period. We may 


further conclude that this interglacial age loses its limy character (as 
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typical) on the territory of western Germany. On the Jutland peninsula 


it is even changed distinectly into the oaken character. This is quite differ- 


ent in the East of Europe. 
First, however, we must mention the Quaternary geology of this area. 
Two essential morphological and stratigraphical boundaries were 
lately traced in the NW regions of the USSR. One of them stretches from 
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the neighbourhood of Vologda through the Valdai Hills towards Vitebsk 
and corresponds to the extent of the so-called Valdai glaciation. K. Markov 
(54) considers it as the limit of the last glaciation. Somewhat to the south, 
from Galitch through the neighbourhood of Moscow and up to Minsk there 
may be distinguished the second limit, considered by Markov (op. cit.) 
as the boundary of the „Moscow-substage” of the great Dnieper glaciation. 
In contrast to Markov, N. Sokolov (85) considers it as the limit of an 
independent penultimate glaciation. We consider as the most essential 
the fact that upon Soviet Russian territory the extent of this penultimate 
glaciation is larger than that of the last glaciation. As we shall see below 
the importance of this fact is of great value for our considerations. 

There exists about 20 interglacial sections upon the areas mentioned; 
many of them were carefuly investigated and their pollen diagrams were 
published (11, 12, 13, 26, 44, 54, 88, 89). 

The following striking phenomenon may be observed: 

The interglacial sections: 

1) either covered by the moraine of the last glaciation (Valdai), or 
2) lying within the limits of the Moscov substage without morainie cover, 
possess a typical oaken Quercetum mixtum (oak to 65%). | 

Interglacial deposits covered by the moraine or outwash plain 
sediments of Moscow substage, or those lying outside their southern limit 
have striking lime Quercetum mixtum. Moreover a high hornbeam culmi- 
nation (up to 90%) is revealed in sections of the western part of the area, i 
in the upper Dnieper basin. A number of other secondary features clearly 
recalls in each of both types the caracter of the last or penultimate 
interglacial forests from the Niemen basin (31). These relations are | 
illustrated on the p. 111 of the Polish text. | 

One may hardly consider such an advanced coincidence, as being | 
accidental only. In view of the above we must accept the existence upon | 
the vast area between the Niemen and the upper Volga of a (more or 
less) uniform „eastern facies* in the history of the development of the | 
forests during the two last interglacial periods *. 

Further inferences make us agree with Sokolov in his interpretation i 
of the Moscow substage, which we must consider as corresponding to an | 
independent glaciation. i 

Russian scientists have traced the limit of its extent as far at the 
areas situated to the south of Minsk, where it is almost in direct contact 


* This inference is further supported by the fact of the occurence of fossil 
remains of the Sibirian spruce (Picea obovata) in Nieciosy on the Niemen, and also 


in Rumlówka and Żukiewicze; in these last localities the occurence also of the 
Sibirian larch (Larix sibirica) (4, 96). ; 
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with the southern limit of the glaciation which build a typical marginal 
zone on the northern edge of Polesie. 


As early as 1935, I considered it as an independent glacial stage 
_ (28) *. I was inelined at that time to identify the northern Polesie glaciation 
with the so-called Warta stage and to extend it, in accordance with 
Woldstedt (108), in the direction of Podlasie and the Central Poland. 
That initial opinion, however, was considerably shaken by some 
- field trips made during the subsequent years. Today I am ready to accept 
the opinion of Zaborski (107, the map on p. 45) and to look for the 
northern Polesie glaciation limit still further north from the Podlasie 
” substage (as was understood by Zaborski, op. cił.), in the neighbourhood 
__ of the upper Narew river and Białystok. 
. The Podlasie substage, as well as the Warta one, probably repre- 
- sents the only phase of retreat of the Central Polish glaciation, emphasized 
maybe by. a short oscillation. This substage, extending from the SW to 
- the NE, northward from the Białowieża National Park, is concealed under 
the sediments of the „northern Polesie" glaciation, the stretch of which 
upon the sector discussed is east-west. 
ę As to where we must look for a further limit of the „northern Po- 
_ lesie” stage, must remain without a definite answer until the time when 
_ detailed field research will be carried out. This boundary may turn 
" northward in the direction of Goniądz, but it also may be extended 
_ through the massive terminal moraines of Czerwony Bór, Ciechanów and 
' Mława. I must refrain from expressing any opinion in this matter, as 
_ these areas are almost unknown to me personally. The only fact, which 
' must be considered important is that the discussed boundary of the 
ż penultimate glaciation runs almost certainly northward from Warsaw 
_ and sooner or later it disappears in turn under the sediments of the last 
" glaciation. In such a way the interglacial section of Żoliborz in Warsaw, - 
_" which possesses, as has been already mentioned (31), principal botanical 
_ features of the penultimate interglacial age, may really originate from 
Ę this period *. The interglacial deposits in Rusinów (Rinnersdorf) (8, 36, 
zĄ 86) with limy Quercetum mixtum are covered only by the boulder clay of 
the last glacial stage. In case of a smaller extension of the penultimate 
ice sheet (in comparison with the last one) its stratigraphical position 


M 
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3 Stratigraphic and morphologic arguments supporting the idea of the peculia- 
rity and independence of that glacial stage will be published in another paper (33). 
a The stratigraphice situation of the interglacial Żoliborz lake might correspond 


to the situation of the fossil lake deposits of the Liineburg Heath and the Jutland 
Z cj 


Peninsula. 5 5 
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would be analogous. Then the „eastern facies* of the penultimate 
interglacial age would extend at least until the boundaries of Germany. 


When passing now to the next older interglacial period, we ought 


to emphasize at once the peculiarity of its floral aspect. If the differences 
of the pollen diagrams of both the two last interglacials are principally > 


limited to the differences in the composition of the Quercetum mixtum, 
the interglacial represented by the section of Żydowszczyzna may by no 
means be compared with the younger interglacials. 

The stratigraphical situation of the interglacial deposits in Żydowsz- 
czyzna which was wrongly interpreted twice (77, 40), is now quite 
clear (34). 

They are covered by two ground moraines, the upper of which 
corresponds to the penultimate glaciation („northern Polesie'* stage), and 
„ the lower must be recognized as an equivalent of the antepenultimate gla- 
ciation. 


The interglacial deposits of Olszewice in Central Poland (62, 60) 


give a very similar pollen diagram to that of Żydowszczyzna. This was 
already notified by Kulczyński (50) and Woldstedt (105). These deposits 
are lying in an identical stratigraphic position covered by the Central - 


Polish till. Olszewice section is also valuable for palaeophytogeographical 


considerations since within that region the constant occurence of small 


amounts of beach is signalized; this tree was not found in the last inter- 
glacial of our country, and in the penultimate one it does not give a constant 
curve upon any longer sector. 


The correlation of the interglacials in Węgorzewo (Angerburg, 
41) and Berlin (horizon with Paludina diluviana, 37) with these in Ży- 
dowszczyzna and Olszewice presents no difficulties. The matter of the 
interglacial deposits from the nearest neighbourhood of Poznań (25, 48, 
65, 95) is not so clear. Supplementary studies of their stratigraphical 
position must be made in the field. Nevertheless, the pollen diagram of 
one of these sections (Szeląg) reveals great likeness to the diagrams of 
Olszewice and the Paludina horizon of Berlin; it also clearly reveals the 
cold oscillation in the upper part of the profile, so typical for żydowszczyz- 
na and Olszewice. 


In other areas of Europe we shall easily find on the east striking 


analogies in the pollen spectra of Olszewice and Żydowszczyzna on the 
one hand, and Lichvin on the other (11). The Lichvin interglacial deposits 


are covered by the till of the Dnieper glaciation (59); we may with great 


| 


probability consider it as corresponding to the boulder clay horizon of the 
Central Polish glacial stage. In consequence, the SARZIADMCJ argu- 


- 
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_ ments also support the notion that the above mentioned sections are of the 
same age. The following localities belong also to the same period: Fa- 
tianovka (57), maybe Rucava (15) and Oniksty (20), the last two on 

_ the territory of the Baltic countries. Finally, the Paludina sands lying 
under the Dnieper till in Ukraine (74 ) give palaeontological ties with 

_ Poland and Germany and they lead us to suppose that the mass occurence 
of Paludina diluviana represents an essential feature of the antepenulti- 

" mate interglacial stage. 
| The profile in Kopys over the Dnieper deserves to be briefly men- 

_ tioned. Over the interglacial sediments only a thick series of sands with 

_ pebbles is supposed to be present; these series were considered by Mircink 

_ as fluvioglacial deposits of the last glaciation. The character of the forests 

in Kopys is, however, very similar to the Lichvin profile (completing it 
at the top); this arouses some doubts as to the proper interpretation of 

” the overburden *. We are of the opinion that the interglacial deposits in 

_ Kopys may in all probability be considered as belonging to the Lichvin 

- type of sediments in a full, i. e. stratigraphical meaning also. 

5 That would mean that the climate over vast areas of Central and 

_ Eastern Europe was at that time similar and that it stipulated a like 

_ development of the forest vegetation with relatively small regional de- 

_ viations. 

3 The common feature of interglacial forests mentioned above is the 

ć lack of an independent phase of deciduous trees, which are universally 
replaced here by mixed deciduous-coniferous forests. The considerable 

_ amount of spruce and fir (in addition to the pine), sometimes associated 

_ with larch, is a particularly typical phenomenon in the character of forests 

_ during the antepenultimate interglacial age. Further westward, the fir is 

 partly replaced by the beach; here and there Ilex aquifolium appears . 

Ś and also the Tsuga, a Tertiary relic which is already lacking in the 

A younger interglacial deposits of the European Lowland. 

ź Such type of forests cause us to consider the climatie conditions 

which principally determined their tree components. According to the 

 prevailing opinion, the discussed interglacial age must represent the 

_ „great interglacial”, a period of exceptionally long duration, and warmer 

_ than the others. This opinion does not seem to be sufficiently convincing 

_ in the light of the pollen spectra. 


A 5 Certain neighbouring interglacial profiles were described in publications 
Ę which appeared at short intervals; these descriptions were rather contradictory and 
Ż this diminishes, of course, their trustworthiness. Dokturovski, for instance, in his 
_ description of the Łojev profile in 1931 (after Mircink) places the moraine at the top 
"of the interglacial, and in 1934 — sands (13, 14). 
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The presence of Atlantic elements (Abies, Fagus, Tlex aquifolium) 
proves the oceanie characters of the climate; other features indicate the 
temperature (at the optimum period) being not much higher than the 
contemporary one. The percentage of warmth-loving trees in Central and 
Eastern Europe is lower than during other interglacial ages. The possible 
presence of Abies fraseri among the firs, sometimes in association with 
Pinus montana (42), diminishes the estimate of thermic conditions based 
upon ecological requirements of Abies alba". Moreover, if we consider 
the cold oscillation proved by botanists and which is in accordance with 
geologic observations in the Niemen basin ”, we must conclude that the 
stabilisation of „interglacial climatie conditions* was indifferent during 
that period, though the duration of this interglacial age could be ł 
relatively long. £ 

When looking for corresponding sections of the antepenultimate 1 
interglacial recorded on the territories on Western Europe, we meet 
certain difficulties in comparing its floral patterns with those in the 
Central and Eastern European Lowland. | 


Drawing attention to the floral peculiarity of the „older intergla- 
cial” (Żydowszczyzna, Olszewice, etec.). Woldstedt includes in that type 
the interglacial sediments of Ummendorf, Neu-Ohe and Miinster on the 
territory of Western Germany (105). He does not exclude reservations, 
however, and he emphasizes among other things the lack of fir in the two | 
first profiles, and the great preponderance of pine, and the indistinct 
stratigraphical situation of all three sections. This reservation seems to 
be right. As distinguishing features, generally speaking, there remained 
here only a low percentage of deciduous trees and hazel, but this is no 
longer exceptional for the great part of the West European Pleistocene, 
as was recently proved in Holland. 

Owing to Brouwer's work (5) we have obtained from that area 
a number of very interesting pollen diagrams including sediments of the 
middle and lower Pleistocene in the NE provinces of Holland. Brouwer 
has distinguished, in these sediments, at least two interglacials, which he 
considers as corresponding to the Alpine Mindel-Riss (= Elster-Saale) 


„a 


may m 


* The possibility of the coexistence in proximate relation of the two species 
of firs („warm'* and „cold'*) during the interglacial age discussed becomes interesting 
when we analyse the frequence of that tree pollen in sediments of particular regions. 
The most considerable quantity of fir was found to have been in that zone of Central 
Europe (between Berlin and Żydowszczyzna) where both species could co-exist in pro- 
ximate relation. On the west and east they should theoretically be mutually exclusive. 
'The amount of the fir pollen distinctly diminishes in both these directions. 

% Varved clays dividing river facies of interglacial deposits (33). 
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and Giinz-Mindel stages. The pollen spectra of both horizons are rather 
similar; the lower one is distinguished by some greater frequence of 
Quercetum mietum with hazel, and of hornbeam, and a somewhat smaller 
__ frequence of the fir and alder. Quantitatively these differences are rather 
small. The mixed oak forest in Brouwer's profiles is nowhere greater than 
20% of the total amount of the tree pollen, and it is normally limited to 
4 10%. We may state in consequence that they are serious difficulties in 
_ establishing floristic connections between the west and east of Europe. 
If in spite of it certain probable stratigraphical connections may be 
suggested, this is due first of all to purely geologic and petrographic 
criterions such as stratigraphy of marine sediments, analysis of heavy 
minerals associations etc. (7, 98, 99, 110). 
The interglacial profile in Janiańce and Maksymańce on the Niemen 
_ (4) enables a study of the history of the development of forests during 
__ the successively older interglacial period (the second in our stratigraphical 
/_ division). Unfortunately, this is the single pollen profile of that age having 
a completely clear stratigraphical position (38). The interglacial in Szczer- 
ców has a similar line of forest development with a typical „doubled' 
maximum of Quercetum mixatum *; the stratigraphical position of the 
Szczerców deposits was, however, otherwise interpreted by Premik (70). 
Among the floristic and geologic patterns we find there certain contra- 
dictions. Considering that nearly every investigator tends to adjust the 
local stratigraphy to the contemporary obligatory scheme, I am inclined, 
in spite of the reservations raised, to consider Szczerców as chronologic- 
ally corresponding to Janiańce. ) 

The possibilities of definite links, for the discussed period, with 
further areas of Europe are very restricted. From the stratigraphical 
' viewpoint the lower horizon of temperate forest in Spannenburg and 
' Bergumerheide in Holland ought to correspond to the interglacial stage 
" represented by the Janiańce section in the Niemen basin. The distance 
_" between both these areas is, however, very considerable and the likeness 

of the pollen diagrams does not in practice exist. The only common tend- 
__ ency might be considered to be the growth of frequences of the Quercetum 
 miatum in comparison with the antepenuitimate interglacial stage. Al- 
__ though, however, in the Niemen basin, and maybe in Poland, that increase 
_ is very conspicuous, it is somewhat insignificant in Holland. 
| " I have included to this period (with a note of interrogation) on Table 
g II the Danish interglacial sections in Harreskov and Starup. 


f 8 Tt is less distinct in Dzbanki, where samples for pollen analysis were taken 
_ at greater intervals. H | ze 
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After Jessen and Milthers the sediments of both these sections lie 


under the moraine B and on that account they were considered as belong- 


ing to the penultimate interglacial stage (in the Danish scheme of 1928). 
Considering that the covering glacial sediments suffered a considerable 


degradation and reduction in Harreskov, as well as in Starup, it is not > 


excluded that they are somewhat older. 


+ W 


Such a possibility may be proved by the pollen diagrams which > 
completely differ from the average aspect of the antepenultimate inter- 


glacial forest (type Żydowszczyzna-—-Olszewice), but indicate instead 
a number of characteristic features of the Janiańce type. 


a 


High percentages of mixed oak forest are especially striking in 


Harreskov and Starup; its rapid development and very characteristic 
two-summit maximum of Quercetum mixtum resulting from independent 
maxima of the elm and oak are also very impressive. The above picture, 
being identical in both profiles, is not met in any other pollen diagram 
from younger sediments on the territory of Denmark, or on neighbouring 
ones. Being fully aware that a final determination of their geological age 
belongs to the future, I look upon relative suggestions only as on details 
of the working hypothesis stated in the present publication. 

I want to add a few words concerning the oldest interglacial age. 
According to Szafer, it was represented by a bed of fossil peat near 
Hamernia on the Lubaczówka, a tributary of the river San (92). As 
Pawłowski proved (63), this interpretation of its stratigraphical position 
cannot be maintained. According to his opinion the boulder clay of the 
„Cracovien glaciation* (the name used by Szafer) is not younger but 
older than the peat layer which is covered with river sediments only. 
The age of the Hamernia section must be, therefore, moved to the Upper 
Quaternary. 

Wilno (32, 38) is until the present day the only place where fossil 
plant remains from the oldest interglacial age were dated on the basis 
of a completely certain stratigraphical situation. 


The question of the extent of the glaciations which separate the 
latelly discussed interglacial stages, deserves some attention (see map 
on the p. 117). 

In the Polish Lowland the best known relatively is the extent of 
the Central Polish glacial stage. It is probably connected on the east with 
the Dnieper glaciation, and on the west — with the Saale glaciation. 

The existence of only one older morainie horizon below the Central 
Polish boulder clay and maybe of rare residua of northern rock material 
corresponding to the oldest glaciation in Poland, was, until recently, 
accepted. In the Niemen basin, below the till corresponding to the' Central 


za 
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Polish glaciation (= horizon of the moraine overlaying the Żydowszczyzna 
interglacial) we undoubtedly see two independent morainie horizons and 
moreover an old residual horizon of boulders of local and Scandinavian 
origin. 

During recent years a number of data have been gathered, concern- 
ing the existence on the Polish Lowland of two separate till horizons 
older than the Central Polish moraine. They were confirmed in the loca- 
lities: Kamienna river valley (67), Huszczka Wielka near Skierbieszów 
on the Lublin Upland (79), Piotrków (51), Brzesko Nowe (52 ) and seve- 
ral others. It is possible to assume on this basis that two ice sheets 
reached the southern areas of Poland. We still do not know, which one 
of them reached the Carpathians, and even extended ice tongues into 
Carpathian valleys. The southern extent of the Scandinavian erratics in 
Poland may be marked on respective sectors by both the first and the 
second of the ice sheets. In our literature (63, 64) we even find indica- 
tions as to the possibility that both of them have reached the Carpathians. 

As has been already mentioned (30, 32), the morainic sediments 
underlying the Wilno interglacial are almost completely destroyed by 
degradational processes, are often removed from the primary bed and 
impoverished. This proves a very long duration of the first interglacial 
age. The extent of the oldest glaciation upon the Polish Lowland cannot, 
therefore, be established exactly. We know, however, that in Lower 
Pleistocene sediments in the neighbourhood of Warsaw (80), in the Ka- 
mienna river valley (67) and on the Central Polish Upland residual 
boulders and pebbles of northern origin' are sparsely represented. This 
fact justifies the conclusion that the extent of the oldest ice sheet over 
the Polish Lowland was, roughly speaking, similar to or but somewhat 
smaller than the Central Polish glaciation. 

From the above we see that the question of the number and extent 
of the Pleistocene glaciations on the territory of Poland begins to be 
revealed. In other areas of Europe, on the contrary, we note a lack of 
certain stratigraphica! links. For example, the question which may be 
put is whether the maximal extent of glacial deposits westward from the 
Weser is really identical with the area of the Saale glaciation, or whether 
the previous ice sheets reach in part Western Germany and Holland. Even 
such a limited shifting of the extent of ice sheets would upset the present 

stratigraphic pattern in this part of Europe. 
: An analogous gap exists on the territory of USSR, where the tri- 
partition of the Scandinavian Pleistocene, which has been accepted by 
most geologists, is only recently being called into question by certain 
authors (Sokolov, op. cit.). 
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The correlation of the -glaciation which has reached the Carpathians 
in Poland with the Elster glaciation in Germany and the Lichvin one in 
USSR, is almost universally accepted. The doubts raised above, concern- j 
ing the chronological position of the glaciation, which fixes in Poland 
the southern limit of erratics, may be applied as well to Germany *. It is 
generally known that in USSR it is accepted that the Lichvin glaciation 
had a much smaller extent than the Dnieper one. It was the Polish - 


geologist Wołłosowicz who promoted that thesis long ago (106). 


To establish direct and indubitable links between the Lower Plei- 


stocene glacial sediments in Poland and those of other areas are not 


possible for the time being. This is the reason why they were introduced 


with some reservations on Table III. 


_ "The summary of the results of the above considerations may be 
stated in the following concrete points: 

1) The detailed studies of Pleistocene deposits in the Niemen basin 

have enabled the development of our knowledge on the stratigraphy of 


«czud 


e 


the Quaternary of Central Europe. The existence of the large river valleys 


with deeply incised meanders supply us with splendid profile sections of 
the Pleistocene series having a great amount of organogenice interglacials. 
On other areas of Central Europe, particularly in its western part, such 
favorable natural conditions are lacking, and investigations of the Quater- 
nary stratigraphy was limited there to casual artificial outerops and 
borings which will never replace large natural exposures. 

2) The stratigraphic and floral analysis of particular interglacial 


stages on the European Lowland justifies the thesis as to the eveness of 


the geologic age of the interglacials characterized by a similar floristic 
aspect and the similar line of „development of forest vegetation. The 
mutual relations of the components of Quercetum mietum and the alter- 
nation of the appearance and culminations of particular trees in pollen 
diagrams, are indispensable factors in a floral analysis. 


3) It was possible to prove, on the basis of the above criteria, that. 


on the territory of the Central and Eastern Europe there exist three 
interglacials which have a consistent aspect over vast areas. The last 
and penultimate interglacials represent here an „eastern facies” extending 


'* Studying the German literature, which includes boring materials, one may 
often doubt whether it is possible to distinguish only one glaciation (Elster) below 


the Saale moraine. As an example, I want to mention that two Berlin borings quoted 


in the Woldstedt textbook (103, p. 180), give the thickness of the Elster moraine as 
43 m (in which there is „an intercalation of sands and clay", 20 m thick) and 95! 


If these were only sporadic cases, they might be considered as o ŁÓ but, when 
repeated, they raise doubts. 
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ż far westward. The antepenultimate interglacial shows a quite opposite 


phenomenon: we find there, in the east, a far reaching extent of the 
Atlantic „western facies” which is the result of the more moist climate 


_ of that period. It is difficult, owing to the lack of trustworthy comparative 


objects from territories further afield, to give a concrete opinion in this 


matter concerning the next older interglacial (Janiańce). The oldest 
Z interglacial in Wilno was not investigated by means of the pollenanalytical 
methods, and its floristic aspect is almost unknown. 


4) The floral differences between particular interglacial ages in 


' Western Europe are difficult to determine. This phenomenon is doubtless 
due to the oceanie character of the climate of Western Europe. The 
- influence of the Ocean was levelling there the climatic differences of more 


or less continental interglacials. The forests of Central and Eastern Europe 


_ registered the fluctuations of the humidity of climate much more dis- 


tinetly and precisely, even small differences of the intensity of that factor. 


One of the consequences of the climatic differences between the East 
_ and the West was a less considerable migration of the forest on the west, 


where the forest refuges during glacial periods were probably less remote 
(France) than on the east (94, 108, 109). 


5) The traditional stratigraphic schemes rooted in numerous Euro- 


ż pean countries probably caused frequent erroneous interpretations of 
' certain phenomena and facts. The constructions of these conventional 


schemes are very stiff and they are but slowly modified in the face of 


vivid facts which are contradietory in relation to them. This undoubtedly, 
_ among others, is the source of numerous difficulties in correlating the 


Pleistocene stages on the various areas in Europe. 


Apart from these five points which summarize the main results 
of the present publication, there must be added some further remarks. 
I am giving them also in an abridged form, and concise formulations, and 
in numerical sequence. 

: 6) The marine sediments, which have often been used as a basis 
for regional correlations, play an important part in stratigraphic con- 
nections in the European Pleistocene. Although they are not always well 


_ founded, they have been considered in Table III. 


| 


a 


7) The synchronization of Pleistocene stages on the European 
Lowland with the Alps is still fluid and doubtfull. It is limited, strictly 
speaking, without greater reservations, to Wiirm. | ! 

8) In connection with the development of the stratigraphical di- 


_ vision of Poland's Quaternary, there is an urgent necessity to complete 


the regional Polish stratigraphical nomenclature. 


Z” 
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Every regional or local nomenclature undoubtedly represents 
a troublesome burden on international science; this is, however, an inevi-- 
table evil until the time, when stratigraphical horizons of the given period 
or formation in the area of one continent, at least, will be adjusted. The 
stratigraphical division of the Pleistocene in Poland should be mainly 
based upon continental sediments, i. e. upon the interglacial fresh-water 
deposits and the morainiec horizons which divide them and which cor- 
respond to glacial stages or substages. 

I have not raised in this publication many questions concerning 
general and regional problems of the European Quaternary. I also have 
not given reasons in the text for all the links considered in the Tables I[ 
and III. In these tables may be found certain suggestions as to the possi- 
bility of a different interpretation of a number of facts, which were not. 
hitherto taken into account, or which were explained in a different way, 
since they could not be embraced by the existing stratigraphical schemes. 


Throwing a light upon some of these new Pon AE was the chief aim 
of the present publication. 


Quaternary and Geomorphological Dept. 
Muzeum Ziemi (Polish Geological Museum) | 
Warsaw, 1950 
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KOMUNIKATY — NOTES PRELIMINAIRES 


_ JAN WOJCIECHOWSKI 


Złoto rodzime i minerały towarzyszące 
w żyle kruszcowej pod Szczawnicą 


W roku 1949 z inicjatywy kierownika Zakładu Mineralogii i Petro- 
grafii Muzeum Ziemi prof. St. Małkowskiego rozpocząłem szczegółowe 


" opracowanie żyły kruszcowej odsłoniętej w starej sztolni w górze Jarmuta 


pod Szczawnicą. W sztolni, której cała długość wynosi 72 m, na początku 
odsłania się skała osadowa, dalej w głębi występują skały zmetamorfi- 
zowane kontaktowo pod wpływem magmy andezytowej i wreszcie ostatnia 
część sztolni wykuta jest w andezycie. Na całej długości sztolni widoczna 
jest cienka żyła limonitowa, a właściwie seria drobnych żyłek, która cią- 
gnie się od początku sztolni i przecina zarówno skałę osadową jak i an- 


> dezyt. 


Opis sztolni i żyły kruszcowej oraz charakterystykę skał w niej 
występujących znajdziemy w komunikacie St. Małkowskiego z roku 1918 


ż pt. „Metamorfizm kontaktowy i żyła kruszcowa w Jarmucie pod Szczaw- 


nicą* (Spraw. Tow. Nauk. Warsz. Wyd. III, 1918, zesz. 5, s. 681—698). 
Autor ten stwierdził w żyle następujące minerały: limonit, stanowiący 
główną masę żyły, galenę, piryt, magnetopiryt, kwarc, apatyt, gips, kalcyt 
oraz prawdopodobny antymonit. 

W żyle kruszcowej, której przeciętna miąższość wynosi 1—2 cm, 
miejscami sięgając 3—4 cm, prócz limonitu gołym okiem rozróżniamy 
jedynie galenę i gips. N. ajwiększe znalezione przeze mnie kryształy galeny 
mają średnicę 5—7 mm; zauważono postacie krystalograficzne (111) 
i (100). 

Celem zwiększenia prawdopodobieństwa odnalezienia w żyle więk- 
szej liczby spodziewanych w niej minerałów pobrałem materiał z żyły 
w ilości kilku kg, z czego na razie ok. 1 kg poddałem rozkruszeniu i odszla- 


_ mowaniu w płuczce wodnej. Płuczka złożona z połączonych lejków rozdziel- 


ł 
1 


czych pozwoliła na posegregowanie materiału na frakcje o różnej gru- 
bości ziarn. Frakcje o średnicy ziarn mniej więcej w granicach od 1 mm 
do 0,1 mm poddane były dalszemu rozdzielaniu i następnie badaniu. Ce- 
dem rozdzielenia kwarcu i innych minerałów lekkich stosowałem bromo- 
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form o ć. wł. 2,9. Niemożność uzyskania cieczy ciężkiej o ć. wł. powyżej 3,6 
utrudniała oddzielenie galeny i innych minerałów ciężkich, występujących 
w nieznacznych ilościach, od przeważającej masy limonitu. Wzbogacenie- 
frakcji limonitowej w minerały ciężkie uzyskałem selekcjonujące ziarna. 
według wielkości przez przesiewanie a następnie rozdzielając otrzymane 
frakcje w różnego rodzaju płuczkach na podstawie różnicy ciężarów 
właściwych. . 
Ze względu na drobne rozmiary badanych ziarn należało zastosować. 
specjalne metody identyfikacji minerałów, a więc przede wszystkim reak-- 
cje mikroanalityczne, służące do wykrywania kationów i anionów *, oraz - 
specyficzne reakcje, dawane przez poszczególne minerały. Szczególne usłu- © 
gi oddawała mi metoda otrzymywania barwnych nalotów na powierzchni 
minerałów w roztworze AgNO, . AuCl, oraz zmiany barwy w innych roz-- 
tworach, która daje się doskonale obserwować pod lupą binokularną na. . 
bardzo nawet małych ziarnach. W niektórych przypadkach, poza reak-- 
cjami zwykle stosowanymi, stosowałem reakcje oparte na doświadczeniach 
własnych. Poza tym przeprowadziłem badania w mikrorurce otwartej 
i zamkniętej o średnicy wewnętrznej ok. 0,5 mm oraz zastosowałem czułą 
reakcję barwienia płomienia, szczególnie nadającą się do wykrywania 
miedzi w małych ziarnach, dla których trudno jest przeprowadzić reakcję | 
na drodze mokrej. 


Minerały żyły kruszcowej 


W żyle kruszcowej z Jarmuty prócz wymienionych przez St. Mał- 
kowskiego (op. cit.), tj. limonitu, pirytu, magnetopirytu, apatytu, kwar- 
cu, gipsu, galeny i kaleytu, znalazłem po przerobieniu w wyżej opisany 
sposób całkowitego materiału liczny poczet innych minerałów. 

Są to minerały następujące: metale w stanie rodzimym: złoto, sre- 
bro, miedź, rtęć, ołów (?) i nadto — chalkopiryt, bornit, kowelin, malachit, 
azuryt, cerusyt, arsenopiryt, blenda cynkowa, magnetyt. | | 

- Złoto rodzime znaleziono w postaci jednego ziarna o pokroju ośmio- 
ścianu, z charakterystycznie zaokrąglonymi krawędziami i matowymi 
ściankami. Średnica ziarna 0,1 mm. Barwa, połysk, kowalność i nieroz- 
puszczalność w stężonym HNO, charakterystyczne dla złota. Zanim zna- i 
lazłem złoto rodzime w postaci dającego się rozpoznać ziarna, poszukiwa- i 
łem go na drodze chemicznej idąc za ideą prof. St. Małkowskiego, który, 
wnioskując z paragenezy minerałów znajdujących się w żyle, przewidywał | 
występowanie w niej złota. Wykonałem analizę biorąc 100 g dokładnie i 
sproszkowanej skały i stosując metodę działania alkoholowym roztworem i 
jodu. Analiza wykazała obecność złota. Następnie oznaczyłem zawartość | 


pO ORT. PO 


' Por. Feigl. Quantitative Analyse mit Hilfe von Tiipfelreaktionen. 1933. 
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' złota w żyle ilościowo metodą kolorymetryczną opartą na sposobie Do- 
ringa (p. Lunge-Berl, Chemisch-technische Untersuchungsmethoden, 1922). 
Do oznaczenia wzięte były próby po 100 g z czterech miejsc sztolni, przy 
tym z miejsca położonego o 15 m od wejścia zanalizowano trzy próby, 

_ które dały wynik zgodny. Po oznaczeniu kolorymetrycznym zebrano osady 
Au z prób bogatszych i zważono otrzymując wyniki zgodne. 


= Wyniki oznaczenia 


ZA M TAGTZIOGNOŚUET ZU 


Miejsce 
pobrania próby oznaczenie oznaczenie z wagi 
kolorymetryczne zebranego osadu 
15 m od wejścia 0,0005 - 0,00025 "/, 0,0003 9% 
24 m ,, » 0,00025-0,00005 ,, | 
przy kontakcie skały os. 0,00025-0,00005 ,, 0,0001 "%, 
i andezytu (44 m od wej- (więcej niż w pró- 
ścia) bie 2) 

w chodniku poprzecz- 
nym (50 m od wejścia) 0,00005 9% 


Jak wynika z tego, największą zawartością złota w ilości ok. 
_' 0,0003 % odznacza się próba pobrana z odległości 15 m od wejścia do 
__ sztolni. W próbie tej oznaczono nadto zawartość srebra i miedzi znajdując 
następujące wielkości: zawartość Ag 0,003%, zawartość Cu 0,16%. 

W galenie na drodze chemicznej stwierdzono obecność: Cu, Ag, Sb, 
Zm, Fe, Ca. 

Srebro rodzime występuje w postaci ziarn o różnym kształcie (blasz- 
ki, wałeczki, gałązki i in.). Ziarna o barwie srebrzystobiałej i metalicznym 
' połysku, przeważnie bez nalotu (rzadko nalot żółtawy lub czarny), są 
_ kowalne i dają się łatwo rozgnieść na cienką płytkę. Wobec kwasu azoto- 
wego zachowują się dwojako: jedne z nich rozpuszczają się łatwo, inne są 
nierozpuszczalne nawet w gorącym stężonym HNO,. Te ostatnie rozpusz- 

czają się w gorącym stężonym H,SO, i w wodzie królewskiej zostawiając 
po rozpuszczeniu subtelny siatkowaty szkielecik zachowujący kształty 
ziarna pierwotnego. Przypuszczać należy, że mamy tu do czynienia z jakąś 
' domieszką występującą w srebrze, która tworzy ów szkielet i utrudnia 
rozpuszczenie się w HNO,. — Największe ziarno miało rozmiary 0.8—0.05 
mm średnicy. Próba dokonania reakcji na drodze mokrej nie dała wyniku 
prawdopodobnie z powodu małych rozmiarów ziarn i tym samym małej 
_ ilości substancji w roztworze. Łącznie znaleziono ok. 10 ziarn. - 

Miedź rodzima, znaleziona w trzech okazach, odznacza się silnym 
_ połyskiem metalicznym i złocistożółtą barwą. Największe ziarno posia- 
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dało kształt niedużej owalnej blaszki o równoległych prążkach na po- 


wierzchni, co zapewne należy tłumaczyć zbliźniaczeniem; barwa była 
odcienia czerwonawego. Rozmiary ziarna: 0,45 X 0,15 mm. Drugie ziarno 


w postaci bryłki o powierzchni podobnej miało rozmiary 0,20 X 0,08 mm, 


trzecie, bardzo małe w postaci wygiętego listka. Ziarna kowalne rozpusz-- 


czają się łatwo w rozcieńczonym HNO,. Reakcja mikroanalityczna daje 
z K,Fe(CN), charakterystyczne cechy Cu. 

Rtęć rodzimą znaleziono w postaci kulki w próbce żyły kruszcowej, 
pochodzącej z odległości 15 m od wejścia do sztolni. Kulka była całkowicie 
pokryta szarą matową powłoką, nie zdradzającą cech metalicznych ziar: 
na; zwracał uwagę jedynie kształt dokładnie kulisty. Przy dotknięciu 


igłą preparacyjną i starciu powłoki w miejscu dotknięcia można było | 


stwierdzić silny połysk metaliczny i ciekły stan skupienia. Znaleziona 
kulka ma średnicę 0,38 mm*. Oznaczenie chemiczne Hg w masie żyły 
jest w toku. 


Ołów rodzimy (?). — W próbie pochodzącej z samego końca sztolni 


i pobranej z jej ściany znaleziono ziarno metaliczne w kształcie bryłki 
wygiętej lekko na końcach, o rozmiarach 1,9 X 1,7 mm, pokrytej całko- 


wicie czarnym nalotem, bardzo miękkiej i dającej się łatwo krajać. Po - 


stwierdzeniu metaliczności ziarno pierwotnie wzięte było za srebro. Dzięki 
stosunkowo dużym rozmiarom bryłki można było przerobić cały szereg 


reakcji, czego wynikiem było stwierdzenie, że jest to ołów. Zbadano ko- 


KRM 


walność, topliwość, nalot na węglu, zachowanie się w HNO, stężonym 


i rozcieńczonym, zabarwienie płomienia, stwierdzono pokrywanie się. 
świeżej powierzchni nalotem, w roztworze otrzymano po dodaniu K,Cr,O, 
charakterystyczny żółty osad PbCrO,. 

Ze względu na rzadkość występowania ołowiu rodzimego wstrzymuję 
się na razie od twierdzenia z całą pewnością, że jest to ołów pochodzenia 
naturalnego. Ponieważ jednak dostanie się do próby ołowiu z zewnątrz 


jest mało prawdopodobne, ziarno zaś posiada wszelkie cechy zewnętrzne 


minerału rodzimego (jest bardziej miękkie od spotykanego zwykle ołowiu 
. technicznego, który zawiera domieszki innych metali), ponieważ poza 
tym w żyle występuje galena — istnieje duże prawdopodobieństwo, że 
mamy do czynienia z rzadkim ołowiem rodzimym. 

Chalkopiryt o charakterystycznej barwie mosiężnożółtej z zielonka- 
wym odcieniem spotyka się często, lecz występuje w znacznie mniejszej 


2 O występowaniu rtęci w Pieninach znajdujemy wzmianki u dawnych auto- 
rów; pisze o tym Lill von Lilienbach (Ein Durchschnitt aus den Alpen mit Hindeutun- 
gen auf die Karpathen. Jhrb. f. Miner., Geogn., Geol. u. Petrefaktenkunde, I. Jhrg. 
Heidelberg 1830) i Zepharovich (Mineralien Osterreichs, Wien 1859). * 
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ilości niż galena. Znalezione okruchy posiadają bardzo często powłokę 
limonitu (odmiana czarna, smolista), co dowodzi, że chalkopiryt znajduje 
się tu w stadium przeobrażenia. Rozmiary ziarn przeważnie poniżej 0,5 
mm średnicy. Form krystalograficznych nie znaleziono. Identyfikacji 
chalkopirytu dokonałem dzięki czułej i niezawodnej reakcji na Cu przez 
zabarwienie płomienia oraz przez otrzymywanie na świeżym przełamie 
ziarna niebieskiego nalotu w roztworze AgNO,. Każda z tych reakcji 
- pozwala odróżnić najmniejsze ziarna chalkopirytu od pirytu. 

Bornit o charakterystycznych barwach nalotu występuje rzadko. 
Rozmiary ziarn znalezionych ok. 0,3 mm średnicy. Ziarna dają charakte- 
rystyczną reakcję w roztworze AgNO, oraz w płomieniu. 

Kowelin spotykany jest bardzo rzadko na grudkach limonitu. Naj- 
większe skupienie tego minerału znaleziono w postaci gniazda o rozmia- 
rach 8 X 5 mm w wąskiej szczelinie wśród żyłek magnetopirytu w świeżej 
skale osadowej. 
| Malachit o barwie jasnozielonej tworzy często skupienia groniaste. 
Występuje nieraz obok kryształów kaleytu i tworzy powłoki na galenie 
_ lub innych minerałach. Największe odnalezione ziarna mają około 1 mm 
średnicy. Stosunkowo duże ziarna malachitu łatwo dały się rozpoznać na 
zwykłej drodze chemicznej (burzenie się w 10% HCI, reakcja na Cu na 
_ drodze mokrej i w płomieniu). ! 
; Azuryt występuje w ilościach daleko mniejszych niż malachit; zna- 
_ leziono go na grudkach limonitu. 
| Cerusyt tworzy białą skorupę na wielu kryształach galeny. Na nie- 
których okazach wewnątrz dużego ziarna cerusytu (do 1 mm średnicy) 
- tkwi mały rdzeń jeszcze nie przeobrażonej galeny. Ziarna cerusytu inten- 
Ś sywnie burząc się rozpuszczają się w 10% HCI, kryształek K,Cr,O;, 
wrzucony do otrzymanej kropli roztworu, powoduje strącenie się żółtego 
- chromianu ołowiu. 
ż Arsenopiryt rzadki. Największe znalezione ziarno stanowiło frag- 
ment kryształu o charakterystycznym prążkowaniu ścian. Kryształ zba- 
dany w mikrorurce zamkniętej dał charakterystyczny dla arsenopirytu 
nalot arsenu metalicznego. Obecność żelaza stwierdzono w mikroreakcji 
na drodze mokrej. Odróżnienie od lelingitu, jak stwierdziłem, daje się 
3 przeprowadzić w roztworze 3% AgNO;,, w którym arsenopiryt się nie 
_ zmienia, lelingit natomiast pokrywa się obficie wydzielanym srebrem. 
Blenda cynkowa występuje w kryształach barwy czarnej o pokroju 
_ czworościanów i charakterystycznej łupliwości. Rozmiary ziarn poniżej 
_ 0,5 mm. Kryształy rozpuszczają się w HNO, z wydzieleniem siarki; cynk 
z stwierdzono przy pomocy reakcji z H,S. Zawiera sporo żelaza. 


i 


8 
Magnetyt występuje w próbach pochodzących z dalszych części 
sztolni; w stosunkowo dużej ilości znaleziono go zwłaszcza w próbkach 
żyły z chodnika poprzecznego, tj. z odległości ok. 50 m od wejścia. Wy- 
stępuje przeważnie w postaci ziarnistych łupkowatych agregatów barwy 
zielonkawoczarnej. W jednym przypadku znaleziono magnetyt w postaci 
doskonale wykształconego ośmiościanu. Wszystkie ziarna silnie magne- 
tyczne. 
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Opisane wyżej minerały pochodzą ze zwietrzałej żyły, której głów- 
nym składnikiem jest limonit. Niezależnie od niej natrafiłem przy rozbi- 
janiu skały w odległości 10 m od wejścia na świeże żyłki kruszcowe licznie 
występujące w skale osadowej. Żyłki te o miąższości 1—3 mm składają 
się głównie z magnetopirytu, w którym tkwią gniazda chalkopirytu. Na 
jednym z okazów znaleziono kowelin, o którym wyżej była mowa. j 
Zakład Mineralogii i Petrografii 

Muzeum Ziemi 4 

Warszawa, 1950 i 


SUMMARY 
Native gold and associated ore minerals of the mineral veim near 
Szczawnica. — A description is given of preliminary results obtained by. 
the author in his investigation of a mineral vein from the old stope in the 
mount Jarmuta near Szczawnica (Pieniny Mts. in southern Poland). The 
stope investigated is 72 meters long. At its entrance a sedimentary rock 
appears, farther on there are metamorphic rocks and andesite. On all 
extent of the stope a mineral vein passes, a thickness of which does not 
overpass 3—4 cm. The vein consists of limonite in which galena crystals 
are visible. The material of the vein was segregated by means of „panning* 
and heavy liquids. The mieroanalytic methods were used for determination i 
of minerals present in grains smaller than 1 mm diameter. This work of 
the author is a continuation of prof. S$. Małkowski's previous researches- 
concerning this vein carried out in 1918 *. The results of the author's 
investigation in which considerable quantities (1 kg) of the vein material 
have been used are as follows: beside limonite, galena, pyrite, pyrrhotite, 
quartz, apatite, gypsum, calcite stated by St. Małkowski, 14 minerals were 


| 


1 S$. Małkowski. Lę mótamorphisme du contact et le filon móetallifere dans 4 


mont Jarmuta pres de Szczawnica. Comptes Rendus des Sóćances de la Socićtć des | 
Sciences de Varsovie, Classe III, 1918, fasc. 5. 
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found, namely the native metals: gold, silver, copper, mercury, and lead 
(the last to verify), and also chaleopyrite, bornite, covellite, malachite, 
azurite, cerussite, arsenopyrite, sphalerite, and magnetite. The chemical 
Eiśtysia of four samples taken from four different places in the stope 
| confirms the presence of gold. The amount of Au oscillates between 0,00005 
_ and 0,0003%. One of these samples contains silver and copper: Ag 0,003, 
0,16%. 


_Mineralogical and Petrographical Dept. 
Muzeum Ziemi (Polish Geological Museum) 
4 Warsaw, 1950 
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* Osobliwe formy poligonalne na łąkach 
, w dolinie Wieprza | 


W czasie badań nad morfologią i dyluwium doliny Wieprza, które .. 
od kilku lat prowadzę z ramienia Muzeum Ziemi, natrafiłem w sierpniu. 
1948 r. we wsi Zakrzew (3 km na S od Łęczny) na ciekawy, u nas na ogół 
niespotykany obraz mikroreliefu łąkowego, przypominający żywo tzw. 


gleby komórkowe krajów polarnych. ' i 


Łąka, na której wspomniane formy występują, leży właściwie na. 
dnie doliny potoku Stawek, dopływu Wieprza, w odległości 1 km od ujścia 
potoku do Wieprza. Na równej powierzchni rysują się (fot. 1) niezwykle 


Fot. 1 


Wieloboczne formy na łąkach wsi Zakrzew k. Łęczny 
Polygonal markings on the meadows of the village Zakrzew by Łęczna 
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regularne formy wieloboków (pięcio i sześcioboków), wycięte płytkimi 


_ rowkami. Jest to sieć, której poszczególne oka mają 1,5—3,0 m średnicy. 


Rowki są na ogół płytkie, średnio ok. 10—15 cm głębokości, szerokości 


_" zaś do 20 cm. 


Starając się wyjaśnić powstanie tych osobliwych form zwróciłem 
uwagę na fakt, że poniżej łąki znajduje się zniszczona grobla. Ludność 
miejscowa objaśniła mię, że grobla była wysadzona w czasie działań wo- 


' jennych w lipcu 1944 roku. Łąka, którą dziś pokrywa sieć wieloboków, 


była przedtem zalana wodą — była dnem dużego stawu rybnego *. 


Nie udało mi się ustalić, kiedy po raz pierwszy ukazała się sieć 
na mulistym dnie spuszczonego stawu. Czy nastąpiło to jeszcze w lecie 
(lipiec, sierpień) przez gwałtowne wysychanie mułu, czy później, pod 
wpływem działania mrozu. Kontrakcja w wyniku wysychania czy za- 
marzania jest zasadniczym zagadnieniem genezy tych spękań, gdyż nie- 
wątpliwie rowki tej sieci są przeobrażonymi w drobnym stopniu szczeli- 
nami. Jeden i drugi proces powoduje zmiany objętościowe w glebie, oba 
procesy prowadzą w następstwie tych zmian do powstawania szczelin. 

Jest pewna różnica między formami spękań powstałych wskutek 


wysychania i zamarzania. Przez wysychanie powstaje sieć wieloboków 


na ogół nieregularnych, aczkolwiek mamy tu stale do czynienia z dąż- 
nością do wytwarzania pięcio i sześcioboków. Przekonuje o tym poniższe: 
zdjęcie (fot. 2). Jest to zrozumiałe, ponieważ spękania są przejawem de- 


ż formacji nieciągłej, wywołanej kurczeniem się masy mułu dokoła pew- 


nych ośrodków. W wyniku zamarzania i odmarzania owe napięcia, wy- 
wołujące zmiany objętościowe, są silniej związane z centrami, z których 
odśrodkowo rozwija się działanie boczne. Pęknięcie powstaje tam, gdzie 


_ wzajemnie zachodzą na siebie koła (stąd słuszną jest rzeczą, że najczęstszą 


formą będą tutaj sześcioboki). Sieć szczelin tworzy przeważnie bardzo 
regularne wieloboki, bardziej oczywiście prawidłowe, aniżeli spękania 


_ wysychających gruntów. 


Jest jeszcze druga różnica w wyglądzie form wielobocznych wysy- 


- Chania i zamarzania, na którą zwrócili uwagę Huxley i Odell (3), pórów- 


nując ze sobą poligonalne sieci Spitsbergenu i Mezopotamii. Pola sieci 
wysychania są płaskie, a nawet wklęsłe — pola sieci zamarzania są zawsze 


wypukłe”. Jest to zrozumiałe, gdyż przy wysychaniu mamy do czynienia 


z kurczeniem się materiału, przy zamarzaniu — ze wzrostem objętości. 


1 w 1949 roku groblę naprawiono i spiętrzone wody zalały znów całą dolinę. 
Dziś owe „gleby poligonalne* Zakrzewa, utrwalone na fotografii, nie istnieją. 
2 Cecha ta jest bardzo wyraźna w glebach komórkowych Grenlandii Zachod- 


niej (4). 5 
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Fot. 2 ' 


Sieć spękań na wyschniętym namule kredowym koło Chełma 
'The network of crackings on the dried Cretaceous silt near Chełm 


Formy łąkowe Zakrzewa posiadają cechy spękań zarówno wysy-- 
chania jak i zamarzania. Przez regularność kształtu i wielkość zbliżają 
się do polarnych gleb komórkowych, płaskie natomiast powierzchnie pól 
odpowiadają raczej formom wysychania. Cecha ta, jak też próba odtworze- 
nia warunków, w jakich te formy powstały, R uznać je raczej za zjawi- 
sko wysychania mułu. 

Grobla była wysadzona w lipcu. Po wybuchu powstała : głęboka 
wyrwa, przez którą wylały się gwałtownie wody stawu. Dzięki obniżeniu 
dawnego swego koryta potok rozciął dno stawu, przez co gruba warstwa 
mułu znalazła się powyżej poziomu wód gruntowych. W okresie upałów, 
które wówczas nastąpiły, powstała sieć spękań. Wielkość form, na ogół 
niespotykana w tego rodzaju zjawiskach („oka' sieci spękaniowej mają 
zazwyczaj kilka dem średnicy), daje się wytłumaczyć grubością namułów 
oraz gwałtownością wysychania. Te przyczyny spowodowały zapewne nie- 
zwykłą foremność wieloboków, przypominającą kształt gleb komórko-- 
wych. Sieć porosła trawą, szczeliny zaś przeobraziły się w płytkie rowki. 

Innego wytłumaczenia powstania tych form nie widzę. Działanie 
mrozu jako przyczynę genezy spękań należy wyłączyć ze względów na- 
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| Fot. 3 
Kopce bydlęce w dolinie Wieprza koło wsi Ciechanki. Wśród kopców tarczowate 
i wysepki (na pierwszej stoi czekan) 
Cattle hills in the Wieprz valley in the neighbourhood of the village Ciechanki 
Among the hills target-shaped islets (on the nearest one a hammer is standing) 


stępujących: 1) gleby komórkowe powstają na podłożu zmarzliny stałej 
lub sezonowej, 2) wymagają one bardziej długotrwałego i znacznie sil- 
niejszego spadku temperatury, niż to jest możliwe w naszych warunkach 


_ klimatycznych, wreszcie 3) są rezultatem nie procesu jednorazowego, lecz 
wieloletniego „,rozruszania'* gleby przez zmiany objętościowe pod wpły- 
wem mrozu. Sieć wieloboków w Zakrzewie, już w 1948 porośnięta trawą 

i będąca w zaniku, mogła powstać w okresie najwyżej jednego roku. Gleby 


komórkowe nie tworzą się nigdy w tak krótkim czasie. 

Inny osobliwy typ form łąkowych występuje w dolinie Wieprza na 
SE od Łęczny, niedaleko drogi Łęczna— Ciechanki. W miejscu tym sze- 
rokie dno łąkowe doliny wchodzi prostokątną zatoką w osiemnastometro- 
wy taras Wieprza.Na przestrzeni ok. 20 ha łąka jest pokryta gęsto nie- 
wysokimi, kopcowatymi pagórkami, wśród których tu i ówdzie występują 
owalne, tarczowate wysepki (fot. 3). Formy te na pierwszy rzut oka czynią 
wrażenie mikroreliefu tundry bugrowej. Wiele kopców posiada kształt 


_ dzwonów, z tym, że u podstawy są węższe aniżeli u góry. Średnia wysokość 
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20—40 cm. Bruzdy między kopcami są na ogół wąskie — szerokość ich 


rzadko kiedy przekracza 0,5 m. 


Kopce utworzone są z czarnego mułu bagiennego, obficie porośnię- 


tego trawą. Torf znajduje się w głębi i gdzieniegdzie jego pakiety wchodzą 


w skład dolnej części kopców. Natomiast wolne od kopców wysepki skła- 
dają się prawie wyłącznie z brązowej masy torfiastej a na wierzchu 


powleczone są cienką warstwą mułu. 


Geneza kopców nie budzi wątpliwości. Powstały one w tym miej- | 
scu dna łąkowego doliny, gdzie ludność okoliczna wypasa duże stada 


bydła. Na łąkach kośnych położonych bliżej Wieprza, gdzie bydło nie 


jest wpuszczane, kopców nie ma. Kopce powstały przez wygniecenie pla- 
stycznej warstwy namułów, spoczywających na warstwie torfowej w miej- 


scach, gdzie ich grubość jest duża. Torf dzięki swej plastyczności nie 


odkształca się trwale pod naciskiem, gdy zaś spoczywa tuż pod powierzch- 4 


nią pastwiska, tworzy niezaburzone, łagodnie faliste wysepki, tak kon- 


_trastowo odcinające się na tle kopulastej mikrorzeźby całej powierzchni. 


Głównym czynnikiem formotwórczym jest tu bydło. Obok tego 


działają jednak także inne procesy, rozwijające i przeobrażające formy 
kopców. W wyciśniętych głębokich bruzdach zbiera się w jesieni woda, 
która w początkach zimy zamarza. Dzięki temu dolne części bruzd roz- 
szerzają się wydatnie kosztem podstawy kopców, które zwężają się przez 


nacisk lodu. W rezultacie kopce przybierają kształt cylindrów, szerszych 
u góry niż u dołu. 


Wypada wspomnieć, że takie wspólne działanie świata organicznego 
i mrozu znane jest na tundrach Eurazji, o czym wspomina Grigoriew (2) 
powołując się na obserwacje Andrejewa. Tam, gdzie na tundrze przeby- 
- wają w lecie stada reniferów, powstaje szczególny mikrorelief o cechach 
bugrów (pagórki darni z jądrem mineralnym w środku). 

W rozwoju opisanych z nad Wieprza kopców bydlęcych — jak na 
to zwrócił uwagę prof. J. Motyka, towarzyszący mi w czasie jednej z wy- 
cieczek — uczestniczy również w pewnym stopniu roślinność, której bujne 
_ kępy krzewią się na szczytach kopców. 

Występowanie kopców łąkowych w środkowej Europie było znane 
kilku badaczom: Brandt (1) opisuje je z Polesia, Niezabitowski (6) i Ło- 
ziński (7) — z Podkarpacia i dorzecza górnego Bugu oraz Styru. 

Niezabitowski tłumaczył powstanie tych form działalnością mrówek. 


Sypiąc kopce podwyższają one teren łąkowy powyżej poziomu wód grun- 


towych i w ten sposób budują suche siedlisko. 
Łoziński poświęcił kopcom łąkowym obszerną rozprawę, nazywająe 


CH ka 


Ty AWA Aj, AAAOEGPO NM 


je terminem pochodzącym z języka fińskiego „palsa* (1. mn. palsen), co 
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odpowiada w przybliżeniu nazwie form tundrowych, tzw. w języku ro- 
syjskim „bugor* (1. mn. bugry). W rozprawie tej uzasadnia absurdal- 
ność hipotezy Niezabitowskiego. Dla Łozińskiego są to zjawiska klima- 
tyczne, ściślej mówiąc, efekty klimatu periglacjalnego, a więc początek 
ich powstania należy odnieść do epoki lodowej. 

Nie ulega wątpliwości, że pagórkowate formy tundrowe Europy 
północnej (bugry), związane z działaniem mrozu, nie kończą się gwał- 
townie tam, gdzie zjawiają się lasy. Wiele faktów świadczy o tym, że 
w szczególnie sprzyjających warunkach mikroklimatycznych kopce bu- 
growe mogą istnieć w obrębie naszych szerokości geograficznych, formy 
zaś opisane przez Łozińskiego uznać należy za zjawiska w znacznym sto- 
pniu współczesnego (nie dyluwialnego) klimatu. Są to oddzielne niev.yso- 
kie wypukłości torfowo-darniowej powierzchni łąk, które powstały przez 
działanie mrozu. Z opisu Łozińskiego można jednak wnosić, że autor ten 
nie odróżniał form ściśle klimatycznego mikroreliefu łąkowego od kop- 
ców bydlęcych, które niewątpliwie zostały przez niego włączone do zespoiu 
wyżej wymienionych ,„palsen*. Dotyczy to zwłaszcza form opisanych spod 
Radziechowa. 

Różnica polega na tym, że pagórki mrozowe są łagodnie kopulaste, 
szerokie i przedzielone szerokimi pasami równej powierzchni łąkowej. 
Znajdują się raczej w suchszych częściach łąk. Formy natomiast bydlęce 
występują gęsto obok siebie, mają zbocza strome, przybierają czasami 
nawet kształt dzwonów. Są związane z podmokłą częścią łąk i.ciągną się 
najczęściej wzdłuż ich obniżeń drenażowych. 

Obok wyżej wzmiankowanych kopców na obszarze łąk torfowych 
znane są tarczowe uwypuklenia, związane z mikroreliefem torfowisk wy- 

sokich. Kulczyński (5) zwraca uwagę na to, że tzw. torfowiska typu 
bałtyckiego rozwijają się na Polesiu drogą regeneracji soczewek torfo- 
wych. Na powierzchni torfowiska powstają płaskie lecz wyraźnie RO BO 
nabrzmienia. 
Formy wypukłe mikroreliefu łąkowego na obszarze Polski i ziem 
przyległych dadzą się ująć w 4 następujące grupy: 

1) pagórki mrozowe, związane z przemianą objętościową „U dar - 
4 niowej pod wpływem zamarzania, 

2) pagórki torfowo-roślinne, powstałe w związku z rozwojem so- 
czewek torfowych w obrębie torfowisk, 

'_. 8) kopce bydlęce (opisane wyżej) — najczęstsza forma pastwisk, 
| 4) kretowiny, występujące w obrębie suchych łąk, przez modyfika- 
cję roślinną upodobniające się do form pierwszej grupy. 
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Zakład Czwartorzędu i Geomorfologii 
Muzeum Ziemi 
Warszawa, 1950 


SUMMARY 


Peculiar polygonal markings on the meadows in the Wieprz river | 


valley. — During the author's geological and geomorphological investig- 
ations in the area of the Lublin Upland a regular polygonal (penta- and 


] 


hexagonal) network of crackings was found by him on the meadows of j 
the valley of the Wieprz and its tributary Stawek, in the neighbourhood j 


of the village Zakrzew. The crackings are of 1,5—3 m in diameter (s. fig. 
1, 2). They are very similar to the polygonal network found in the arctic 
tundra (e. g. to the fissure polygons in Greenland and Spitsbergen). These 
crackings were formed in the following circumstances. The meadow, on 
which they appear, was a pond until 1944. After the dam was destroyed 
during the last year of the war, the water flowed down rapidly and the 
surface of the bottom; coated with a thick silt layer, dried up very quickly 
and formed the network referred to. This phenomenon proves that the 
markings formed through drying are similar to those which are produced 
by the action of frost. The main difference consists in their surfaces: 
the forms of drying action have a flat and even surface, those of the action 
of frost have a convex surface. 

The author also describes another type of meadow markings in 
the neighbourhood of Ciechanki on the river Wieprz. The meadow is filled 
with mounds 20—40 cm high, often bell-shaped (fig. 3). They recall the 


Aa m 


me cw Z Ta 


„bugry* of the Russian tundra, the „palsen* of the Finish tundra and 
the „thufurs* of Iceland, but, according to the author, they were pressed 


out by the pasturing cattle. 
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Among the forms of the meadow microrelief in Poland discussed, 
the author quoted the following: 
1) mounds arising from the volume alternation of green turf mass 
by frost action (after Brandt and Łoziński), ! 
2) green turf mounds which were formed in connection with turf 
lenses in the area of highland peat-bogs, 
3) cattle mounds, mentioned above, 
4) mole-hills raised on the dry meadows, which, when covered by 
vegetation, are very similar to the first group. 


_ Quaternary and Geomophological Dept. 
Muzeum Ziemi (Polish Geological Museum) 
Warsaw, 1950 
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Fig. 1—2 
Holodus sanctacrucensis 
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Fig. 1—2. Holodus sanctacrucensis 


Fig. 1: szczęka dolna widziana od strony gębowej (prawie w. n.) — machoire infć- 
rieure vue par sa face orale (approx. grandeur n.) 


Fig. 2: ten sam okaz ukazujący powierzchnię zewnętrzną — meme exemplaire 


montrant sa face externe 


; "Sang. ang. — supraangulo-angulare; Art. — articulare; Pr. pt. — praearticulare po- 
_ sterior; Pr. a. — praearticulare anterior; De — dentale; Co. — coronoidea (praecoronoi- 


deum, intercoronoideum i coronoideum); Sp. — spleniale; Pt. sp. — postspleniale; 


M —mentomandibulare; f. m. — fissura mediana; f. l. — fossa lateralis; f. Mk. — fossa 


ZBY MAŁ 1 


Meckeli; d — zęby stożkowate boczne (dents coniques laterales); d1 — zęby (dents); 
d2 — ząbki (petites dents); p. d. — płytka zębowa (plaque dentaire) 
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Fig. 1, 2, 6 — Holodus sanctacrucensis sp. n. - 

Fig. 1. szczęka dolna z profilu (prawie w. n.) — machoire inferieure (approx. 8. n.) 
vue de profil | 

Sang. ang. — supraangulo-angulare; Art. — articulare; Co — coronoidea Gada i 
noideum, intercoronoideum, coronoideum); De — dentale; Sp. — spleniale; Pt. sp. — | 
postspleniale; d — zęby stożkowate boczne (dents coniques laterales); f. l. — fossa. 
lateralis; f. Mk. — jama Meckela (fosse de Meckel) j 


j 
Fig. 2: szczęka dolna od strony gębowej — machoire inferieure vue par sa face orale | 
4 


Fig. 3: Dipterus sp. Płytka zębowa szczęki dolnej (plaque dentaire de la machoire. 


inferieure) - 

|| 

Fig. 4: opie sp. Płytka zębowa szczęki górnej (plaque dentaire de la = 
supćrieure) 


z 5: Conchodus elkneri sp. n. Płytka zębowa szczęki górnej (plaque dentaire de ) 
machoire supćrieure) 


Fig. 6: przekrój poprzeczny zęba stożkowatego Holodus sanctacrucensis. Jądro osteoi- 
dalne. Kanały pulparne (K) z kanalikami (k). Pow. X 500 — coupe transversale de la 
dent conique de Holodus sanctacrucensis. Noyau ostóoide. Canaux pulpaires (K) avec 


canalicules (k). X 500 


Fig. 1,2, 6 
Holodus sanctacrucensis sp. n. 
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Fig. I, 2 — Holodus sanctacrucensis sp. n. 


Fig. 1: przekrój poprzeczny zęba stożkowatego, warstwy powierzchniowe (coupe 
transversale de la dent conique, couches superficielles) X 250 


K — kanały pulparne (canaux pulpaires); k — kanaliki (canalicules); p — pędzelki 
(pinceaux) 


Fig. 2: przekrój poprzeczny przez podstawę zęba stożkowatego (coupe transversale 
dans la partie basale de la dent conique): C — cement (cćment): D — dentyna 
(dentine) x 250 
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Fig. 1 — Holodus sanctacrucensis sp. n. 


Tkanka kostna (tissu osseux); O — osteoplasty (ostóopłastes); PZW pasowe 
(coupe verticale) X 450 


Fig. 2 — Conchodus elkneri sp. n. 


Syndentyna. Kanały pulparne z kanalikami. Przekrój pionowy (Syndentine. Canaux 
pulpaires avec canalicules. Coupe verticale) X 450 


CA GEOLOGICA POLONICA VOL. I GORIZDRO-KULCZYCKA, PL. IV 


l 
Fig. 1 
2 


A 0: Zn Figrż | z 
NIEŻ ZP "_ Conchodus elkneri sp. n. 


3% zoLOGICA POLONICA VOL. I 
A 


HALICKI TABL. I 


TABLICA I — CHARA 
A ZERA FLORYSTYCZNA I FAUNISTYCZNA CZWARTORZĘDU DORZECZA NIEMNA 
FAUNAL FEATURES OF THE QUATERNARY DEPOSITS IN THE NIEMEN BASIN) 


Charakterystyczne osady 


poWACENIA I INTER- 


(Characteristie deposits) 


GLACJAŁY 
(NTERSTADIAŁY) 


obszar pokryty przez moreny 
| and Interglacial zlodowacenia bałtyckiego 

Jacial a! 

"84 substages) (area covered by moraines 


of the last glaciation) 


Morena denna (miejscami parę pozio- 
mów) 

here and there 
horizons) 


Sładium suwalsko - wileńskie 
i fazy młodsze 
($uwałki-Wilno substage and 
its younger phases) 


2-3 


(boulder 


clay; 


obszar poza zasięgiem moren 
zlodowacenia bałtyckiego 


(area beyond the reach of 
the last glaciation) 


Deluwia, iły wstęgowe, piaski sandro- 
we i tarasowe 

(deluvia, varves, outwash- a. terrace 

sands) 


Główne myniki analiz 
pyłkomych 


(main results of pollen 
analysis) 


Ważniejsze gatunki spośród 
szczątków makroskopowych 
(Most important species 


among the macroscopie 
plant remains) 


Fauna mięczaków 


(Molluscan fauna) 


Iły w Komaryszkach nad Straczanką? 


(lacustrine clays in Komaryszki on the 
Straczanka river?) 


[nterstadiał (z przewagą lasów 
szpilkowych) 
Interstadial stage (Conifers do- 
minatimg) Miejscami piaski międzymorenowe iiły 
wstęgowe 
(river sands, varved clays) 


| Leśna gleba kopalna w Kowszowie 

n. Niemnem 

| (fossil Torest-soil, Kowszówo, on the 

| Niemen r.) 

Górny tort (upper peat) 
Cimoszkowicze 


Cimoszkomicze (22, 


w całym profilu przewaga sosny, 
jedynie w stropie dominuje brzoza * 


(pine dominating in the whole pro- 
file; birch prevails only in the top *) 


Komaryszki (35) 


Anodonta cygnaea ct. piscinalis, Radix 
ci, ovata, Valvata piscinalis, Pisidium 


Koroszomo (54) 
Liczne gałęzie drzew 
(numerous tree branches) 


Cimoszkomicze (22 
Larix polonica, Pinus silvestris, Piceą 
excelsa, Betula et. pubescens, Carpinug 
betulus, Tilia cordata, Fraxinus excel- 
sior, Corylus avellana 


Morena denna 
(boulder clay) 


Stadium augustowsko-grodzień- 
skie 
(Augustów-Grodno substage) 


Zlodowacenie VI (bałtyckie) — Lam (ixth) glaciat 
acia! 


Less nowogródzki, iły wstęgowe, piaski 
sandrowe i tarasowe 
(loess in Nowogródek aurea, Yaryes, 
outwash- a. terrace sands) 


Osady jeziorowe i torfowe w Niecio- 
sach nad Niemnem 
(lacustrine a. peaty deposits in Nie- 
ciosy on the r. Niemen) 


Interglacjał 5 
(z „dębowym** Q. m.) 


Fifth Interglacial 
(oaken Q. m.) 


Csady jeziorowe i torfowe w Cimosz- 
kowiczach k. Nowogródka 
(lacustrine and peaty deposits in Ci- 
moszkowicze near Nowogródek) 


Nieciosy (4) 
Pełny obraz rozwoju lasów 
(full pieture of forests evolution) * 


Cimoszkomicze (22 
Fragment optimum klimat. 
(a fragment of the climatic optimum) 


Nieciosy (4) 

Picea obopata, Carpinus betulus, Co- 
rylus avellana, Najas major, Cerato" 
phyllum demersum) 
Cimoszkomicze (49, 22) 

Tilia grandifolia, Acer platanoides, 
Fraxinus excelsior, Carpinus betulus, 
Corylus avellana, Stratiotes aloides, 
Nymphaea alba, Najas major, Nuphar 
luteum, Ceratophyllum submersum 


subtruncatum, P. 


nitidum, P. caser- 
tanum 


Nieciosy (4) 
Valvata piscinalis, V. cristata, Radix 
opata, Acroloxus lacustris, Gyraulus 
albus, G. laevis, Sphaerium corneum 


Cimoszkomicze 
Fauna obfita lecz nie opracowana 


(an abundant fauna but not worked 
out till now) 


Zlodowacenie 
V 
Fifth glacial 


Morena denna 


boulder clay 


Osady jeziorowe (lacustrine deposits) 


Kmity n. Wilią (on the r. Wilia) 


Interglacjał 4 
(z „lipowym* Q. m.) 


Fourth Interglacial 
(limy Q. m.) 


Osady jeziorowe i torfowe (lacustrine 
and peaty depotits) 
Żukiewicze, Rumlówka, Poniemuń, 
Druck, Szczeczynowo, Sivkowo, Boha- 
tyrewicze vel Samostrzeltiki n. Niem- 
nem, Rudziewicze k. Wołłowyska, Ró- 
żana 


Zlodowacenie 
IV 
Fourth glacial 


Morena denna (boulder clay) 


file; prevalis 


| . _ Interglacjał 5 

z lasami mieszanymi, z zimnym wah- 
nieniem w pobliżu stropu) Osady jeziorowe 

(lacustrine sediments) 


Onikszty? 


_ Third Interglacial 
(mixed forests, with a cold oscillation 
near the top) 


Osady jeziorowe i briowe 
(lacustrine a. peaty sęliments) 
Żydowszczyzna n. Nemnem 
Gleba kooalnf 
(fossil soil) 
Kowalce n. Niennem 


Zlodowacenie 
II 
Glacial 


Morena denna, 


Third 


miejscami dwudzielna 


(boulder clay: here and there 2 horizons) 


Pełny obraz rozwoju lasów (full pie- 
ture of forests evolution) * 


(4, 16, 40, 96) 


vel Samostrzelniki 
(90, 95) 
Picea excelsa, Taxus baccata, Quer+ 
cus pedunculata, Tilia platyphyllos, 
T. cordata, Acer tataricum, A. camr 
pestre, A. platanoides, Fraxinus excel- 
sior, Fagus silvatica, Carpinus betulus, 
Brasenia nehringi, B. schróteri, Duli- 
chium spałaceum, Stratiotes aloides, 
Trapa natans, Y. muzzanensis, Nym- 
phaea alba, Najas marina, N. flexilis, 
Nuphar pumilum, Ceratophyllum de- 
mersum, €. submersum, Caldesia par+ 
nassifolia 
Żukiewicze, Rumlórka (96) 
Picea obobata, Larix sibirica, Alnus 
glutinosa 


Bohatyremicze 


Żukiemicze (Urbański 1950) 
Palbata piscinalis,V.cristata, Bithynia 
tentaculata, Gyraulus albus, Hippeu- 
tis complanatus,V ertigo genesii,Sphae- 

rium corneum, Pisidium amnicum 


Żydomszczyzna (40) 

Pełny obraz rozwoju lasów 
(full picture of forests evolution) * 
Onikszty (20) 

Sosna, świerk, modrzew, jodła, mał 
leszczyny i Q. m. 


Picea, Larix, Abies, 


(Pinus, 
Corylus and Q. m.) 


Żydomszczyzna (90) 
Abies pectinata, Taxus baccata, Quer- 
cus pedunculata, Acer platanoides, 
Carpinus betulus, Trapa natans, T. 
muzzanensis, Najas marina, N. flexi- 


o lis, Nuphar luteum 


rare 


Wkładki torfowe w piaskach rzecznych 
koło Kapitaniszek n. Niemnem 


(peat intercalations in the river sands 
near Kapitaniszki on the Niemen river) 


Osady jeziorowe i torfowe w Janiań- 


Janiańce (4) 


Obok Picea excelsa występuje P. oboDa- 
ta. Inne gatunki bez istotnego znaczenia 
(Picea excelsa beside P, obovała. Other 


aniańce-Maksymańce, Kapitani- 1 9 
J U ź p species without importance) 


j szki (4) 


Osady jeziorowe w Oraficzycach k. Niemal pełay obraz rozwoju lasów 


ć cach i Maksymańcach n. Ni =. 
Interglacjał 2 (l tri Ą snap: EE a Prużany (almost full picture of forests evolu- 
(z podwójną kulminacją Q. m.) acustrine and peaty deposits in Ja- | (laeustrine deposits in Orińczyce near tion) * 
niańce a. Maksymańce on the Niemen Prużana) Orańczyce (inf. Bremówna 1949) 


Second Interglacial river) 
(with two maxima of Q. m.) 
nego stropu 
Osady jeziorowe w Kowalcach 
n. Niemnem 
(laeustrine deposits in Kowalce on the 
Niemen river) 


a. the cool top) 


| 
| 
| 

|| 


Fragmenty z optimum klimat.i chłod- 


(fragments from the climatie optimum 


Fauna mięczaków z interglacjału 
w Kowalcach * 

Oprócz mięczaków znaleziono w Ko- 
walcach kości Rhinoceros sp. 
(Mollusc. fauna from thelKowalce inter- 
glacial stage? 

Beside the Molluscs Rhinoceros bones 
were found there) 


Zlodowacenie 
11 
Second Glacial 


Morena denna (boulder clay) 


| A 


Szczątki drewna i cienkie wkładki 
tortowe w piaskach rzecznych otworu 
Nr 29 w Wilnie 
(wood remains and thin peat interca- 
lations in river snnds from the boring 
No. 29 in Wilno) 


Interglacjał 1 
(charakter nieznany) 
First Interglacial 
(features unknown) 


Wilno (ini. Szater 1938) j 
Pinus silvestris, Quercus sp., Alnus sp. 


Bruk z głazów skandynawskich i miejscowych, miejscami zubożały 
(residual pavement with Scandinavian and local boulders, often weathered 
and impoverished) 


Zlodowacenie 
I 
First Glacial 


Poziom ciemnych glin w Podworzań- 
cach n. Wilią 


(dark clays horizon in Podworzańce 
on the r. Wilia) 


Las sosnowo - brzozowy Z dęb: 
i domieszką olchy i świerka 


„Preglacjał* « 
(dolny panią alder and fir) 
(i górny pliocen ?) Tsuga? 

i Szczątki drewna i cienkie wkładki tor- 

„Preglacial* fowe w piaskach rzecznych wiercenia 

(Lower Pleistocene) w Prużanie 
(Upper Pliocene also?) (wood remains and thin peat interca- 
lations in river sands in Prużana) 


Piaski i żwiry rzeczne z grubym materiałem miejscowym, silnie skorodowanym 
(sands a. river gravels with local boulders strongly corroded) 


Coryl 


Rozwój lasów od zimni do chłodnego stropu. W opti i do 2209/,. W Q. m. przewaga d 
fort evolution fon ie cal base to fka ©ó0l ią Q. a: the ea oSb a Bad Gorylua to 2209/,. In k 

optimum klimat. „ m. do 65*/,, lesze: do 300%. W Q. m. i bem. W fazie grabow: 
(Q. m. to 65%, in the elimatie optimum, orylus to 00m R 0. PZA aBZIE (o 6 PORE: Musrćwa, ln the AA zone Carp 
(Coegow fowwizpilkowych w całym „profilu (sosna, świerk, modrzew), Optimum, klimat. dolne og obie om armie 


le profile (Pinus, Picea, Abies, Larix). The lower climatie optimum warmer than the upper. 
dzielone kulminacją lipy. Przewaga dębu (67", ) 


4 


* W optimum klimat. Q. m. 70/,, leszc: > 3000/,. W i A z 
NODE alu opóem, Coria > 4000. da 02 ta a Aime maxima separated by a Tilia maximum. Quercus prev 
rmy aw w 1939 A. Gadomską-Czekals i wraz z rękopisem. 
This fauna aż wi out in 1939 by Mrs. A. o coutdke ba na lost dorłng fhe «mi together with the manuseript). 


Podmorzańce (inf. Bremówna 1949) 


(pine-birch forest with oak a. some 


W optimum klimat. Q. m. > 5, lesze: 50/.. Śla ś EW ART PE 
lo zyna < 50/,. Ślady grabu. Olcha do 25%,. (Q. m. (mixed osk forest) in the climatie optimu ta (A R ię. RANAA 
„m. Quercus prevails (| /,) over Tilia. 


i i i interglacjalne (do 76*/,)- 
ga ET RROA kde (6 ka maxima (to 76'/.). 


i lasów liściastych, 
Mda PA a 16 sie deciduous forests 


Podmorzańce (inf. Supniewska 1949) 


em Pinus siloestris, Quercus sp. 


Prużana (ini. Szafer 19535) 
ulus, Pinus silvestris, 


i U 
Carpinus bei Juniperus communis 


Populus sp. 


us < 5%. traces of Carpinus, Alnus to 25). 


je top 


Picea in 3 


4 
A żoub is Making. The (eh ot Q. m. and Corylus are low). 
Kaa ter Tia), 


* 
FENICDE 
= 


